
E. Gierek 
r „ 

A. Hammera 
W dniu 19 bm. I sekretarz KC 

PZPR Edward Gierek przyjął pre
zydenta amerykańskiego koncernu 
Occidental Petmleum CcJrporation 
dr Armanda Hammera. 

W czasie spotkania .>mówiono 
problemy związane ze współpracą 
gospodarczą, w szczególności w 
dziedzinie chemii. 

W spotkaniu uczestniczył w1ce· 
prezes Rady Ministrów Tadeusz 
Wnaszczyk. 

Prezydent SRW 
.odznaczony 

Orderem Rewolucji 
Paźdzfermi,kowej · 

I 
W 90 rocznicę urodzin prezy- I 

denta Socja!i;itycznej R<'publiki 
Wietnamu Ton Duc Thanga ! 
Prezydium Rady Najwvższej ; 
ZSRR specjalnym <IP.kretem 1 
przyznało 'llU ORDER REWO· 
LUCJT PAŻDZJERNTKOWF,J za 
udział w ruchu rewolucyjnym. 
za wielkie zasługi w rozwija· 
niu i ' umacnianiu braterskiej 
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DZIENNIE 
POPULIRIY 

Start do zreformowanej 10 - latki 

ie st 
o rozpoczyna Ją naukt 

Dziś rozpoczyna się dla uczni6w szk61 podstawowych nowy 
rok szkolny 1978-1979. Wśr6d blisko 4,3 mln dzielli I młcdzieiy, 
rozpoczynających zajęcia - 540 tys. to uczniowie klas pierw
szych, którzy uczyć sie b«:dą według nowego zreformowanego 
programu pqwszechnej szkoły IO·letniej. Zostali oni w przed
szkolach I ogniskach pnedszkolnych dobrze przyg·otowani do 
podjęcia nauki. 

przyjaźni między narodami Nowy rok szkolny jest więc prze- podniósł się w porównaniu do ub. 
roku o 6 proc. Z nowym rokiem 
rozpoczną też pracę w szkołach no· 1 
wt absolwenci wyźszych uczelni. dla 
których przygotowano 9 tys. mleJsc. 

Wietnamu a ZSRR i wszech- łomowym w naszym ~zkolnictwie, 
stronnej współp1·acy między I Pierwszy dzień w szkole Jest mo- rozpoczyna on bowiem początek 
obu krajami. mentem podniosłym zarówno dla rekonstrukcji oświaty '117 Polsce. 

Leonid Breżniew przesłał ju- dzieci, Jak l dla rodziców. I Ideą rozpoczynającej się reformy 
bilatowi depeszę z iy-:zeniami. CAF - Sokołowski - telefoto oświatowej, obok odpowiedniego 

pr~ygotowania dzieci do nauki, 

„ Trybuna Ludu" wyróżniona 
orową Odz a ą m. odi 

odczas sobotniego spotkania Sekretariatu KŁ PZPR z kieroW• 
nictwem „Trybuny Ludu". sekretarz KŁ, wiceprzewodnic2'• 
cy RN m. Lodzi - Klemens Kwiatkowski wręczvł redakto
rowi naczelnemu „TL'' - J6zefowi Barecklemu Honorowi\ 

Odrz:nakę Miasta Łodzi pd'Zyznana orga.nowi KC PZPR przez Radę 
Narrdową naszego województwa. 

W trakcit• spotkan ia. w którym uczestniczyli r,n. in. sekt•etarze KŁ 
G. Adamczewska i Zb. Faliński. przewodnicząca WKKP G. Stefań• 
ska, wiceprezydencJ J. Niewiadomski I J. Morawiec oraz przedstawicie
le środowii:k twórczych i naukowych, poruszono wiele zaitadnieA 
związanych z dalszym wszechstronnym rozwojem Łodzi i woje
wódrDtwa, mówi.ono o ~Cibach przezwyciężania występujących trud
ności, w czym ważne zadanie ma do spełnienia prasa. w tym także 
"Trybuna Ludu". 

Fot.: A. Wach 

• 
Na straży pokoju i hezpieczPństwa narodów 

jest stworzenie warunków zapew
niających każdemu uczniowi osią
gani i- możliwie najlepszyt:h rezul· 
ta tów, Sprzyja temu nowocześnie 
pr zygotowany program klasy pier
wszej. Najwięcej uwagi poświęca6 
się będzie językowi polskiemu i 
m.~tematyce. Przygotowano bar
dzo ciekawe teksty l literaturę 
dziecięcą. Matematyka to iuż nie 
tradycyjne dodąwanle i odejmowa
nie, ale matematyka w pełnym 
tego sł(>wa znaczeniu z pojęciem 
ni~iaden:..ej. iblor6w itp ·- pr d
miot rozwi}ający umiejętnołe! lo
gicznego myślenia. Więcej czasu 
przeznaczono na wychowa11ie mu
zyczne, plastycme i fizyczne. . a 
więc głównie na przedmioty ma
jące na celu pełniejszy rozwój 
dziecka, jego sfery emocjonalnej i 
11prawnośc! fizycznej. 

az I 

20 bm. w Związku Radzieckim 
obchodz<mo Dzień Lotnictwa - tra
dycyjne święto sił powietrznych J 
lotnictwa cywllneglł. 

Obchody miały sti!zególl'lfe uro-
czysty charakter w związku z 
przypadającą w br. 60 rocznicą 
p 0wstania Armii Radzieckiej oraz 
55 rocznicą uruchomienia pierwszej 
regularnej linii pasażerskiej lot· 
nictwa radzieckiego. 

DZIEi 
KIESIE 

W 233 dniu roku słońce wze· 
szło o godz. 5.28, zajdzie za6 o 
godz. 19.49. 

m eh od 
Joanna, Franciszek 

w dniu dzisiejszym dla l:.odzl 
przPwidujp ua.ętępu.ią'c;i pogodę: 
zachmurzenie duze z większy· 
ml przejaśnieniami. Możliwy 
opad prielotny. Temp. od 11 do 
20 st. C. Wiatry słabe i 11miar· 
kowane przeważnie z kier. p6ł
nocnych. 
Ciśnienie o godz. 19 wynosiło 

997,1 hPa (747,9 mm). 

1858 - Ur. W. Sieroszewski, 
pisarz I etnograf 

1925 - Na stokach Cytadeli 
Warszawskiej w:glnęli działacze 
KPP i ZMK - W. Blbne.-, W. 
Knlewski i B. Rutkowski. 

si 
Lustro potrzebne Jest kobiecie, 

aby upewniała się o sw11J oso
bowości. 

u 

- Mąt prosił, bym mu uobRa 
modną koszulę.h 

• 
1 Ie 

Z okązjl Swięta Lotmoictwa Ra. 
dzieckiego, minister obrony ZSRR, 
marsząłek Dymitrij UstiMW "NY· 
dał rozkaz, w k tórylll µodlDe\śl.; 
m. In., ze dzięki stałej troS<Je 
KPZR i rządu radzieckiego o umac
nianie obronności kraju i dalsze 
doskonalenie sił zbrojnych ZSR~, 
radzieckie lotnictwo wojskowe wy 
posażone jest w nowoczesny 
sprzęt oraz ma dob;•o:e wyszkolo
ną kadrę. Radzięccy lotnicy, wspól 

b 1ęto 
-

wsobotę f. nieqzi~lę w Łodzi zainaugurowano te-
goroczne obchody święta „Trybuny LudU". 

nie z żołnierzami innvch • formacji 
radzieckich sił zbrojnvch ora:z ar
miami państw - stron Uldadu 
Warszawskiego czujnie I nieza
wodnie chronią historycznych zdo
byczy socjalizmu, stoją ną strai:y 
pokoju i bezpieczeństwa narodów. 

Z nowym rokiem szkolnym, we 
wszystkich placówkach oświatowo
wychowawczych podejmie pracę „ młodzletą około 350 tys. nauczy· 
cieli I wychowawców - o 5 tys. 
więcej niź przed rokiem. W du:tej 
mi~ze ich wiedza I przygotowanie 
decydować będą o poziomie szkoły. 
Blisko 43 proc. spośród nich posiada 
wyłsze wykształcenie. Wskaźnik ten 

Przygotowany z tej okazji bogaty program był peł
nym rozmachu odzwierciedleniem różnorodnych 
funkcji, które organ KC PZPR spełnia w naszym 
życiu polityczno-społecznym. Formy i treści zapro
ponowane przez „TL" w te dni łodzianom stały się 
kolejnym dowodem inspiratorskich działań central
nej gazety partyjnej naszego kraju. Obok niezwykle 
ważkich spotkań i dyskusji ideologicznych, o niektó
rych z nich piszemy poniżej. odbyło się wiele im
prez kulturalno-rozrywkowych. Wprawdzie pogoda, 
zwłaszcza w sobotę, pokrzyżowała nieco ambitne 
plany organizatorów, ale to, w czym mogliśmy przez 
te dwa dni uczestniczyć dzięki „Trybunie Ludu" po
zostawi na pewno warte wspomnień wrażenia, wy
pływające z bezpośredniego kontaktu gazety z jej 
czytelnikami. 

ważniejszych sprawach dziejących 
się w Łodzi, dzieląc radość z suk
cesów, a równocześnie z troska 
odnosząc się do problemów wyma
gających rozwiązania. 

377 osób poniosło śmierć 
Wprowadzenie do dyskusji wy• 

głosił naczelny redaktor „Trybu
ny Ludu", członek KC PZPR 
J6zef Darecki. Przedstawił funk• 
cje i zaqania jakie spełnia w na-

I Pożar kina w Abadanie szym kraju centralny organ par
tyjny - gazeta, „kt6ra jest istot• 
nym elementem inte~rującym na„ 

Irańska Agencja Prasowa PARS gdyż w zgliszczach kina prowadzo
poinformowała, że w sobotę w cza· ne są nadal poszukiwania. W sobotę w Łódzkim Ośrod

ku Szkolenia Ideologiczne
go odbyło się spotkanie kie
rownictwa zespołu redak

cyjnego „Trybuny Ludu" z akty
wem partyjnym łódzkich zakładów 
pracy poświęcone tematowi: „Try
buna Ludu" pomocnikiem w '!>l'acy 
ideowo-wychowawczej i organiza
torskiej zakładowej organil'!acji 
partyjnej". Spotkanie prowadził 

sekretarz KŁ PZPR Zbigniew Fa-, sze społeczeństwo wok61 ogólnona
llński. Witając gości podkreślił on o- rodowych zamierzeń I cel6w. Mó
gromne znaczenie i rolę publika· I wiąc o iadaniach dziennikarstwa 
cji „TL" w · pracy ideowo-wycho- i środków masowego przekazu w 
wawczej prowadzonej przez łódz-1 ustroju socjalistycznym - J. Ba
ką wojewódzką instancję partyjna. recki uwypuklił znaczende pra
Podziękowal również za to. iż ; widłowego wykorzystania !Jrzez 
„Trybuna Ludu" „towarzyszyła I działaczy frontu ideologicznego ma· 
pn:emianom zachodzącym w na- teriałów dostarezanych przez pu
szym mieście" - informowała czy- blikatory, apelując równocześni• 

sie wieczornego seansu w kinie 
,,Rex" w Abadanie ·wybuchł nie- Pożar w Abadanie ..;... dużym por
zwykle gromy pożar. Został on cie irańskim, znanym z wielkiej 
wywołany pi.-zez sabotazystów, któ- l.'afineril naftowej, jest jednym z 
rzy podpalili kino. Według d<>- największych pożarów w ciągu 
tychczasowycb informacji , znale· 1 ostatnich lat. Abadan leży w od
ziono ciała 377 osób. Liczba śmier- ległości około 600 km na południo
telnych ofiar moie być większa, wy zachód od Teheranu. · 

odpisany w ubiegłą sobotę japo6-
sko-chiński traktat o „pokoju I 
przyjaźni" wzbudził w całym 
świecie zrozumiałe zainteresowa-

nie I wszystkie agencje oraz liczące sl41 
dzienniki poświęciły temu wydarzeniu 
wiele miejsca ze szczeg6lnym uwzględ
nieniem klauzuli „antyhegemonistycznej", 
kt6rej wprowadzenie do tekstu trakta
tu nwata sJę za sukces dyplomacji Pe
kinu. Zanim zajmiemy się konsekwencja
mi wynikającymi z nowego traktatu kil
ka zdań o historii stosunk6w Japońsko• 
chińskich. 

Zainteresowanie Japonll Cbinamł slua 
ubiegłego stulecia - w 1895 r. odnoto
wujemy pierwszy sukces w postaci anek
sji TaJ-wanu (dawniej Formoza) i stop
niowe rozszerzanie wpływów lll'ZY WY
korzystaniu ehaosu jaki panował w tym 

azasłe w Chinach. Potem nadchodzi ro1t 
1937 - wybucha wojna zakończona osiem 
lat później, która pochłonęła 9 milionów 
Chińczyków. Lata 1945 - 1972 charakte
ryzuje brak jakichkolwiek kontaktów 
między obydwoma państw11mi. Dopitto 
we wmeśni!iu 19'12 r. CZou En-.laj i pl'le

mier Tanak& podpisujlt wspólny komu· 
nikat o normalizacji stosunków, Następu
je wymiana ambasadorów. 

Już wtedy zapowiedziano podpisanie 
·"traktatu o pokoju i przyjazni", ale 
trzeba było aż 6 lat na sfinalizowanie 
tego zamierzenia, gdyż Japonia stała na 
fruncie „równego dystansu" wobec 
państw trzecich i nie godziła się na 
wprowadzenie klauzuli ,,antyhegemon.i
stycznej". o której było wiadomo. że 
jest wymierzona przeciwko ZSRR. Do
kument ten zawiera co prawda także in
ną klauzulę. która stwierdza„ źe „trak
tat nie będzie miał wPłyWu na stosun
ki z państwami trzecimi", ale uznaje się 
ją powszechnie jako eoł w ~odzaju za
słony dymnej, jako manewr mający na · 
eelu złagodzenie krytyki traktatu w sa
mej Japonii, gdzie spora część społe• 
czeństwa nie ukrywa swego niezadowo-
lenia. • 

Kasuwa 9141 pyłanłe - dlaczego J'apo
nła uległa naciskowi Pekinu! Próbując 
na nie odpowiedzieć wysuwa się na 
plan pierwszy kwestie gospodarcze. mc'l
wi się o potrzebie zdobycia rynku c'liń· 
skiego dla w:vrobów japońskich i sw·ow" 

telników' w całym kraju o naj- (Dalszy ciąg na str. 2) 

r:łYw dla przemysłu. Nie jest to jednak 
odpowiedź pełna, gdyż rząd w · Tokio 
zdawał sobie doskonale sprawę, że pod
pisanie traktatu w tej wersji pogorszy 
stosunki z ZSRR we wszystkich dziedzi
nach, w tym także irospodarczej. Powo
dów kapitulacji Japonii wobec żądań Pe
kinu nąleży szuka6 fdzie Indziej. 

Otóż od pewnego czasu administracja 
amerykańska nalegała na podpisanie 
traktatu, mając na uwadze polityczne 
:założenia Brzezińskiego i jemu podob
nych, by wygrywa6 przy każdej nada
rzającej się okazji „kartę chjńsltą" prze„ 

· eiwko Związkowi Radzieckiemu, a właś
nie traktat z ,,antyhegemonistyczna" 
klauzulą uznano w USA za taką właśnie 
kartę. Japończycy długo się opierali. ale 
Amerykanie mieli mocne atuty w ręku 
- albo Japonia ograniczy swój eksport 
clo USA lub wpuści więcej amerykań
skich towarów na swój rynek I · w ten 
spos6b pozwoli USA na wyr6wnanic o
gromnego deficytu płatniczego albo da 
coi innego w zamian, coś co przyniesie 
konkretne korzyści USA. Tym ,,czymś" 
była dla Amerykan6w zgoda na podpi
sanie łraktatu w wersji żądanej przez 
Pekin. 

Kapitulacja Japonii wobec nacisków Pe
kinu i Waszyngtonu przysporzy Tokio 
wiele kłopotów czego świadome jest za
równo społeczeństwo jak I częś6 polity
ków, leca rząd zdecydował się wejść 
na droJrę prowadzącą do pogorszenia at
mosfery politycznej nie tylko w Azji ku 
zadowoleniu tycll wszystkich, któr:ty po
pieraJlł ek.lpansjonistyczny kura Pekinu. 

zlenikarze akredytowani przy Wa
tykanie i r6zni .,specjaliści" za
czynają. lansować tezę, że liczba 
kandydat6w pretendujących do 

sukcesji po Pawle VI zmnie~za się 11 
każdym dniem, ale nadal wymienia się 
wśród „papabalis" sześć nazwisk kardy
nał6w, w tym pięciu Włoch6w. 

Wiadomo już na pewno, że w Konkla
we weżmie udział tylko 111 kardynałów, 
gdyż kardynał chiński (rezydował na 
Tajwanie) zmarł tuż po mszy żałobnej, 
zaś trzech innych nadesłało zaw iadomie
nie o złym stanie zdrowia. Przeważa też 
opi.ń.ia, że Konklawe będzie krótk ie, dwu 
lub trzydniowe. ale jeden z kardynałów 
(nie wymienia się jego nazwiska) oświad· 
czył, że jest przygotowany na dwumie
sięczne zamknięcie w Kaplicy Sykstyn
skiej • . Przypomina się przy okazji, że 
w czasach współczesnych żadne Konkla
we nie trwało dłużej niż 4 dni zaś Pa· 
weł VI został wybrany po 36 godzinach, 

Austriacki kardynał Ft·anz Koenig, u
ważany powszechnie za niezwvkle wpły
wową osobistość, oświadczył w środę, 
że „nowy papież, opr6cz rozwijania dzie
ła Pawła. VI na rzecz pokoju powszech
nego powinien także kontynuować dialog 
z krajami Europy Wschodniej". Wypo. 
wiedź tą świadczy o coraz powsr,echniej
szym przekonaniu, że polityka zmarłego 
papieża powinna być drogowskazem dla 
jego następcy i każde odstępstwo od 
niej może doprowadzić tylko do niepo
trzebnych komplikacji. których światła 
część hierarchii kościelnej pragnie unik
ną6. 

HEN1RV!K WA!LENiDA 



Wizyta A. Neto Gazeta ludzi aktywnych Trudności w wymianie handlowej 

w Zairze 
Od soboty prezydent Angoli, Ago-

1tinho Neto przebywa z 48-gcJzlnną 
wizytą oficjalną w Zairze. .lest ona 
- zdaniem obserwatorów - watnym 
etapem na drodze do normaJlzacjl 
stosunków między obu krajami. 

(Dokończenie ze str. 1) 
o społeczlUI pomoc w spełnianiu 
zadań dziennikarskich. 
Kończac swe wystąpienie na- b h d I 

, • z krajami kapitalistycznymi 

.!,~,~into~u'A!i !uu ~ooar':'lezygłce~J. nPaolpskrzl5.~.~'~!- N as i Ie n ie po I i tyk i 
problemów Społeczno-gospodar-

W czasie przyjęcia, Wydanego na 
cześć gościa z Angoli, prezydent 
Agostlnho Neto i prezydent Zairu, 
Mobutu, wygłosili przemówienia 
w których podkreślili historyczny 
charakter ich spotkania. Prezydent 
Neto oświadczył, że jego wizycie 
przyświecają cele pokojowe, a spot· 
kanie z prezydentem Mobutu „jest 
ważnym elementem spokoju na kon
tynencie afrykańskim". Prezydent 
Mobutu podkreślił, że Zair l Angola 
zdołały „stworzyć podstaWy pokojo
wego współistnienia przy wzajem
nym poszanowaniu suwerenności 
1 terytorialnej Integralności". 

czelny redaktor „TL" powiedział: 
,,Redagujemy gazetę dla ludzi ak
tywnych; jestem pewien, że dzi· 
siejsze spotkanie przyczyni się do 
tego, iż nasza praca, nasze dzien
nikarskie działanie wzbogaci się o 
refleksje i doświadczenia przydat
ne dla społecznego oddziaływania 
pisma". 

czych, które komentowali eksper- Eł więto Trybuny Ludu" u· 

~;ę„;~;t~~~)~nj:kn~ó~~1~fi~l~n!t " =~~eh ~że z~~~n~~~- prołekcj·on 1·zm u 
łódzki w osobie red. Henryka nych piosenkarzy 1 zespo-
Rudnickiego i zaproszeni na spot- I łów na wielu estradach w Parku 

MOSKWA 

Spotkanie 
genetyków 
Rozpoczynający się 21 bm. w 

moskiewskim Pałacu Zjazdów XIV 
l\liędzynarod•WY Kongres Genety
ków zgromadził ponad 3 tys. przed. 
stawicieli tej dziedziny nauki z 60 
krajów. Pod hasłem „Genetyka 'I 
dobro człowieka" rozpatrzone zo.. 
staną problemy o istotnym zna
czeniu naukowym i g~arczym 
- genetyczne podstawy selekcji 
roślin, zwierząt i mikroorgani· 
zmów Wiele uwagi naukowcy po· 
święcą również genetyce człowie
ka i medycynie genetycznej, od
grywającej coraz istotniejszą rolę 
w walce z ch01obam1 dziedziczny
mi. 

Przedwczesny 
konie< rejsu 
dookoła świata 

Samotny żeglarz wioski, fi'abrlzlo 
Cremonini, ktory w poniedziałek 
wypłynął z Fiumicino z zamiarem 
opłynięcia kuli ziemskiej bez zawi
jania do portów, zakończył w czwar
tek swą wyprawę u wybrzeży Kor
syki na wysokości Ajaccio. Jego 
6-metrowy jacht „Paluro" spłonął 
na skutek przewrócenia s!ę lampy 
naitowej w kabinie 

Zginęio 2 żołnierzy 
z oddzia!ów ONZ 

Dwóch żołnierzy narodowości 

W fiyskusji głos zabrało kilku
nastu mówców, reprezentujących 
aktyw partyjny największych za
kładów w naszym województwie. 
Mówiono o korzyściach i inspira
cjach płynących dla pracy ideowo
wychm\llawe2€j z lekru~y o.rgain11 
KC PZPR. Nie zabrakło także po
stulatów pod adresem kierownic
twa red.akcji ,,'Drybuny Ludu". 
apelujących o podjęcie w publika
cjach konkretnych tematów. Dy
skusję podsumował J. Barecki u
stosunkowując się do zgłoszonych 
pod adrt>sem gazety postulatów i 
dziękując za uwagi przydatne w 
jej redagowaniu. (jb) 

w 
• • • 

siedzibie ZŁ ZSMP człou
kowie kolegium redakcyj
ne20 „Trybuny Ludu": Je
rzy Bajd ur, Tadeusz 

Strumpf, Marek Szymański, Jerzy 
Kraśniewski, Iza Marcisz i Jerzy 
Redlich spotkali się z aktywistami 
łódzkich organizacji młodzieżo
wych na interesującym forum dy
skusyjnym pt.: „&O-lecie w zwier
ciadle prasy polskiej". · 

Uczestniczyli w nim również: se
kretarz KŁ PZPR - Genowefa 
Adamczewska i kiierown.tk Wydzia
łu Nauki KŁ PZPR - Jan Nosko. 

Na uwal(ę zasługuje ciekawa i 
nieszablonowa forma imprezy. w 
której dziennikarze organu praso
wego KC PZPR pełnili role eks
pertów w sprawach zatrudnienia, 
opieki zdrowotnej i oświaty w 
Polsce, oocząwszy od roku 1918 aż 
po dziś. Odczytywano kolejno wy
brane fragmentv prasy łódzkiej 

= Eksport do krajów lzw. Il eb= szaru płat11icsero, 1 lltórymi 
rodicsenia prowadzone ~ w 
wolnych dewizach, wzrósł w 

= c~ar!!00;i'an~~· :a:i:d:~:c·· ~~'.1 
proc. Jednym 1 Istotnych po= wodów niewykonania tych za· =: dań były narastające trudności 

: w wymianie handlowej 1 roz
winiętymi krajami kapitalisty
cznymi. 

W ostatnich 2-3 latach obserwo
wany jest bowiem - pod wpły· 
wem recesji w gospodarce kapita
listycznej - nawrót tenden::ji pro
tekcjonistycznych w polityce han
dlowej tych krajów. Tendencje te 

według miarodajnych ocl.n -
będą się nasilały. 

Polskie interesy eksportowe za
grożone są w trzech płaszczyznach. 
Nadal działają - mimo wysiłków 
podejmowanych na forum GATT 

I 
i innych organizacji - dawne 

W b t P k K lt I Wypoczynku na Zdrowiu otwarto praktyki protekcjonistyczne w po-
so 0 ę w ar u u ury . , staci ceł i licznych barier poza-

plenerową wystawę fotograficzną „Polska 18' • , taryfowych. w miarę wzrostu nr.1-
Fot.: A. Wach I ,,... 

kanie weterani ruchu robotnicze
go. Ci ostatni dzielili się z zebra
nymi swoimi własnymi wspomnie
niami. Wzbogaciło to dyskusję o 
nowe walory poznawcze. 

Mówiono m. in. o bezrobociu w 
dwudziestoleciu międzywojennym, 
o trudnych początkach łódzkiej 
oświaty. o lecznictwie. Eksperci 
ustosunkowywali się też do pytań 
przedstawionych im wcześniej 
przez aktywistów organizacji mło
dzieżowych. Wychodząc od faktów, 
dążono do odsłonięcia i zrozumie
nia mechanizmów po!ityczno-::::ospo-

skiego eksportu, zmiany jego struk 
Kultury i Wypoczynku na Zdro- tury, wchodzenia na nowe rynki i 
wiu i w amfiteatrze na Widze- oferowania nowych towarów, 
wie. Organizatorzy zaplanowali też wpływ tych środlków staje się .:o-
szere~ ciekawych imprez sporto- raz bat·dziej wyczuwalny. Jak 
wych I rekreacyjnych. Niestety. stwierdził ostatnio w SejmiP pre-
sobotnia deszczowa aura pokrzyżo- mier Piotr Jaroszewicz tylko 
wała nieco plany i kilka popołud- obciążenia celne naszego ek~portu 
niowych imprez trzeba było odwo· do krajów kapitalistycznyd1 foie
łać. w tym między innymi wido- I zależnie od barier pozataryfowvch) 
wisko plenerowe pod Pomnikiem wyniosły w ub. roku ponad 210 
Czynw Rewolucyjnego pt.: „Wiosna mln dol 
naszych dni". Nadal ponosimy też ujemne 

W niedzielę natomiast aura oka- konsekwencje ograniczeń ilościo
zała się już łaskawsza i tysiące wych wobec naszego ~ksportu (do
łodzian przyszło do Parku Kultu- tyczą · one pt·zeważnie krajów so
ry i Wypoczynku na atrakcyjne cjalistycznych). Na szczególna uwa . 

g imprezy zorganizowane w ramach gę zasługują jednak now!' posu-
,:, święta „Trybuny Ludu". nięcia dys~r~~inacyj_~~~tek-1 

· Nota Wydziału Prasy MSZ SRW 
Wydział Prasowy Ministerstwa 

Spraw Zagranicznych SRW przeka
zał kierownikowi bluta Chińskiej 
Agencji Prasowej Sinhua w Hanoi 
notę zawierająca ostrzetenie I ł.ąda· 
nie pod adresem korespondentów teJ 
agencji, by zaprzestali 11rzekazywa· 
nla Jawnie fałszywYch wiadnmości. 
Informacje tf' - e:lost uot~ - za· 
kłócaJa atmostnę prowadznnych w 
Hanoi wietnamsk-o-chlflskłch rozmów 
w sprawie osób pochodzenia chlil• 

sklego, zamieszkałych w Wletoamie. 
Tak pisze Wietnamska Agent:ja In· 
formacyjna VNA, korespondenci 
Sinhua niejednokrotnie przekazy. 
wali tnrorma<'łe wypacza.far.e praw· 
dę o sytuacjJ w llaooi I w kraju. 
wiadomości o oszc:r.erczym charak· 
terze, zniewataJacP przedsfawicleh 
władz wietnamskich łamali nrzei>I· 
sy ustanowione dla korespondentów 
zagranlc7nych. akredvtowanych "' 
Wietnamie. 

Zamactiy na brytyjskie bazy w RFN l 
Pomimo deszczu na wielu estradach odbywały się w sobotę i nie• 

dzielę występy znanych zespołów i piosenkarzy. Na ro.Jęciu: Anna 
Jantar, którą chronią przed deszczem członkowie jeJ zespołu. 

W nocy 1 piątku na sobotę do• 
konano tajemniczego zamachu bom
bowego na kilka baz brytyjskich 
w RFN. Nikt nie uprzed!lał o ek~
plozjach (jak to ozynla zamachow
cy w Irlandii Północnej). Nie były 
to też zamachy terrorystyczne w 

1 zaangażowane w działania przeciw· 
ko teu-0rystom nielegalnej IRA. 
Dodał te-t, że IRA w ten sposób 
prai:nte udowodnić. łż nie test bez· 
bronna oraz zwrócił uwai:e caleęo 
łwiata na swa dzlalaluośl!. Fot.: A, Wach 

austriackiej, wchodzących w Skład 
oddziałów ONZ, stacjonujących w re· 
Jonie okupowanych przez Izrael 
Wzgórz Golan, poniosło śmierć, a 13 
odniosło rany. wskutek wypadku, Ja· 
Id wydarzył się na drodze w pobll· 
:tu ich bazy. Jak poinformował rzecz· 
nlk ONZ przyczyną katastrofy było 
wywrócenie się samochodu, wiozące
go żołnierzy. 

Terrorvstvcznv 
Kongres Pornzylolog,

1
•
1
• stylu grupy Baader·Meinhof, ja-

kie swego czasu 'IJoritanh:owano na 
bazy USA. Jak podał brytyjski 
rzecznik wojskowy, eksplodowało 8 

P<lDZIĘKOWA.NJE 

Rodzin.ie. Przy ja.ei<>ło.m. Znajo
mym, Koleżankom 1 Kolegom ze 
Szpitala lm, Rarlickiego oraz 
wszystk:im tym, kt6r:zy w ciężkich 
chWilach okazali wiele fycz:liwo
foi i pomocy oraz towarzyszyti w 
ostatniej drodze mojego OJca 

bomb. 6 w promieniu ok. 30 km 

h d e w • podłożono pod budynki wojskowe 

napad I londvnl·e I 'o ro UJ8 w orszow1e k:e~c~~n~~d:a~~a~ O~ess~~~~z:. 
2 eksplodowały o 200 km na pół-

K:lku terrorystów zaatakowało I Pod hasłem „Swiat zjednoczony Nauki parazytologiczne (o paso- nocny wschód, w warsztatach w 
w niedzielę po południu. z b~onl przeciwko pasożytom" obraduje w I żytnictwie) stanowią część obszernej Minden. Saperom brytyjskim uda
maszynowej mikrobus izraelskiege Warszawie IV Międzynarodowy dziedziny nauk biologicznych. Ich ło się ponadto rozbroić iedną bom· 
towarzystwa lotniczego „El-Al K p toi „ s· 'k' jd j toso · bę z 9-kilogramowym ładunkiem 
w momencie gdy wóz zatrzymał sle ongres arazy ogn. ien:e w wym ' zna u ą zas wanie w wybuchowym. 
przed hotel~in „Europa" w iondyń- nim u?ział ok. 1400 n!'.ukowców i I wa~ce z pasożytami człowieka i W Wyniku eksplozji lekkich obra 
skiej d:!llelnicy Mayfair. w · Wyniku specjaltstów z 80 kraJOW. ?O bm. zwierząt. • Ch'.>roby powodowane żeń od odłamków doznała członki
zamachu dWfe osoby z!lstały zablte. rozpoczęli oni pi·ace w grupach ro· przez pasożyty są wciąż groźne dla 
a 8 odniosło ran;r. szesc!~ r~nnych. boczych. w których charakteryzuje milionów Judzi tyjących na świecie. ni kobiecej ekipy wojskowej Stra
w tym członkowie załogi iednego I się obecny stan wiedzy i najnow- Obecnie wśród 6 chorób wytypo- ty materialne o;ą znaczne. Był to, 
z samolotów .,El·Al" jest w stanie i · · b d 11 k . 0 jak podkreślił rzecznik. najwięk· 
krytycznym Samolot ten przybył sze os ągmęc:ia a a"."cze o on~- wanrch .przez Mi~zynarodową r· szy zamach bombowy na siły zbroj 
w niedzielę rano na londyńskie lot- ne w o!tres1~ ostatmch .4 lat tJ., gan1zac3ę Zdrowia ("~HO). z któ- ne W. Brytanii w RFN w (lkresie 
nisko Heathrow w drodze powrot- I od zakonczema poprzedmego kon- t•ymi trzeba szczególnie walczyć - powojennym. Władze wojskowe w. 
neJ z Nowego Jorku. gresu. 5 wywołują pasożyty. Choruje na Brytanii i prokuratura RFN pro-

nie setki milionów ludzi. Wir6d wadzą śledztwo w tej sprawie. 
nich groźna jest znowu malaria; Rzecznik dnw6dztwa brytY.1skle) 
dotkniętych jest nią obecnie ok. Armil R~nu w Moenchengladbach 
200 mln ludzi. Pasożyty powodują oświadczył w <Wbotę. te nie ma wąt• 
również olbrzymie straty w pi·o- pliwoścl, łt odpowłed21iatność za 
dukcji zwierzęcej. Takie pasożyty osiem zamach6w na bazy brytyJ· Konferencja prawa morza 

wznawia obrady lV Nowym Jorku 
W poniedziałek 21 bm. w No

wym Jorku wznawia obrady siód
ma sesja m Międzynarodowf'j 
Konferencji Prawa Morza, iorga
nizowanej pod auspicjami ONZ. 
Delegaci blisko 150 państw ucze. 
stniczą,cych w tej konferencji 
wznowią maratonowe obrady. któ· 
rych celem ma być przyjęcie prcio
jcktu międzynarodowej konwencji 
regulującej zasady żeglugi mor
skiej i wykorzystania bogaclw ml· 
neralnych na dnie mórz i oceanów. 

Ill Konferencja Prawa Morza roz
poczęła się blisko 5 lat temu, w 
g·rudlniiu 1973 r „ mś pierwsza 
część obecnej sesjii odbywała się 
w Genewie, od 28 marca do 19 
maja br. 

Powszechnie uważa s.ię, że do
tychczas delegatj na tę kQ!lferea
cję l'<:nwiązalU bLiskQ 90 proc. 
w~-zystikich omawJanych proble· 
mów, obejmujących taikiie zagad
nienia, jak zachowanie żywych 
zasobów m6rz i oceanów, prawa 
żeglugi okrętów woj·eonnych, spra-
wa =ieczys:zczania świiatowyc.ti 

Z• yc1'e w MemphIS' akwenów oraz poszukiwania i eks-ploatacjd bQgactw natw'alnych. 
Wedhlg powsz,echnych opiruń, ~e-

d 
newsk.ie obrndy si6dmej sesji, 

wraca O normy przynfosły pewne odczuwalne re-
. zulł.a~y. p.rzyczyniając się do 'l-
*' zgodnienia i 211lltw.ierdzen.ia waż-

W mieście Memphis w sta~le nych pozycji projelktu k<mwencji o 
Tennessee zakończył -;ię trwający I pr.zy:szłym statusie prawnym 
tydzień strajk ~trafalrów I policjan· ~6:z i ~~ów. Na;;tąpiło . r6w-

nrez zbliz.enne stanowisk róz.nych 
t6w. W ciągu ostatnie!) dni w grup państw, gd.7Jie utrzymywały 
mieście tym zapanował kompletny się dotąd duiie rozbieżności. 

r.baos, ponieważ strajk zbiegł się J&Jt podkireślaia agencje lnfor
z pit>rwszą rocznicą śmierci znane- macyjne, pozostałe 10 proc. proble
go piosenkarza Elvisa Presleya i mów do rozwiąm'lllia nie będzie 

. t j iednak łatwym zadaniem. Obecna 
do Memphis 'Ptzyjechało z e runda K<mfeTencji Prawa VIorza 
okazji tysiące wielbicieli zmarłego powintna za.kończyć się 15 wrześn•1a 
Idola. br. 
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jak np giez u bydła motylica wą- sk.ie w RFN ponosi Irlandzka Ar-
. • · ' k d ' mla Republikaflska {IRA). Nie wy

trobawa, wrośililca czy okey ~o,)ZIJ jaśni! jednak na takich przesłan-
to choroby rozpowszechnione, sta-1 kach sle opiera. Rzecznik 11rzypom-
nowiące problem gospodarczy na nial w zwll\zku r. tym, te Jednostki 
całym świecie. brytyjskie w Irlandil P6łnocneJ SI\ 

Kronika 
SOBOTA 

• Godz. 13.15. Na ul. Narutowicza 
przy Składowej kierowca „żuka" 
2296 IO Eugeniusz z. potrącił Stani
sławę L. lat 71 i jej siostrę Czesła
wę B. lat 79. Obie kobiety doznały 
niegroźnych potłuczeń, które opatrzył 
lekarz. 

• Godz. 16.35. W Zgierzu na skrzy
towanlu ulic: Rewolucji 1905 r. -
Łąkowa motocyklista Edward Ł. wje
chał nieostro:!:nle na szyny tramwa
joWP, i przewrócił się. Podczas upad· 
1ru pasażerka Dorota S. doznała 
stłuczenia kolana. . 

• Godz. 19.55. Gratyna Z. lat 26 
weszła na skrzyżowanie ulicy Pabia
nickiej z Rudzką przy czerwonym 
świetle i wpadła pod „Stara". Kobie
ta poniosła śmierć. 

NIEDZIELA 
• · GodZ. 15.55. Motorniczy tramwa

. ju 11/1 Bogumił L. nie zatrzymał stę 
na przystanku (ulica Rudzka przy 
Przestrzennej) I potrącił stojącą Wla· 
dyslawę M. lat 81, która doznała 
złamaniu nogi, urazu głowy i prze
wieziona została do szpltal!i. 

• Godz. 17.25. Na ulicy Zielonej 
przy al. Koścl•tszkl kierowca „Fia• 
ta" Tadeusz S. nie ustąpił pierw
szeństwa przejazdu i spowodował 
zderzenie ze „Skodą" . Kierujący 
„Fiatem" I 3 pasażerów doznało 
obrażeń. Dwie osoby przebywają 
w szpitalu. 

wypadków 
• Godz. 17.50. Kierowca „Traban

ta" LDB 5068 Stanisław Z. na skrzy. 
żowaniu ulicy Strykowskiej z Wej
ska Polskiego spowodował Zderzenie 
z „Fiatem" LDB 4476. _Dwie pasażer
ki .„Trabanta": Karolina Z. i Anna 
P. doznały ogólnych obrażeń l odwie
ziono Je do szpitala. 

Skradziono 
21 cennvch ikon ' 

Tureckie posterunki iraniczne 
zostały postawione w stan pogo
towia, by zapobiec próbie wywie
zienia z tego kraju 21 niezwykle 

"Wch ikon zrabowanych w so
botę w Istambule przez trzech 
uzbrojonych napastników z kościo
ła bizantyjskiego pochodzącego z 
V wieku, a obecnie zamienionego 
na muzeum. Rabusie sterroryzowa
li strażników, rozbili szyby gablot, 
w których znajdowałv się ikony I 
zbiegli samochodem. Policja tu
recka prowadzi intensywne poszu
kiwania usiłując wpaAć na trop 
prz~tępców. 

S. ł P. 

WŁADYSŁAWA 
WUDKOWSKIEGO 

serdeczne podslę.kowanle sklada. 

cOBIK<A 

Dnia li s!erpnla 1971 roku od· 
szedł od naa na za.waze, praMvw· 
szy lat 119 

S. + P. 

HENRYK 
GORZKIEWICZ 

Po~e·b Odbędzie Ilię dnia zt 
sierpnia br. o godz. 16 z ka.plicy 
cmentarza na Hani (ul. Solec). 
O smutnym tym omędzi.e po
wladamtaJa: 

ŻONA; SIOSTRA, C0RKA z 
Ml';ŻEM i SYNEM OTa!ll P02:Q

STAŁA RODZIINA 
Plre&imy o nieskładanie kondo. 

leru:JI. 

Wy.razy &lębolt~ współczu.eta 
K.ołedze 

ZDZISŁAWOWI 
RO LEWICZOWI 

1 powodu imle.ret 

' O .J CA 
11kJa1laJI\ 

ltOLEZANKJ I KOLFDZY 
z INSTYTUTU FIZYKI Wł.OK. 
N A i CHEMICZNEJ OBROBKJ 

Wł.OKNA PŁ 

n sierpnia 1111 r. o gad%. 9.30, 

w pie.rwsą rocmicę imlericd 

PŁłt 

IGNACEGO 
PŁAŻEWSKIEGO 

w kokMie łw, Knyła c>d.opraiwio-

11a zostande mssa łwiięła. 

aODZtNIA 

cjonistycz.ne. Zmusza się nas np. 
do samoograniczania eksportu okre
ślonych towarów, szantażując, w 
przeciwnym przypadku, wprowa• 
dzeniem jeszcze większyeh ograni• 
czeń przymusowych. Wywiera się 
nacisk na nie uzasadnione obniża
nie ptzez nas cen na różne wyro
by itp. 

O podobnych dzlałanlacb mów~ 
przykłady z ostatnich tygodni. 
W EWG podjęta została akcja prze
ciwko importowi żarówek z krajów 
socjalistycznych. Producenci silników 
elektrycznych w kilku krajach za
chodnich - m. In. we Francji, 
RFN I W. Brytanii odczuwając 
silną konkurencję producentów tyclt 
urZj\dze6 w krajach aocJallstycznyclt 
- zaczęli domagać się restrykcji 
importowych. warto w tym kon
tekście zwrócić również uwagę na 
znamienne postanowienie ostatniego 
szczytu boflskiego najbardziej roz• 
winiętych krajów kapltalis~cznych, 
zmierzające do ograniczenia o poło
wę Importu paliw do roku 1985. Są
dzi się, że będzie ono młało ograni
czające działanie m. in. w stosunku 
do polskiego wegla. 

Nasilanie sie protekcjonizmu nie 
usprawiedliwia ,jednak w pełni nie
wykonania zada6 planowych w eks
porcie do krajów kapitalistycznych. 
Im lepszy bowiem produkt mamy 
do zaoferowania. Im lepsze pozycje 
eksportowe stworzymy sobie na 
obcych rynkach, tym mniejsze mo· 
że być oddziaływanie tego protek• 
cjonlzmu. Jego tendencją Jest bo
wiem I to. że próbu)e się nimi obja~ 
w pierwsze.I kolejności masowe, doś~ 
proste wyroby, ma.łące ticzri.ych pro
dt:centów w świecie. 

Drogiej Kol. 
Dr 

ELŻBIECIE 
GO·RZKIEWICZ

ZIELlr'ISKIEJ 
wyra.ty glęb0okieg11 wsp6łezucia z 
llO'Wodu zgonu 

O .J C A 
składają 

PRACOWNICY z ORDYNATO· 
REM ODDZIAŁU CHOROB 
WEWNl'(TRZSYCJł SZPITAL.\ 

Im. BRUDZJl'ilSKIEGO 

W d.nlu 1T .ierpnla 1971 ro.ku 

zma.rł, w wieko ta& 51 

S. ł P. 

TADEUSZ 
LEłSZNER 

Pogrzeb odbędzie llllę dnia a1 
SlMpnla br. o gOdz. 15 z kaplicy 
r-mentarza na Mant. 0 czym P"O

władam.iają z glęoo~m ta.Jem 

ZONA, SYN i POZOSTALA 

RODZI.NA 

Koledze 

RYSZARDOWI 

WUDKOWSKIEMU 
szczere wy~zy wsp6łczueia % po
wodu śmie<rcl 

O .1 CA 

lkła.d.a.j-

KOLEZA·NKI I ltOLEiD!ZY 
z OSRODłtA BAD!\ WCZO · 

ROZWOJOWEGO „C>RAM" 

Dnia 1'7 l!eripnia 1918 roku po 
eiętk!eJ I długiej chorobie zmairł 

S. ł P. 

BOLESŁAW 
DŁUŻNIEWSKI 

RZEMfE9LNI& 

Wyprowadun,ie llWlok n.astąpi 
dnia 21 Sierpnia br, o godz. 16.30 
z kaplicy cmentarza rzym.-·kat. 
św. AntGDJeco - Mania. Pozostają 
w smutku 

ŻONA, CORltI z MĘŻAMI 
l WNUCZIU 

Tow. dyrektor 
MGR 

ANNIE 
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Naprawa sprzętu noktowizyjnego 
wymaga wysokich umiejętności 
I dokładności. Mistrzem w tym 
zakresie Jest kpr . Leszek Adam
czyk z warsztat6w uzbrojenia. 
Fot.: st. sier1. szt. Józef Danowsl 
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_Starszy szeregowiec .Jacek Babiński I szeregowcy Tadeun Da
nielewski i Krzysztof Bobrek w końcu kwietnia tego roku przy
jec?ali z Łodzi do jednej z jednostek Pomorskiego Okręgu 
WoJskowego, żeby odbyć obowiązkową służbę wojskową. Od 
razu skierowani zostali do szkoły podoficerskiej na półroczne 
przeszkolenie. Po jego ukończeniu. już w stopniu kaprala, zo
staną dowódcami drużyn w jednostkach obrony terytorialnej. 

Po pierwszym etapie edukacji wojskowej, uwieńczonym uro
czystą przysięgą, są oni - jak sami mówią - doświadczony
~ już żo~nierzami. Nie bez satysfakcji stwierdzają, że kompa
nie w ktorych służą, należą do przodujących w pułku pod 
w~ględem dyscypliny i osiąganych wyników w wyszkoleniu 
boJowym. 

Mówi st. szer. Jacek Babiński: - Na początku były spore 
trudności z przystosowaniem się do wojskowego rytmu. Trze
ba było wyrobió w sobie dyscyplinę, bez której nie można w 
ogóle wyobrazić sobie slutby w wo~ku. Dla niedawnego cywi
la, nie pr1yzwyczajonego do tołnierskiego tycia, w którym 
katda godzina zarówno służby, jak szkolenia w kosiarach i na 
placu ćwiczeń jest z góry określona regulaminem i rozkaza
mi pnełoionych - wszystko jest nowością niełatwo przyswa
jalną. Teraz Inaczej już patrzę na wojsko. Tutaj nauczyłem 
się życia w kolekływie, dyscypliny, poczucia odpowiedzialności. 

W pełni podzielają zdanie swojego kolegi Tadeusz Danielew
ski I Krzysztof Bobrek. Dodają jeszcze, że właśnie w jednostce 
wojskowej przekonali się jak bardzo liczy się przyjaźń i kole
źeństwo. 

W czasie zwiedzania bazy dydaktycznej jednostki na katdym 
niemal kroku wldaó Jak 35-letn\a historia Ludowego Wojska 
Polskiego splata się s nowoczesnością. Oo historii już np. nale
źą czołgi T-34 skonstruowane w 1939 r. Obok nich na placu 
ćwiczeń można obejrzeć jeden z najdoskbnalszych wzorów 
współczesnej techniki wojskowej - bojowy wóz piechoty. W 
okresie 35..:Jecia LW.P piechota trzyJm-.oti:rie zmieniała środki 
transportu ~ dziś jest wyposażona m .. in.. w .dosko.nały wóz 
bojowy, który służy nie tylko do przewozu wojsk, ale także 
jako skuteczny środek walki. 

A oto kolejny krzyk techniki wojskowej - składany most 
pontonowy do pokonywania węższych rzek. Skonstruowany na 
specjalnym samochodzie, w ciągu zaledwie trzech minut - jak 
nam zademonstrowano - zostaje rozłożony. Wojskowe pod
oddziały natychmiast mogą przedostać się na drugi brzeg. 
Również działa rakietowe, będące trzecią generacją słynnych 

,,Katiusz" z lat U wojny światowej, reprezentują nowoczesnośe 
I siłę, automatyzację i precyzję naszego wojska. 

O tej wysokiej technice sił zbrojnych WP mówił ostatnio na 
konferencji prasowej, zorganizowanej dla dziennikarzy akredy
towanych przy dowództwie Pomorskiego Okręgu Wojskowego, 
szef służb technicznych, zastępca dowódcy POW dis technicz
nych. Pomorski Okręg Wojskowy. od początków naszego wcjska 
po dzień dzisiejszy, swoim uzbrojeniem i wyposażeniem tech
nicznym uwsze reprezentował nowoczesność i wysokie walory 
taktyczno-techniczne, odpowiadające zmieniającym się potrze
bom pola walki. 
Służby techniczne Pomorskiego OW podejmują wiele przed

sięwzięć. których celem jest stworzenie jak najlepszych wa
runków właściwej eksploatacji sprzętu. Chodzi bowiem o to, 
aby start każdej rakiety, wystrzelenie każdego pocisku, prze
jechanie każdego kilometra było wykładnikiem wysokich umie
jętności i wysokiego kunsztu żołnierskiego rzemiosła. 
Jedną z form krzewienia kultury technicznej jest corocznie 

organizowany w sierpniu „Miesiąc techniki". który w tym roku 
przebiega pod hasłem „Mistrzowskie opanowanie techniki -
podstawą gotowości bojowej". Jego celem jest doskonalenie wie
dzy technicznej. umiejętności obsługi sprzętu oraz wyrobienie 
praktycznych nawyków i właściwego stosunku żołnierzy do 
techniki. 

Trzeba tu podkreślić że w ostatnich dwóch latach jednostki 
wojskowi!' Pomorskiego OW zajmowały T I Il miejsce w kon
kursie organizowanym przez Ministerstwo Obrony Narodowej 
pod hasłem .,Wojsko - kultura - technika". 

Stale unowocześniana jest w wojsku baza szkoleniowa. Po
przez stosowanie m. in. telewizji przemysłowej. trenażerów, 
I symulatorów żołnierze lepiej mogą zrozumieć zasady działa
nia nowoczesnego sprzętu· bojowego zaliczanego do tzw. super
techniki. Nowoczesna baza szkoleniowa daje również poważne 
korzyści ekonomiczne, np. wykorzystywanie trenażerów i sy
mulatorów w procesie szkolenia zmniejsza koszty eksploatacji 
sprzętu bojowego I pozwala zaoszczędzić miliony złotych z ty
tułu nie zużytych rakiet. amunicji, paliwa itd. 
Również każdego roku żołnierze, którzy zakończyli obowiąz

kową służbę wojskową, po przejściu odpowiedniego przeszko
lenia w jednostkach POW znajdują pracę jako wYkWalifikowa· 
ni mechanicy, operatorzy maszyn inżynieryjnych 1 dźwigów, 
kierowcy, specjaliści eksploatacji innych urządzeń technicz-
nych. . 
Dowiedzieliśmy się, że Pomorski Okręg Wojskowy od kilku 

już lat przoduje w Wojsku Polskim zarówno pod względem ilo
jci, jak I wartości projektów wynalazczych a żołnierze służb 
technicznych stanowią awangardę ruchu ~acjonalizatorskiego. 
Tylko w zeszłym roku zgłoszono przeszło 2 tys. projektów war
tości 35 mln zł. Również w zeszłym roku w ,,Turnieju Młodych 
Mistrzów Techniki" zgłoszono 465 projektów, których autf:ira
mi było 694 żołnierzy. Por. Lech Cykler, mjr Ryszard Mianow
ski i chor. Józef Ochman byli laureatami tego konkursu na 
szczeblu centralnym. 

Nic więc dziwnego, że żołnierze są wszechstronnie przeszkalani 
I po zakończeniu służby stają się wykwalifikowaną kadrą fa· 
chowców cywilnych. 

JERZY KRASKOWSKI 
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est takie powiedzenie: zhł szkołę l złe programy potrafi uratować dobry nau
cayclel, ale gdy zły pedagog - nie pomoże ani dobra szkoła, ani makomity 
program. Kwalifikacje nauczycieli więc - to jeden z najwalniejszych czynni
ków, zapewniających powodzenie reformy syi;temu cświatowego. 

Trzeba stwierdzić, ie o kwalifikacjach pedagogów mówiło się u nas od początku dy· 
skusji, wytyczającej kierunki przeprowadzenia reformy polskiej szkoły. Nic więc dziw
nc:go, ie w ostatnich latach zanotowaliśmy w tej dziedzinie ogromny postęp. Jeśli bo
wiem w 1970 roku 17 proc. nauczycieli miało wyks"Ztałcenie wyższe. a na wsi zaledwie 
tylko 4 proc., dziś już ponad 40 proc. pedagogów legitymuje się dyplomem wyższej 
uczelni, na wsi zaś - ok. 20 proc. Oblicza się, iż z chwilą urzeczywistnienia dziesięcio
latki ponad trzy czwarte wszystkich pracujących nauczycieli będzie miało wyższe wy
kształcenie. 

Nie chodzi tu tylko o to, by każdy nasz 
nauczyciel mógł pochwalić się stosownym 
dyplomem, jest to po prostu najważniejszy 
fragment naszej batalii o jakość polskiej 
szkoły. Z badań, przeprowad+anych przez 
Instytut Kształcenia Nauczycieli. wynika 
pewna wyraźna prawidłowość. Nauczyciel 
bez wyższego wykształcenia nastawiony jest 
w swej pracy na powielanie pewnych wzo
rów. stara się naśladować innych. 'rm wyż
sze wykształcenie, tym wyraźniejsza ten
dencja do samodzielności w pracy. 

wiedzę na najwyższym poziomie, zwłaszcza 
iż - powołany przed kilkoma laty - Na
uczycielski Uniwersytet Radiowo-Telewizyj
ny daje im wykłady. prowadzone przez naj-

pośrednio po maturze I którego trzeba kształ 
cić od podstaw. 

Doskonalenie kwalifikacji zawodowych to 
nie tylko jednak skierowanie na studia. In
stytut Kształcenia Nauczycieli organizuje 
ponadto wiele innych form uzupełniania i 
wzbogacania wiedzy pedagogicznej. Są więc 
studia przedmiotowo-metodyczne dla nauczy
cieli z wyższym wykształceniem, studia po
dyplomowe dla kadry kierowniczej, kursy 
przygotowujące do tzw. egzaminu kwalifi
kacyjnego. IKN kształci również nauczycieli 
szkół zawodowych, trafiających do szkolnic
twa wprost z przemysłu, a więc nie posia
dających odpowiedniego przygotowania peda
gogicznego. W nowym roku szkolnym z u.-

Ponad 70 tys. nauczycieli w nadchodzącym 
roku szkolnym będzie łączyć pracę zawodo
wą ze studiami. Jest to ogromna liczba 
i ogromny wysiłek, bo nie jest łatw'o godzić 
pracę z nauką, tym bardziej, że trudności 
jest sporo. Brakuje miejsc noclegowych dla 
nauczycieli, przyjeżdżających na sesje, są 
kłopoty z korzystaniem ze stołówek akade
mickich. Nauczyciele skarżą się również na 
n.iedostatki w bibliotekach, a także na zda
rzający się czasem lekceważący stosunek do 
nich wykładowców. 

wybitniejszych przedstawicieli naszej nauki, sług IKN skorzysta · ogółem ponad 94 tya, 
NURT jest jednak tylko środkiem pomocni- nauczycieli. 
czym, ale razi zdarzająca się różnica pozio- Można wlęc powiedzieć, iż co trzeci pra-
mów między wykładami telewizyjnymi, a cownik naszej oświaty uzupełnia aktualnie 
zajęciami, zorganizowanymi dla nauczycieli swoje kwalifikacje. Jest to zjawisko nie ma-

. w uczelniach. Nauczyciel przychodzi na stu- jące precedensu w dziejach naszego szkolnic-
ciia z dużym doświadczeniem zawodowym i twa. Trzeba pamiętać przy tym, że nowo-
z konkretnymi potrzebami. Chce, by studia czesna szkoła, ucząca samodzielnego korzy. 
pomogły mu w dalszej pracy. Trudno się stania z rozmaitych źródeł wiedzy, musi 
dziwić gdy narzeka, iż traktowany jest tak przede wszystkim przygotować do tego 

Nauczyciele pragną bowiem zdobywać samo jak student trafiający do uczelni bez- właśnie nauczycieli. 
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BOCZNIE UKAZUJE SIĘ DRUKIEM PONAD 200 TYSIĘCl! SAMYCH TYLKO KSlĄZEK NAUKOWYCH, NIE MÓWIĄC JU! 

O PIĘCIU MILIONACH ARTYKUŁOW W SPEC.JALIS'fYCZNYCB CZASOPISMACH. If,OSCJ TE WCIĄŻ ROSNi\ WY
KŁADNICZO - TYM SZYBCIE.J, IM SĄ WIĘKSZE. 0\\-'E DANE NIE OBEJMUJĄ PRZEC;IEŻ POZOSTAŁEGO PISMIENNICTWA, 
OD ARCYDZIEŁ LITERATURY PIĘKNEJ - DO PORADNIKOW BHP I KSIĄŻEK TELEFONICZNYCH. w DWUnZIESTYM 
WIEKU PRZEŻYWAMY ZNOWU BIBLIJNY POTOP W NOWOCZESNYM WYDANIU: SWIAT _TONIE W ZALEWIE IN1''0RMA
CJI PISANEJ, 

Przeciętny obywatel wcale nie J mi i zatrudnić go przez 40 godzin . cy nad jakimś tematem, powinien 
czyta tego wszystkiego, oo propo- tygodniowo, aby śledził fachowe 

1 

dowiedzieć się, co zrobiono wcześ· 
nują mu księga1nie, kioski i setki ; doniesienia - zakładając, że taki niej w tej dziedzinie, ale.- ankie
rozmaitych oficyn wydawniczych. geniusz .,przetrawiałoy" cztery ar- ty, przeprowadzone wśród fizyków, 
W gorszej sytuacji są naukowcy, tykuly w ciągu godziny - mógłby chemików i matematyków, wyka
których obowiąikiem jest orienta
cja w bieżącej literaturze ze swo
jej dziedziny. Skrupulatne spełnie
nie tego obowiązku jest jednak 
niemożliwe. W ciągu ostatnich 15 
lat np. napisano- ponad 3 miliony 
fachowych artykułów, związanych 
z tematyką chPil1.iczną (nie licząc 
publikacji w mniej ważnych wy
dawnictwach o zasięgu lokalnym). 
Jeśli przyjąć, te co dziesiąty z 
tych artykułów zasługuje na to, 
by rzucić nafl okiem, nikt i tak 
nie jest w stanie ich prze<'zytać. 
Już w 1964 roku tadzie::ki 11ka
demik Niesmiejanow ogłosił, że 
gdyby udało się znaleźć chemika, 
władającego trzydziestoma języka-

zapoznać się tylko z jedną dwu- J zały, iż czwarta część tych ba
dziestą intetesującego go piśmlen· daczy w ogóle nie interesuje sii: 
nictwa. Dzisiaj ten nieszczęsny uczo wcześniejszym - dorobkiem przed 
ny zdołałby przejrzeć zaledwie rozpoczęciem nowych prac. Spe-
czterdziestą część ro.snącej góry cjaliści od organizacji nauki oce-
czasopism. niają, że w krajach rozwiniętych 

Naukowiec, pl'Zystępując do pra- prawie połowa środków. przezna-

czonych na naukę, marnuje się 
przy rozwiązywaniu zagadnień już 
przez kogoś wcześuiej zbarln nych ... 

Jeśli nic się nie zmieni, trudno 
wyobrazić sobie rozmiary informa
cyjnej lawiny za lat, powiedzmy 
pięćdziesiąt! Jedynym ratunkiem 
mogą stać się komputery, wyposa· 
żone w pamięć o olbrzymif'j po
jemności. Automaty biblioteczne 
„wyczytają". co potrzebne i pxze
każą obraz drogą kablową na 
ekran, stojący przed czyt.elnikiem. 

Bardzo prawdopodobne, że kiedyś 
takie rozwiązania okażą się ka:. 
nieczne, bardzo możliwe. że ludzie 
przyzwyczają się do nowych spo
sobów korzystania z książek i ga
zet. Wielu księgarzy i pracowni
ków bibliotek uważa jeduak. iż 
prawdziwy czytelnik zawsze będzie 
wulał wziąć do tęki ,.nienowocze
sną" książkę„. 
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Minie niedługo wiek od pier
wszego w dziejach świata kon
gresu przeciwalkoholowego. Od
był _ się on w 1885 roku w 
Antwerpii. Nosił tytuł ,,Mię
dzynarodowy mltting przeciw 
nadutywaniu napojów alkoholo· 
wYch" i zgromadził 560 uczest· 
ników - głównie z 5amej Bel
gii. 32 osoby teprez;:ntowały 
m. in. USA, Anglię, Holandię, 
Francję I Si:wecję. 

Dwa lata później szwajcarski 
psychneurolo~ August Forei 
organizuje li kongres w Zuri
chu. Przedstawia na nim swo
je koncepcje w leczeniu odwy
kowym odrzucając ówczesne me· 
tody odzwyczajania od alkoholu 
zmniejszaniem dawek. Wpro
wadził zupełne wykluczenie 
używania alkoholu przez pa· 
cjenta. 

W XX wieku, pierwszy kon
gres, a ósmy z kolei odbył się 
w Wiedniu i po raz pie1·wszy 
reprezentowana była na nim 
Polska (będąca jeszcze pod za
borami) w osobie dr Zofii Da
szyńskiej-Gol ińskiej. Uczestni
czyła ona również w X kongre· 
sie (Budapaszt 1905 r.) wraz z 
29 innymi przedstawicielami na-

szego kraju. Kongres m;ał na 
celu worowadzenie idei absty
nenckiej do krajów bałkań
skich, a stał się „kongresem 
polskim" ze względu na liczną 
grupę naszych przedstawicieli i 
ich udanych wystąpień .. Węgrzy 
zgotowali Polakom owację za
kończoną odegraniem hymnu 
„Jeszcze Polska nie zginęła". 

XI Kongres w 1907 roku w 
Sztokholmie odnotował znowu 
znamienne wystąpieme dr Zofii 
Daszyńskiej, która przem11wia
ła przeciwko prześladowaniom 
Polaków pod zaborem pruskim. 
Jej okr-eślenie .,Kulturkampfu" 
słowem „Bierkultur" (kultura 
piwna) wywołało burzę oklas
ków (także ze strony abstynen
tów niemieckich). 

Na XVII Kongresie w Kopen
hadze w 1923 r. przedstawiciel
ka Polski - posłanka - I. Pu
zynianka - przedstawiła polską 
ustawę o ograniczeniach w 
sprzedaży napojów alkoholo
wych z kwi~tnia 1920 r. Kon
gres podjął uchwali: o wyr·a
żeniu uznania Sejmowi RP. 

XXI Kongres w 1937 r. od
był sii: po raz pierwszy w Pol
sce. Przewodniczył mu dyrektor 

Państwowej Szkoły Higiel!-Y dr 
W. Chodźko. 170 delegatów re
prezentowało 28 krajów (400 z 
Polski). W historii kongresów 
został on uznany za bai-dzo uda· 
nv 

·ostatni kongres przed wybu
chem II wojny światowej obra
dował w sierpniu 1939 r. w Hel
sinkach. Omawiano na nim po
stępy !Pcznictwa w USA oraz 
wyniki abstynenckiego wycho
wywania w Finlandii. Podkreś
lano efekty sportowe a sław· 
ny Nurmi był pnekonywają
cym argumentem. Polskę re
prezentowali: Jan Szymański -
dziennikarz I Jan Szadziewicz 
- delegat Abstynencji Ligi Ko· 
lejowców. 

Dopiero w 1948 roku odbył 
się następny - XXIIJ Kongres 
w Luce·rnie. Program walki z 
alkoholizmem podjęła powsta
jąca $wiatowa Organizacja 
Zdrowia ~WHO) przy ONZ. Na 
kongresie nie było przedstawi
cieli naszego kraju. Nie było 
ich także na następnym - w 
Paryżu w 1952 r., na d:tórym 
omawiano m in. wyniki lecze· 
nia antabusem, wprowadzonym 
do ł c~-:z.nictwa odwykowego w 
1943 1-. 

Sensacją na XXV Kongresie 
w Konstantynopolu w l!l3G r. 
była praca doktorska Claude 
Marie o leczeniu odwykowym 
metodą wszczepienia _ esperalu. 
Powstała Międzynarodowa Unia 
do spraw Alkoholizmu. 

Przeglądem stanu wiedzy o 
alkoholizmie 1 dorobku wycho
wania przeciwalkoholowego był 
XXVUJ Kongres w Waszyngto
nie. Polacy omówili "Ozwój i 
rolę izb wyti-zeźwhil, rolę śro
dków masowego przekazu za· 
gadniem.:; opieki nad dziećmi al
koholików. 

XXX Kongres w Amsterda · 
mie w 1972 r. przyjął jako te
mat zasadm\!zy następujący pro- ~,( 

blem: „Człowiek i środki zmie- In··_ .. niające jego psychikę". W dys-
kusji zabrał głos przpd~tawiciel 
Polski - J. Zieliński. 

Ostatni kongres odbył się w 

1975 r. w Bangkoku i był dla 1 .. ·., tego kraju jednym z punktów 
zaplanowanej przez jego i-ząd 
„ofensywy zdrowia publiczne
go". Rada kongresu j <'dnomyślnie 
przyjęł& zaproszenie Pc>lsk: do fi 
odbycia następnego - XXXII f 
Kongresu w Warszawie - we ,~ 
wrześniu 1978 r. (Z. l'AB.) '/' 

~rłi.(~~ _,~"''-:"'""",„.;":f~( 

w m-iosf ee z ku'' J 

'' W akademikach osiedla uniwersyteckiego 
przy ul. Lumumby brakuje obecnie ok. 600 
miejsc dla studentów. Ci więc, którzy otrzy
mali miejsce w. domu sudenckim, mogliby 
mówić o pełnym szczęściu, gdyby.~ na osie
dlu znajdowała się odpowiednia ilość placó
wek handlowo-usługowych, boisk sporto
wych, zagospodarowanych terenów rekrea-
cyjnych. . 

Osiedle w początkowej fazie swojego roz
woju było projektowane i wznoszone przez 
różnych architektów l różne przedsiębior
stwa, czego efekty są dzisiaj aż nazbyt wi
doczne - pomieszanie stylów i koncepcji, 
ogólny bałagan, brak informacji, wspomnia
nych już obiektów sportowo-rekreacyjnych, 
sklepów i punktów usługowych. Przed czte
rema laty opracowano program rozbudowy 
osiedla uniwersyteckiego przy ul. Lumum
by do roku 1990. na podstawie którego Biu
ro Projektów „Miastoprojekt Łódź-Miasto" 
sporządziło docelowy plan zagospodarowa
nia. Równocześnie Zakłady Artystyczne 
,,Art" opracowały projekt plastycznego wy
stroju osiedla, które-sto realizację już rozpo
częto. 

W roku ubiegłym poddano renowacji na
wierzchnię dróg i chodników. Rozpoczęto 
także porządkowanie i zagospodarowywanie 
terenów zielonych, co w pierwszej wersji 
miało zostać zakończone w maju br; Nieste-

ty, Łódzkie Przedsiębiorstwo Ogrodnicze 
które podjęło się wykonania ty rac ni~ 
dotrzymało ani pierwszego, ani następnego 
terminu (30 lipca). 
Powstają też wreszcie w osiedlu boiska 

sportowe z prawdziwego zdarzenia. Za VIII 
DS - 2 boiska do siatkówki, jedno do ko
szykówki i kort tenisowy, który ma zostać 
pokryty „dywanikiem" z peltoranu, sprowa
dzonym aż z Zielonej Góry. Obiekty te ogro
dzone zostaną siatką. Za XIII DS znajdo
wać się będzie trawiaste boisko do piłki 
nożnej o wymiarach 50 na 80 metrów rów-
nież ogrodzone. ' 
Ponieważ budowa hall sportowej I base

nu przy ul. Styrskiej przesunięta została na 
następną pięciolatkę, planuje się na ich 
miejscu urządzenie tymczasowo jeszcze jed
nego boiska do piłki nożnej, choć i ono -
pr8:wdę mówiąc - nie zaspokoi jeszcze wszy
stkich potrzeb studentów. Jest propozycja, by 
dalsze boiska wytyczyć po przeciwnej stro
nie ul. Nowotki i można by przystąpić do 
t~go już dziś, gdyby UŁ otrzymał pozwole
nie na zagospodarowanie tych terenów. Wo
bec bieżących potrzeb miałoby to sens na
wet wówczas, jeśli byłyby to boiska, które 
za kilka lat trzeba by zlikwidować. 

5 akademików ma już nowe elewacje, zaś 
pozo~tałe otrzymają je w roku przyszłym. 
Wkrotce w okolicy przystanków tramwajo
wych przy ul. Nowotki pojawi się duża 

ta~llca z plane.m osiedla, a przy wewnątrz
osiedlowych uliczkach - informacyjne tabli
ce kierunkowe i gabloty na ogłoszenia. Po
nadto ~rzed każdym akademikiem ustawio
na będzie na betonowych kształtkach specjal
n8: tablica z numerem domu oraz nazwą 
~ieszczącego się w nim klubu. Przewiduje 
się również inne elementy plastyczne które 
urozmaicą jakże smutny jeszcze dziŚ kraj
obraz „Lumumbowa". . 

Tyle o planach na najbliższy okres. W 
~alszej przyszłości osiedle wzbogaci się o 
Jeszcze .Jeden akadei;tik •. zlokalizowany za 
II DS 1 obecną stołowką. Będzie to w ielo
kondygnacyjny budynek składający się z 
dwóch części, gdzie w komfortowo urządzo
nJ'.ch dwuosobowych pokojach z łazienką za
mieszka. 1200 ".tudentów. Oprócz tego znaj
dować się w mm .będą sale telewizyjne. po
koje głośnej nauki, stołówka, pomieszczenia 
Rady Osiedla oraz punkty usługowe itd. 
Budowa tego nowego, największego w osie
dlu domu &tudenckiego, rozpocznie się praw
dopodobnie już w przyszłym roku. 

W następnych latach przewidziano w pla
nie budowę wspomnianej już hali sp0rtowej 

·i .basenu. lodowiska, amfiteatru, budynków 
mieszkalnych dla pracowników naukowych 
YŁ (przy Tarnce), pawilonów handlowych, 
złobii;a I przedszkola, domu kultury oraz 
parkingów. (ptom) 
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·ROZMOWA Z PROF. DR K. MICHAŁOWSKIM - Chodzi tu o oryginallll\ polska metodę sdeJ• 
mowania fresków i Ich konserwacji? 

- Tak, to jest nasza oryg,Jinalna metoda. Praw
dę powred2liawsz.y, kiedy freskd zostały <Jdk.ryte, 
aa.m niie byłem pewny, c::zy uda nrun się je ura
tować. Nie wiedz.i.alem, że jesteś.my w tej dzie
dzin.Le tak kompetantrui. Wtedy pracujący w Sta. 
c)i w Kairze p. Stall!isław Jasiie'W'icz. gdy pyta
lem, kto to zrobi, oświadczył, że potrafi to prze
prowadzić . . On, a przede ws:z:ystk:im konserwator 
Muz,eum Nai-odowego Józef Gazy, przy współpra
cy wszystkJich członków nasuj ek.ipy, wykonall 
to brud1ne i. odpowiedzial:ne zada.inie. 

- Pa.nie Profesorze, zabezpieczanie i resłaura
eja. zabytków stały się polska 1pecj&lnością .•• 

- Tak, polska sz.koła· kon.s«Wacjl zabytków 
zyskała sobie międzynarodową pozycję. Dawniej 
prwdowali tu Włosi, szczegó!in.i.e w c:ltz.ie:W~ ma-
1arstwa i ll!rcbli.tektu<ry. 

- Dawniej, to snaczy przed n woJ!uł świato
wą? . 

ci.es.za się w RFN znak<>mli.tą ran.orną li wykonali 
tam wi1ele odpoW'iiedizja1nych prac. 

- Mamy więc kolejną polską specjalność, któ
rą w dodatku można sa granicą konystnie sprze
dawać •.• 

-Tak, ale przeszkadzają w tym pewne cechy 
_naszego cha<rakteru: nikomu lilie zależy na tym, 
by eksponować kQgoś, kto się wyróminł. A drnia
lal!ność I\111 zag<ramicę wymaga d'Obrej re:klamy ..• 

- Czy te znakomite osiągnięcia. dotycz!\ t.akf:e 
d~edziny Pana Profesora - archeologii śródziem
nomorskiej? 

ałeśmy pod tym wsględem mimo wnysłko mani, 
cenieni i poszukiwani„. 

- Mimo wszystko ... Jest jesz.c:ze drug i kierunek 
odnoszący się do kon.serwac ji zabytków rucho-
mych: mebli, obrazów, fresków. 

- Polłlka archeologia śródziemnomorska rozsła
wiła się nie łylko odkryciem, ale uratowaniem 
i zakonserwowaniem bezcennych fresków ze sta
rej katedry w Faras. 

- Kiedy w 1961 roku <>dlkryliem p ierwsa.e dwa 
!Nslci, mój prayjaciel .Aingllik - doradca rządu 

- 'l'aik, począwszy od końca XIX wjeiku do 
końca II WQjny ~towej. U n.as wszystko zaczę
ło się od W~wy. llitler OŚW!iadca;ył przeci~z. 
że w tym miejscu lllie będzie nóigdy żadnego mia
sta ani żadinej k'Ultucy. To. co zaczęliśmy po woj
nie, było więc swoistą, spanltaniiczną reakcją spo
łecr.eństwa pcllskdego na tę ba<rbanYńska polditykę. 
Każdy ułamek, każda ce&ła, któi·a się zachowała; 
umieszczana była tam gdrtie dawniej. Piękny 
przykład tej pieorołowit-Ości moma oglądać w Ła
zienkach, w Pałacu na Wodzie a także w Zamku 
Królewskim. 

POLSKA SPECJALNOŚ( 
W.ielk:he z.alnteresowallllie w ŚWieoie wzbu<Wiłil 

taikile nasza oryginalna metoda raiiowainia rzeźb 
kamiennych, WY'kOllla-nycb w piaskowcu lub wa
pileinii.u. Skały te na ogół nasąceone są solą i po 
wydobyciu . w trakcie wykopaliSk często W'k:;rótce 
ulegają zniszozeniiu. Jest to problem w ska1.i. śwja
bowego muzealnictwa. Doktor Zd'Zisław Bąkcm'"Ski 
opracował metodę odsalanda kamiennych rzeźb i 
przywracania w konse..ltwencjj materiałowi wlaś
oiwości, jak!e miał w sta:ruie naturalnym, w ka
mi·eniołomie. 

- Praed wojną w Polsce komerwacJa sabył
ków nie była roswinię&a na tak\ 1kalę'l 

- Ni.e mieliśmy Wl~YCh o.siągn:ięć. Np. kon
serwacją dzileł malarstwa zajmowała się tylko 

· me Liczna grUJpa specja.Llstów. 
- Csy można więc powiedzie6, ie to, czego doko

nano w Warszawie po wojnie, nie ma pre<1eden-
1ów na świecie? 

- Sądzę, że mw.ina tak powdedzie<:. Odbudo
wane zostały przec.ież nie tylko pojedyncze obiek
ty, ale cale kompleksy miejskie: warsz.awsklie 
Staire Miasto, gdańska starówka, Zamek K<rólew
.ski w Wuszawie - obiekt przecież ogromny. 
Nie ma takich precedensów. Norymberga 7.IOS!tała 
także gruntownóe zll!iszczOlna, aJe C'dbudowano 
tylko w nowoczesnym stylu hgmem.ty Ullbyt.ko
wych dzielniic, to samo w Hamb=gu. Wairto tu 
zWTócić uwagę na fakt, że polscy specjaliści z 
dziedziny rekonst·rukcji i konserwacja zabytków 

- Istnieje :niewątpliwy związek między dokona
niami na polu nasz.ej archeologiii śródziemnomar
skiej a powojeD1I1.ym dorobkiem kll"aju w zakre
si.e kon.seirwacjd i odbudowy za,bytków. Nasza 
Stacja .AJrcheolagiij SuócWemnmnorSkiej uzyskała 
i umooniła na przykład swoją pozycję m. illl. w 
Aleksa.ndtii, gdrtd.e nile tylko od®ry1iśrny, ale czę
ściowo odbudowaliśmy przepięk.ny m.armwrowy 
teaitr rzymslci, Słymie są prace Pll"aoowni Konseir
wac}i Zabytków w Deir el-Bahat'i pny tirwają
cej odlbudowie świątynd królowej Hatszepsut. Tę 
cudQW'Ilą śwd.ątYllllię odbudowuje ekiipa PKZ z. _ 
Gdańska, a odbudowa gdańsk iej staJrówkti budz..i 
podz!w w świecie. Z naszej Stacji odrlelegowaliś
my tam także egJ.ptoloqga. 

- To snaczy, ie nie jest jednak tak ile: Je· 

sudańskiego, sekretarz z Royal Goografical Society, 
mówiił mi: „Wycofajcie się z t~go, bo n;ie dacie 
rady. Uratowainue tych fresków to sprawa kosz
toWIIUI. ~lska za.5 jest krajem biednym ... ". Po
wiedziałem mu wtedy, że Polska nie jest kra
jem biedinym, lecz zrujnowanym, a jeże1i podej
mie się czegoś, to :a-obi, ozie.g.o się podjęła. I wtlel
ką wkirótce potem sensacją świar!iową było wyd<>
bycie, zakon&ell"'Wowanlie i wystawieniie tych tres
Jtów. Jak wiadomo, połowa kolekcji, czyli ponad 
60 fresków, stanowi dziś w Warszawie słynną już 
Galerię Fairas. Druga część wystawi.ana jest w 
Chartumie. I w następnym roku toż samo Royal 

Geografical Society przekazało naszej Stacji na-
g•rodę w wysokości 500 funtów w uznaniu za na
i;iz.e osi~n.ięcia. W kolejnym roku otrzymaLiśnry 
odeń znów 500 fu.ntóv.· . 

To jest prawdz.iwa sensac ja w środOW!iskach 
specjalistów. Nic też dzlwnego, że dl' Bąkowskie
go i współpracującego z nim mgll" Zie1ińsk~ego 
już dwukmtniie musiałem „wypożyczać" do Egip
tu do . ratowaillia rzeźb nia nilowej wyspie Elefan
tyin.ie . 

- Panie Profesorze, Pola.cy pra.cują przy odbu
dowie świątyni królowej Hatszepsut już kilka IM. 
Jak długo będą tam Jeszcze potrzebni? 

- Nie mogę odpowdieci'Ziieć na to pytanie. W•iem. 
żie musimy tam być... zawsze. Na przykład Fran
cuz;. przed kilkud'Ziesięcń.u laty odkrY1i Delfy, są 
tam do dzisiaj. My m u s i m y być i w Deir el
Bahati, i w Aleksa.ndrlid, jeźeLi chcemy się Liczyć 
w ll!rcheolog.i~ śródziemnomqrskiej. ByLLhyśmy -io 
dzisiaj także i w Fa["as, gdyby nrlie zalała go 
woda ... 

Rozrqawial: J, P. - ~~~-
~~:;:~;~~:~!;=~~~~=~~~;-~ D e I f 1· n y w sł u z· b 1· e d y wers J. 1· - t:r.a I WUsona tsw. teoria tekto- -

CZŁOWIEK NAZYWA SIEBIE PRZYJACIELEM ZWIERZĄT, 

ALE NIERAZ NADU2YWA TEJ PRZTJA2NI_, NA PRZYKŁAD 

Gdy 
zgaśnie 
Słońce? 

: nikł płyt. Wyjaśnia ona zjawi-:: 
: ako przesuwania sl111 kontynent6w: 
: ruchem wielkich płyt, atanowta-: 
: cycll fundament masywów kon-: 
: tyncmtatnych oraz dno oceanlcz. = 
: ne. Jak wvkazały badanla, po· : 
: rusza;la sio przede wszy1tkłm = 
: płyty stanowiące dno ocea·n!lw:: 
- wzdtuł osi, którymi sa podwod·: 
:: ne grzbiety oceaniczne. 

Delfiny mają niezwykle rozwinię
ty zmysł słuchu. Ośrodki słuchu w 
mózgu tego ssaka są większe od 
ludzkich at atuplęćdzieslęclokrotnie. 
Pozwala to zwierzętom rozróżniać 
dźwięki w bardzo szerokim paśmie, 
od tzw. poddźwięków do ultra· 
dźwięków - i to z bardzo wiei
kich odl,•głości. Mówi slę td o 
„intelekcie" delfinów Niektórzy u
czeni twierdzą nawet, te mamy tu 
do czynienia zarówno z proce5em 
myślenia, jak i - w konsekwencji 
- z językiem,· którym delfiny się 
porozumiewają. Czyżby wli:c były 
one przedstawicielami jeszcze jed
nej rodzi.ny istot rozumnych :na 
Ziemi? 

DELFINY - ICH PRZYJACIELSKI STOSUNEK DO Cz.ŁOWIE-

do płetwy grzbietowej, operacyjnie 
„wszywaj11c" w ni" odpowledrue li
ny. ;\li.iny były akustyczne, delt!n 
nie musiał wu:c nawet uderzać w 
kadłub statltu, wystarczało, źe zbli
żył się do niego. Ten wszakże spo
sob okazał się niepewny, chocby 
dlatego, lż ładunki tak przenoszone 
były zbyt małe dla poważnego u
szkodzenia kadłuba ~ta tku. Podjęto 
więc prace w celu nauczenia delfi
nów, by „woziły" magnetyczne ml· 
ny-torpedy, popycha,j"c je pnea 

Jeden li australijskich uczo
nych przeprowadził interesujący 
eksperyment w celu ustalenia, 
co stanie się z atmosfe1·ą, jeśii 
Słońce nieoczekiwanie zgaśnie. 
W tym celu stworzył matema
tyczny model ogólnej cyrkula
cji atmosfery ziemskiej, a na
stępnie „pozbawił" go promie
niowania słonecznego. 

KA ZAOBSERWOWANO JUZ BARDZO DAWNO. w WIEL-

KICH OCEANARIACH MOŻNA PODZIWIAC UCIESZNE SZTU· • 

CZKJ, WYCZYNIANE PRZEZ TB ARCYSYMPATYCZNE ZWIE. 

RZĘTA, A ŚWIADCZĄCE O ICH BEZSPORNEJ INTELIGEN- sobą za specjalnie skonstruowany 
uchwyt 1 <lotyltaly burty statku, 

CJI. 

- Badania 1eologiczne, paleoma- ;: 
:; gnetyczne I geodezyjne poawata-: 
- llł na rekonstrukcjo ruchu płyt -
: w cia11:u ostatnich kilkuset ml- = 
: lionów lat . Prześledzono taklie : 
: przesuwanie sic biegun6w geo- = 
: graficznych. Jut " okresie perm : 
: aklm nastąpił cscśclowy rozkład : 
: wielkiego poludnlowe&o kontY· : 
: nentu - Gondwany. Kontynent: 
- ten majdowal -10 w okolicach : 
: bieguna południowe110. Gondwa-: 
;: na podzlelila się na kilka frag- : 
- 111ę11t~w, . .ltt~l;e . oi;lpłyp.ęly •w r6:1-: 

. : rui .sffonf. 'l'e kawali'> to - -
: AmP.r:y)fi!>_ Południowa, Afryka, ; 
: Indie, i\'ui;tr"ilia l Antarktyda. : 

: znaleziono llady alod.owacefl • : 
: tet epoki - potctne wantwy : 

Te właśnie cechy: inteligencję, 
łatwość uczenia się, przywiązanie do 
człowleli;a, .ĄmerY.l$:ańska Agencja 
·Wywiadowcza CIA postanowiła wy
korzystać... w tOboCJ.!l dywersyjn_ej. 

W Stanach Zjednoczonych praca
mi badawczym! nad natur11 delfi
nów zajmuje się Ministerstwo Ma
rynarki Wojennej, m. in. w bazach 

powietue statki. Dywersja w por- Tak więc w baz~ Key West pra_ 
cie w Hawanie miała sprawiać wraj cowano nad umieszczeniem plęclo
żenle. Iż jest dziełem obywateli K1.1- fuutow~I llliny w tółlłcikU zwler11ę
t;>Y niezadpwolonych z rządu Judo- cła sposobem ope aeyjnym, taJc by 
wego. Delliny-„-Oywersancl" nawet nie mogło się ono pozbyć śmiercio
w przypadku złapania nie mogłyby nośnego ładunku. Albo też przymo
zeznawać 0 tym. kto je wysiał.„ cowywano dwudziestofuntowe miny 

„przyKleJBjllC • je w ten sposób. Po
tem próby poszły dalej, w kierun
ku :nauczenia delfinów posługiwania 
się strzykawkło przymocowaną do 
pyska i napelnlon4 trucizn4. Cho
dziło o „nulifikację", czyli unicest
~nle płetwonutlców strony przeciw 
nej, którzy zamierzaliby pr.zedrzec 
slę do bazy morskiej. 

Pracuje lilę nadal, tym razem nad 
wykorzystaniem lwów morskich -
pcdobno do odnajdywania i wydo
bywania :r. dn;. rakiet, które uległy 
zatopieniu podczas prób. Lwy mor
skie mog11 zanurzać się na głębo
kość dwukrotnie większ11 niż czło
wiek w skafandrze nurka. Amery
kańscy specjaliści wojskowi twier· 
dz11, że ssaki morskie mogił być u_ 
żywane takte do mszczenia podwod
nych pól minowych. 

I eo się okazało? Według mo
delu cza.a zniweczenia atmosf P

ry był znacznie dłuższy, niż się 
apodziewabo. Nawet w 15 dni 
po „wygaśnięciu Słońca" pęd 
powietrza i wskażniki tempera
tury oraz inne czynniki pozo
stawały w stanie nie zmienio
nym. ' : gliny swalow"J, moreny, wy- : 

= w strefie Kanału Panamskiego, na -- = ----- Wędrówki 
= 
= 

-

Przyl11dku Loma w pob~u San 
Diego, na Przylądku Mugu 1 wy
spie San Clemente w KaUfornll, w 
Zatoce Kaneohe na Hawajach, a 
także w t.jnej bazie Amerykań
skiej Agencji Wywiadowczej C1A 
na wyspie Key West. W tym o
statnim ośrodku zajmowano się tre-

Osada Wikingów 
Eksperyment wykazał, że na

sza atmosfera jest przypuszczal
nie odporpa na działanie wpły
wów zewnętrznych. Jeśli t.a.k 
jest istotnie, to zmiany klima
tu zachodzące na Ziemi są po
wodowane nie siłami zewnętrz
nymi, ale zmianami dokonują
cymi się w samej atmosferze. kontynentów -= 

= --- = 
: rzeźbione w 1kalnym po4lotu :; 
: bruzdy. Ślady zlodowacenia, kt6: 
: re miało mle,lsee 300 mln lat te- -
: mu znajdują sic m. iłl. w Rra-: 
: zylll, Indiach, Afryce tH>ludnio-: 
: wej I na Antarktydzie. Obecnte: 
: t1ą one oddalone od siebie, ale : 
- kiedyś - gdy wszystkie kontv· : 
: nenty stanowlłv cześ~ Gondwa- : 
- ny - znajdowały sic w tej sameJ : 
: stref!" obJeteJ zlodowaceniem. -
- w czasie, gdy rnpadala sic :; 
: Gondwana, uległ podziałowi wlel·: 
: kl kontynent na p6lnocv. AmP.- -
: ryka Północna oddallla się od : 
: Europy, gubillc po drodze Gren-: 
: landię. w ten sposób powstał : 
- północny Atlantyk. Nas14piło tet _ 
;: zblltenie wielkiej płyty lndv.1- : 
- Aklej z płytą turaflska (Turkme·: 
;: nla). Jednocześnie Australta : 
: „podpłynęła" do Azji. 
: Te ruchy kontynentów s.powo- :; 
: dowały daleko idące zmiany JCeA· : 
- logiczne. Zmniejszył •le 1naczn1e : 
: wielki ocean Tetydy. Oddzielał -
: on kontynent południowy od p6ł: 
: nocnego. Na Jego miejscu zaczc: 
- ły u schyłku ery mezozoicznej : = I w początkach ery kenozoicznej : 
: powstawać nowe góry: Alpy,: 
- Karpaty. Kaukaz. Taurus, z•-= = gros, Elbrus. Hindukusz. Hlmala-: 
: je a takte pasma górskie w In- :
: d.:Chlnach I lndonezJl. W ciągu: 
: 150 mln lat ocean Tetydy zna.-:: 
: cznle się zmniejszył, osiągając -
: szerokość ZOoo-6000 km. Zbliżyły; 
: się także do slebił' płyty' sybe· : 
: rylska I .nchodnioeutope,jska. W: 
: wyniku tch zderzenia powstała: 
: Eurazja, a na mie.lscu złączenia ::: 
- zostało wypiętrzone pasmo gor·:= skle Uralu. _ 
11! 1' I I rt I 11 i łIIł11 I i1111I111111 li ł I fi' I 

sur11 zwierząt dla wykonywania kon Wdkńingowd.e znani byli ze 
kretnych zadań. Chodziło m. in. o swych śmiałych wypraw od.
to, by delfiny, wypuszcume z od-I k:rywczych l grabieżczych. 0-
ległoścl ok. 100 mil od Hawany 1 statmo a'l'!Cheolodzy zdobywaią 
wyposażone w odpowiednie miny z . . świiad • 
detonatorami, docierały do portu cora.z wnęceJ _dalnyc~ -: . CZll-
•tollcy Kuby l tam wysadzały w cych o tym, ze by11 ona takz.e do-

W Fabryce sega· 
row wieżowych w 
Ulm powstaje ro
cznie 500 zegarów 
o średnicy od 
jednego d<J pięciu 
metrów. Wykona 
nie tylkn samej 
tarczy 1egaroweJ 
zajmuje fachowcom 
cztery tygodnie. 

brymi m.emń~ i lrupcarn.i. 
N~o archeolodzy zbadaJ.i 
ślady O&admotwa Wmngów w o-
k<>llcach Yorit·u w pómocnej An
gtili. Okolo 867 r. grupa Wd'krlmgów 
osiedliła &ię w tym rejWllie zakła
dając miasto, które naizwail;i Jot"
viik. Wkirótce stało Się ono waż
nym cśrodkiem nierniieślilllic:zym i 
haindilowym. 
Archeol~y odsłonili do~ za

chowaine ~meinty direwni:aJnych 
kon&tru!kcj.:i. Znale:ciono ślady do
murtw, wairszbaitów rzemieślni
czych, skmdów kantorów handlo
wych. Wydobyto tu wiele intet'le
s.ujących zabytków. Pr2ewa:imńe w 
osadach W:ilcin,gów znajdowamo du
że ilOŚQi broni - w Jorvik prze
w.aWy różnego rod!Zla.Ju nan~a 
i WyTIOby rzem.ieślnri.C2e. 

Dlaczego 

Eksperymenty z delfinami wyszły 
na jaw, gdy Michael Greenwood -
pracownik naukowy jednego z I 
„delfinich uniwersytetów" Marynar
ki Wojennej USA - ujawnił szci.e-· 
góly korespondentowi czasopisma 
„Argosy". Stało się to po przed
stawieniu przez tego blopsychologa 
lSQ-stronlcowego raportu senackiej 
komisji badania działalności OIA. 

Przedtem wszak:te dwaj młodzi 
biolodzy, Lee Vassara i Steve Sip· 
man, dozorcy deltlnarium, w któ
rym ćwiczono na rzecz dywersji 
dwóC'h „intelektuallstow morza" -
del1lny Key I Pook wypuśclll 

swoich podopiecznych na wolność, 

zorientowawszy 1ię, :te przyjaZtl 
mlęd.:y zwierzętami a lud:tml jest 
przez tych ostatnich nadu:tywana ... 

przetrwało 
Colosseum? 

Col-O&Seum budo'Wane 2000 lat te-mu zachowało ~ do naszy>!n 
crz;wów w stosunkowo diolbt"ym stanńe. Ta gigantyczna budowla 
przetrwala 1icz.ne kataklizmy, w tym także wiele silnych trzę
sień ziem.i nawiie<bających Półwysep Apenińsk.i. 

Na lro,pie 
śladów • • ZJCID 
Amerykański ba.tyskaf „Alvin" 

prowadził niedawno serię podmor
skich badań geo1ogicznycb i geofi
zycznych. Spenetrowano m. in. re
jon Pacyfiku w odległości 350 km 
na wschód od wysp Galapagos. 
„Alvin" badał tu ślady aktywno
ŚCi wulkanicznej :na. dnie oceanu 
w re~onie wielkiego rozłamu sko
rupy ziemskiej, Obserwacje prowa
dzono na głębokoścj 3 tys, metrów 
- gdzie nie dociera już światło 
słoneczne. 

Uczena włoocy bacLając ten fenomen brwałości budowlanej 
doszld do wn.iaiik.u, że rzymscy ćlll'chitekci i budownicwwie .za. 
s liosOWl!lJlj najlepsze z moż1iwych rozwdązań. Zbudowali on; 
f\IJildiaane nt z kamderlllnych bloków w formie elipsy o wysoko
Śai 13 m. Promdeinie tej elipsy wynoszą 188 m i 156 m. Dzięki 
temu budowla zyskałoa własności. asejsmiczne. Potężny funda
ment spowOd.ował też równiomieirne obciążenie gtt"Untu d za
pewintlł budowli doskQllilllłą sta1bilność. 

Amerykańscy badacze znaleźli tu 
bogate ślady życia, m. in, liczne 
gatunki ryb, małży, ośmiornic, 
krabów i Wielu lnnvch morskich 
organizmów, Żywe organizmy sku
piały się w pobliżu rejonu o zna
cznej aktywności wulkanfoznej. 
Potoki ciepła wychodzące z głębi 
skorupy lliemskiej podgrzewają w 
tym rejonie wodę morską. Nor
ma.lnie na głębokości 3 tys. me
trów temperatura wody wynosi 
ok, 2 st.. a w tym rejonie -voda 
miała do 15 st. Ze szczelin skoru
py ziemskiej wypływa woda bo
gata w tlen, sulfidy oraz jony 
metali niezbędnych dla żywych or
ganizmów. Sprzyja to intensywno
ści życia w głębinach. Ciepło z 

I podmorskich wulkanów zastępuje 

'illlll"8-.:l-.i--.Rlllłlldlllllll::lllllll_,INllt:ll9'1~~0:::tlll:ill~~lt::tlell~~~~~~~ faunie głębinowej energię sJonec:r.-• ~ ną. -
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Gdzie szukać kolebki ludów indoeuropeiskich? 
Archeolodzy od dawna 11oszu~uj!' pit;rwot.nych 

siedzib narodów posługujących 111ę ~ęzyk1em llldo
europejsklm, a szczególni~ gr.upy plemion indo
irańskich zwanych Ariami. Wiadomo, że w l\ru· 
gim tysiącleciu p.n.e. rozpoczęła się migracja. ple
mion indoirańskich które w pierwszym tysiącle
ciu p.n.e. zawładnę'ły terenami dzisiejszego połud
niowego Tadżykistanu, Iranu oraz Indii. Co by~o 
przyczyną tej wędrówki? Być może pogorszenie 
się warunków przyrodniczych I klimatycznych w 
ich rodzinnych stronach, albo tez ekspłozcja de
mograficzna, zmuszająca do szukania wolnych te
renów. 

W poszukiwaniach najstarszych &łedzib plem!~ 
lndoeuroptjskich archeologom pomagają bqwlSc1. 

ł DZIENNIK POPULARNY nr Ił.' (9064) 

Wyszukuje się śladów kontaktów Językowych li 
grupą ugrofińską. Stwierdzono, że współczesne 
języki indoeuropejskie zachowały pierwotne na
zwy niektórych zwierząt i roślin, Nazwy te po
zwoliły ustalić geograficzny zasięg plemion posłu
gujących się n.a.jstarszym językiem indoeuropej
skim. Zasięg tego języka mógł obejmować obsza· 
ry między Wołgą, Dunajem a Benem. Czy łu by
ła ojczyzna plemion indoeuropejskich? 

Radzieccy uczeni - archeolodzy i Językoznaw
cy - zwrócili uwagę, że w językaoh lndoeuropej. 
skich jest wiele terminów związanych z gospo
darką i życiem codziennym, które wywodz\ si' 
ze wspólnego źródła. Sa to ID. In. na.zwy metali! 
brąs, ołów, srebro; nazwy swdenąt domowych -

koń i byk; a &akie Janmo. wós, koło, Dzięki 
materiałom archeologicznym mo~na ustalić, w któ
rych rejonach nazwy łe były stosowane w m f.y
siącleciu p.n.e.' Stwierdzono, ie plemiona indoeu
ropejskie, a 11ezeg6lnie lndolra6skie, były 11wią
sane bardziej ze strefą stepową niż leśną. Mówią 
o tym np, święte księgi Irańskie l indyjskie, Ri
gweda i Awesta. Wspominają one o koczowniczym 
i pasterskim &rybie iycia. Bównid większość ter
minów •wiązanych z hodowlą koni, Jeździectwem 
I POCZłltkaml łransportu kołowego sa pochodzenla 
Indoirańskiego, . 

Acheolochy, opleraJlle 8lę na tych przesłankach, 
przypuszczają, ie pierwotną sieddbą plemion In
doeuropejskich byl1 roslesłe stepy południowo-

wschodniej Europy, od Kubania aż po Mołdawię. 
Stąd rozpoczęła się migracja łych plemion na za
chód, Tu także nastąpiło w połowie Il tysiącle
cia. p.n.e~ oddzłelenie się grupy indoirańskiej, któ
ra stopmowo przesunęła się do Azji M'.niejszej I 
dalej w kierunku Indii. Plemiona tej grupy opa
nowały i udoskonaliły umiejętność jazdy konnej. 
Tu prawdopodobnie powstały pierwsze, dwukoło
we rydwany, Tego typu pojazdy mogły być wy
korzystywane przede wszystkim na terenach ste
powych. 

Przewiduje się dalsze badania archeolqglczne, 
uczególnie w strefie stepów czarnomorskich. Być 
może pozwolą one ostatecznie ustalić rejon świa
ta, który był ojczyzlll\ plemion indoeuropejskich, 
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Droga Wieczorem bory ... zasypiają 
sala, czyściutkie stoliki, a na każ-

' 

dym serwetki. A więc można ..• 

ton" - były nieczynne. W dwóch 

WAŻNE TELEFONY 

391-18 
28ł·60 

do szkoły 
musi' być 
bezpieczna! 

Bary mleczne, w centrum Łodzi, winny być przy
gotowane do zaspokojenia głodu wielu ludzi, i to o 
każdej porze - nawet wieczornej. Oto obserwacje 
z rajdu ulicą Piotrkowską, poczynione w ub. tygod
niu między godziną 19 a 20, czyli w ostatniej godzi
nie pracy barów. 

I 
Inne bary w centrum miasta: 

„Bankowy", „\Vzorowy" i „Bala-

I 
tonu". zamkniętego z p0wodu a
warii, widniała w ub. czwartek 
ka.l'tka kierująca k1iieuitów d"11 •• ba
ru węgierskiego" - również jed
nak zamkniętego (?!) 

W barze mlecznym ,,Reprezenta
cyjny" parę minut po godz. 19 
r a <.: uchów 1 kiusek · łowici.1ch nie 
uświadczysz, choć są to specjalno
ści zakładu. Zjeść można jajeczni
cę i jaja sadz<me, twarozek i ryż 
ze śmietaną, albo zupę kalafioro
wą. Dań drugich nie ma. Brak 
również mleka (!) i dań typqwo 
kolacyjnych - choćby ładnie przy
branych kanapek. 

I 
p1erwszych przeprowadza się dłuż- ~ 

sze remonty. Na drzwiach „Bala-I 
I Wieczorny rajd po barach 

ul. Jaracza. Z zestawów śniadania- wykazuje, że w najbardziej 

Informacja o usługach 
Informacja kolejowa 155-55, 
Informacja PKS 

Dworzec Centralny 
Dworzec Północny 

Informacja telefoniczna 
Komenda Mle.lska MO 

centrala 177·22, 
Pogotowif' ciepłownicze 
Pog9towie drogowe 

„Polmozbyt" 
Pogotowie e11ergetycme 

Rejonu Północ 

265·9& 
747-ZO 

OJ 

ZSZ-22 
253-11 

409·32 

334-31 
33ł-28 wych jeszcze wieczorem można popularnych i najtańszych ~ 

bvło zjeść ryż z masłem, mlekiem placówkach gastronomicznych nie '>r 
i śmietaną, jajecznicę. omlet, świe- dzieje się dot..-ze. Potrawy nie od- ~ 
że bułeczki i kanapki. Kilka powiadają naszym gustom i przy- ~ 

Rejonu Pn1udule 
dla odb1orr6w prze-
my~lowycb 509-3% 
oświetlenia ulic 

rodzajów zup: chłodnik li- zwyczajeniom. Wieczorem chętnie .;'· 
tewski, jabłkowa z makaro- zjadłoby się zgrabnie przyrządzoną ~ 

Pogotowie gazowe 
PogotowlP MO 

245·72 
220-89 
395-85 
81 

nem i kapuśniak oraz z dru- świeża kanapkę, chciałoby się też 
gich dań: kasza gryczana, fasolka napić mleka. Dlaczego więc w ba-

Wydawałoby się, że w barze 
,,Rekord" wreszcie sobie podjemy. 

T 
ys1ące uczniów szkół pod- ~adłospis daje do wyboru z~~ 
stawowych wyjdzie dziś na Jarzynową, fasolową. zur po~k1 1 
ulice Łodzi i innych miej- l1 k:i-puś~1ak, _fasolkę po bretonsku. 
scowości naszego woje- p1erog1 l_en1we, . kas~ę gryczaną, 

wództwa. O ich bezpieczeństwo kotlet m1elo~y, bigos .1. k?edle. W 
przez najbliższy tydzień w spo- r~eczyw1stośc1 zadowohc s1~ trzeba 
sób szczególn y dbać będą funk- b1gose_m 1:-'b kotletem m~elonym, 

po bretońsku, pyzy. knedle l se- rach mlecznych wieczorem nie ma 
rem, młode ziemniaki. jaja sadzo- mleka i nie zawsze można dostać 
ne, bigos, zrazy siekane i kluski herbatę?„. Niepokoją również nie
łowickie, a do tego surówki z ja- aktualne jadłospisy oraz brak 
rzyn - taki zestaw dań uznać estety ki w pomieszczeniach baro• 
można za różnorodny. Z potraw I wych. Nieporozumieniem wydaje 
tych niemal każdy wybrać może I się remontowanie w porze letniej 
coś dla s iebie. Wewnątrz baru 113 barów przy ulicy Piotrkowskiej. 
świeżo i ładnie: duża wysprzątana G. ZARZYCKA 

cjonariusze MO, aktyw ORMO, o.lbowaiern J acil~pi.s akaza,ł &lę„. me- 'V ,,U·NI\li\lERSALlJ" 
harcerze z MSR. Pamiętać nalezy aktualny. P-0p11amy . cy~ronetą z 
jednak o tym, że największa ro- bocznego _ba~'ku, gdy~ nie ma her-

»DNT 
la w zapewnieniu dzieciom bez- ~~ty, ani innych _ c1ep~ych_ napo
piecznej drogi do i ze szkoły przy- JOW . . Przydałyby si ę _ r owmez. ka
pada rodzicom. napk1 z serem, wędlmą, pom1do-

Radzimy więc zapoznać najmłod- ry i jajka. . 
szych z podstawowymi zasadami 'i I Podobnie jest w barze mlecz-
ruchu drogowego, kilkakrotnie nym, „Smakos~' przy ul. 
przejść z nimi trasę prowadzącą I . A. Stru~a_. Kus1_ł wymyślny
do szkoły. Ważne jest I to, by I m1 IJ?trawax_n1 Jadłospis, w k_tó~ym 
dziecko wiedziało, iż w sytuacji na poł god~rny przed .z~~lm1ęc1em 
wzmożonego ruchu na jezdni zaw- baru widniało dwadz1esc1a dań. 

T voodnie ~przedażV artvkulów 
zagranicznvch dobra forma handlu 

sze może zwrócić się o pomoc rlo Zamówić można było jedynie zu- T ygodnie sprzedaży artyku-
funkcjonariusza MO bądź do in- pę pomidorową i bigos. W bdrku łów zagranicznych, organi-
nej osoby dorosłej. • - już nieświeży zastaw śn iadan ia- zowane od dawna przez 

Z kolei apelujemy do wszyst- wy: poranny twarożek i jajka, ze· łódzki handel, zyskały so-
k!ch użytkowników dróg, by w 

1

1 st~rzałe po_krojone pomidor y i sta- biij dobrą opinię i oczekiwane są 
najbliższych dniach zachowali re] datv pieczywo. Do te go - pa- zawsze z nadzieją na kupno ta
szczególną ostrożność. Droga na-, nujący w pomieszczeniu zaduch. kich artykułów, których zazwy
szych dzieci do szkół musi być Dobrze zaopatrzony był nato-1 czaj nie ma na co dzień. „Uniwe r
bezpieczna! (ms) . miast bar mlecżny „Zachęta" przy sal" rozpoczął organizowanie „ty-

Promocja pierwszych absolwentów 
Szkolr Chorążych Politycz)lych 
W 

czoraj w Centrum Szkolenia j)ficerów Po
litycznych odbyła się promocja pierw
szych absolwentów Szkoły Chorążych Po
litycznych. W uroczystości udział wzięli 

przedstawiciele władz partyjnych i administra
cyjnych naszego miasta z wiceprezydentem Le
chem Krowirandą na czele, pracownicy i wykła
dowcy Centrum Szkolenia Oficerów Politycznych, 
z jego komendantem. płk mgr Marianem Any
szem. Obecni byli również: dyr. Państwowego 

Zaocznego Studium Oświaty i Kultury Dorosłych, 
w Warszawie. Lucjan Powichrowski oraz repre
lentanci zakładów pracy i instytucji współpracują
cych z ~trum i rod:l.iiny promowanych. 

Aktu promocji na stopień młodszego chorążego do
konał z-ca szefa Głównego Zarządu Politycznego WP 
gen. brygady Tadeusz Dziekan. Absolwenci rocz
nej Szkoły Chorążych Politycznych, wśród nich 
Zd'Obywcy pierwszych trzech lokat, młodsi chorą
żowie: Jerzy Królik, Jerzy Kujawa i Zbigniew 
Zarzecki, już za kilka dni podejmą pracę kultu
ralno-oświatową w jednostkach, w większości jako 
kierownicy klubów żołnierskich. 

Po promocji, zakończonej defiladą, odbył się 
uroczysty ·obiad, spotkanie przedstawicieli do-
wództwa z rodzinami promowanych, zwiedzanie 
okolicznościowych wystaw i wręczenie dyplomów 
ukończenia szkoły. (jm) 

Od dziś 1iecei >iuniorek'- zapewnia WPHW 
Od kilku już lat przed rozpoczęciem roku szkol

nego występują braki „juniorek". Także i teraz mat
ki muszą tracić sporo energii i czasu, aby dobrać 
odpowiedni rozmiar tego obuwia profilaktycznego 
dla swych dzieci. 

Do tej pory „juniorki" było mot- dostawy „juniorek" do Łodzi. W 
na kupić głównie na kiermaszu ub. sobotę przywieziono ich 1.250 
WPHW przy ul. Hotelowej. Od par, dziś spodziewany jest tran
dziś rozpoczynają się nareszcie sport 1000 par - głównie dla dzie
- zgodnie z przyrzeczenie-ro pro-I ci w wieku od 10 do 14 lat. Po
ducenta: Spółdzielni Inwalidów w dobne ilości „juniorek" oczekiwa
Poddębicach - niemal codzienne ne są w następnych dniach. 

Grzeją, ole po co ł 

Od kilku dni mteszkańcy blo
ku nr 304 przy ul. Gorkiego na 
osiedlu Widzew-Wschód uszczęślt
wlent zostali na stlę... gorącymi 
kaloryferamt. Aby iednak nie 
bylo tm za cieplo, pozbawiono 
ich... cieplej wody. 

podgrzewani a wady na kaloryfe-

Gdzie trzepać ł 

Od lutego br., ctylł od cllwilł 
wprowadzenia się mieszkańców 
do bloku 101 przy ul. Cwtk!b\· 
skiej 20 na osiedlu Widzew. 
Wschód, ni e zainstalowano tam 
trzepaka. Lokatorzy trzeptq wtęc 
dywany t dywanUct na balkonach, 
co oczywiACie wywoluje protestv 
tnnych mieszkańców. W końcu 
jednak gdzie mają trzepać dywa
ny mieszkańcy tego bloku7 

R. 

Od spółdzielni w Poddębicach za
leży zaopatrzenie Łodzi w „ju
niorki". WPHW nie zarzuca wy
twórcy ani złej woli, ani opiesza
łości w produkcji i tłumaczy go 
nierytmicznością dostaw surowców, 
handlowcy mają jednak nadzieję, 
że obecnie sytuacja pod tym 
względem poprawi się. produkcja 
będzie obfitsza i Łódź otrzyma 
ilości zakontraktowane. tj. w su-
mie 17 tys. par. Jeśli do tego doj
dą zapasy · (niestety, niemal wy
łącznie w największych rozmia
rach), to w sumie na rynku w 
III kwartale powinno znaleźć się 
ponad 40 tys. par „juniorek". 
Ponieważ jest to, zdaniem 

WPHW. jeszcze ilość niedostatecz
na, czyni się już starania o do
datkowe przydziały tego obuwia 
profilaktycznego dla dzieci. Efek
tem rozmów m. in. ze spółdziel
nią w Czersku (woj. bydgoskie) 
prawdopodobnie jutro ma n11d.ejść 
dostawa tysiąca dodatkowych „ju
niorek" dla przedszkolaków. Po
nadto jeszcze w tym tygodniu 
spodziewane są transporty „junio

rek" z Pmewarska i Wod7lislawia 
Sląskiego - razem 2 tys. par. 
Zakład w Grudziądzu ma przysłać 
tenisówki z wkładką ortopedyczną. 

Aby ułatwi6 nkup „juniorek" 
WPHW w pierwszym rzędzie do
starcza Je własnym transportem 
wprost li wytwórni (11 pominięciem 
magazynu hurtowego) do następu
jących sklepów: HDD, Dom Obu
wia, sklep przy ut. Jaracza 10, a 

rach nie polecamy. R. 

W NASZYM REFLEKTORZE 

,.Dziennik Popularny" Piotrkow· 
ska 98. 90·103. Ł6dt, tel. 337·ł7 

I 341·10 w godzinach 10-12 
Piszcie do nas, a w pilnych 

sprawach telefonujcie. 
I · takie na kiermasz przy ul. Hote-

lowej. lkas) 

Mistrzowie radiopelengacji 
'ł u:!ymi osi~nięctami w skali og6ln01>0lsk!ej j mogą slę pochwalić członkowie lódzkic,h 

t 
klubów łączn~cl Ligi Obrony Kraju. .Na-D sza dru:!yna, składająca się w większości z ucz-

' 

nlów Zespołu Szkól Elektronicznych. na rozegranycn 
w sierpniu centralnych :tawodach amatorskiej radio-
pelengacji wywalczyła tytuł wicemistrza Polski. Taki 
sam tytuł indywidualnie zdobyła Krystyna Kolasldska, 

a łodzianie .ranun Lewandowski ł Zbigniew Rafałko 
przyw!etU cytuł drugich wl<:i!m1stn:ów Polskl. 

W 12 klubach h1cznoścl LOK zrzeszonych jest 250 
członków. Zajmuj11 się oni kr6tk1>falarstwem 1>raz 
amat1>rską radiopelengacją. Wszyscy, którzy chcieliby 
rozwijać takle zainteresowania., mog• się zgłaszać (po
cząwszy od 2S sierpnia) w LOK przy ul. Piotrkow-
skiej 53 (tel. 3li-40) w godZ. 11-18. (m) 

godni" współpracą z NRD przed 
8 laty. Do tej pory podobna wy
miana objęła także inne zaprzy
jaźnione placówki handlowe - w 
Czechosłowacji, Bułgarii i na Węg
rzech. Zorganizowano w sumie 33 
„tygodnie". dzięki którym można 
było zaoferować łodzianom arty
kuły wartości ok. 600 mln zł. 

Od dziś do 26 sie rpnia w „Uni
wersału" odbywa się kolejny Ty
dzień Sprzedaży Artykułów z NRD, 
otrzymanych z partnerskiego Do
mu Towarowe go „Centr um" w 
Karl-Marx-Stadt. Za ok. 13 mln 
zł znajdzie się w sprzedaży ok. 
180 atrakcyjnych rodzajów towa
rów, rn. in. tekstyiia. artykuły 
gospodarstwa domowego, galante
ria skórzana. zabawki. 

W IV kwartale w „Uniwersalu" 
kolejny tydzień sprzedaży artyku
łów z NRD. Jeszcze w tym roku 
ten największy łódzki dom towa
rowy zorganizuje podobne tygod
nie z artykułami bułgarskimi, wę
elerskimi i czeskimi. 

<kasl 

Na południu Łodzi 

W niektórych 
rejonach 

ci·epła wod1a • • 
JUZ 

Mimo trudnych warunków ał· 
mosferycznych i częstych awarii, 
tegoroczna akcja remontowa prze
prowadzana przez bryrady Za
kładu Sieci Cieplnej przebiega 
bardzo sprawnie. Tak jak w lip
cu w północnych częściach mia
sta, tak tez w sierpniu w yołu
dniowych mieszkańcy niektoryeh 
rejonów otrzymali ciepłą wodę 
znacznie wcześniej, niż planowa
no. 

Właśnie w piątek po południu 
ciepła woda zaczęła lecieć 11 kra
nów w mieszkaniach Rokicia, Ku
raka oraz osiedli w rejonie ul. 
Skrzywana i Obywatelskiej. Jak 
nas poinformowano, remont sieci 
cieplnej zakończony z05tanle do 
1 września. Niewykluczone, ie 
nieco wcześniej wszyscy mieszkań
cy południowej części Łodzi ko· 
rzystać będlł 11 ciepłej wody. 

(I) 

Owoce i warzywa 
taniejq 
Jabłek mamy n.a rynku cora7' 

więcej, a cena ich spada. Od dziś 
jabłka „oliwki" w I wyborze ko
sztują 15 zł, w II - 7.50 zł Z'& l kg. 
Ceny Innych jabłek (w zale~noścl 
od gatunku I wyb1>ru) wahal11 się 
od 5 do 22 zł za 1 kg. Cena śli
wek renklod „ulena" - 15 zł za 
1 kg, a mirabelek - 10 zł. 

Przypominamy obowlll7'Ujące od 19 
bm. ceny na ow<><:e i warzywa a 
Im-portu: brzoskwinie - 35 zł, ar
buzy - 10 zł, papryka zielona 1 
tółta - 16 zł. Cena winogron wcze
snych ustalona została na 32 zł za 
1 kg. 

Warzyw krajowych mamy pod 
dostatkiem. ód dziś za og6rkl na 
sałatkę płacimy s zł za 1 kg., a za 
og6rk! do kwaszenia - 10 zł w I 
gatunku 1 7 zł w II gatunku za 
1 kg. Pomidory analogicznie kosztu 
ją 18 I 12 zł. Kapusta włoska l 

Pogotowie Raiunkowe 
Pogotowie wodociągowe 
Strat Pożarna OB. 666·11, 

ZSl-71, 
Pomoc drogowa 

09 
135-41 
195-55 
499-00 

PZMot. SZ·Sl-10, 706-Z7 
Centrala Informacyjna PKO 731-82 

TEATRY 

nieczynne 

MUZEA 

i HISTORII RUCHU REWOLU· 
CY JNEGO (ul. Gdańska nr 13) 

X godz. 1)-17 
:it Pozostałe muzea nieczynne 

~ .,., 

• • • 
Ł0DZKJ PARK KULTURY 1 

WYPOCZYNKU (na Zdrowiu) 
OGROD BOTANICZNY - czyn· 

ny od godL. 10 do zmroku 
ZOO - czynne od godz. 9-20 

(kasa do 19) 
PALMIARNIA (ul. Armil Czer· 

wonej 1/3) czynna codziennie 
oprócz ooniedzlałk6w w gocaz. 
10-17 . 

LUNAPARK (Ut. Konstantynow
ska 3/S) czynny od godz 14-21 

KĄPIELISKO „FALA" (al. UnU 4) 
czynne <><I 10-19, w niedziele 
l śv.'ięta w godz. 9-18 

i 
KIN.\ 

DAi.TYK - „King Kong" USA, 
od lat lS. ~odz. 9.30, 12. 14.30, 

',( 17. 19.30 
'le nv A NOWO - „King Kong" USA a od lat 15, godz. 9, Il 4:i, 14.30. 
~ 17.15, 20 

~ 
POLONIA - „ Wodzirej" pol. od 

lat 19 godz. 10, 12.15, 15, 17.15, 
19.30 

)( PRZED\VlOSNlE - „Mandlngo" 
USA, od lat 15, godz. 10, 12.30, 
15, 17.30, 20 

WŁOKNIARZ - „Rollercoaster" 
USA od lat 15, godz. w. 12.30. 
15, 17.30. 20 

WOLNOSC: ...: „Dziki NiedżWledł 
Gawryla" radz. b.o. g0dz. 10 
„Dzle~czyn-a z reklamy„ " USA 
od lat 18, godz. 12.la, 15.30, 17.45, 

I 
20 

WISŁA - „Olek l Jane" USA 
od lat 15, godz. 10. 12.15, 14.30, 
17. 19.30 

ZACHĘTA - „Barroco~ fr. od 
lat 18, godz. IO, 15, t7.15, 19.30, 
„C2:arne diamenty" wi;g. od lat 
15, godz 12.15 

STYLOWY-LETNIE - „zasady 
domina" USA godz. ?0.30 (kino 
czynne tylko w dni nogodne); 

TATRY-LETNIE - „Godziny ml· 
!ości" norw.-szwedz. godz. 20.ao 
(kino czynne tylko w dni po
godne) 

t.DK - „Pojedynek" ang. od lat 
lll, godz. 15, 17.lS. 19.45 

STUDIO - „$wiat ::>ziklego Za
ch<>du" USA od b.t 15, godz. 

~ 15.30, 17.30. 19.30 
STYLOWY - „Trzy kobiety" 

USA, od lat 18, godz. 15, 17.30, 
20 

DKM - nieczynne 

KOLEJARZ - nieczynne 
GDYNIA - „Tri:dowah.", „Ordy· 

nat. Michorowskl ·• po! , od 12 
lat, godz 14 30, 18, „Po drugiej 
stronie Słońca" ang. od Lat 15, 
godz. 9.30.. 12 

MŁODA G\VARDIA - .,.Zl.ndy -
chłopiec z bagien" ra<!z. b/o, 
godz. 12, 13.30 „Zbrodnia w ltlu 
ble tenisowym" jug. od lat 18, 
godz. 10. 16 18 „King Kong" 
USA, od lat IS. godz. 20.30 

MUZA - „Szpinak czyni cuda" 
czeski, od lat 1%, godz. lS.30, 
17.30, .,Ostatni z Fleksnesow" 
norw. od lat 15. godz. 19.30 

1 MAJA - „Mę:tczyzna :r białym 
gotdzlklem" szwedz. od lat 15, 
godz. lS.30, 17.30. 19.30 

POK.OJ - „Spotkanie na Kasjo
pei" radz. b/o, g(>dz. lS.30, 
„Dziewczyna z reklamy" wł.
USA, Od Lat 18. godz. 17.30, 
19.30 

ROMA - „Colargol na Dzikim 
Zachodzie" pol. b/o, godz. 12, 
14, 18, „Ostatni film o Legli 
Cudzoziemskiej" USA, od lat 15 
gOdz. 10. 18. 20 

STOKI - „Córka króla wszech
món:'• czech. b.o. godz. 15, „Ka
baret" USA od lat 15, l(odz. 
17.lS, 19.30 

OKA - „Setka dLa kura:l:u" 
radz. od lat lS, godz. •l.t „Taka 
ładna dziewczyna" f·r. od lat 18 
g<>dz. 18. 18, 20 

POLESIE - „Sekcja specjalna" 
fr. od lat 15, godz. 17, 19.45 

POPULARNE - nieczynne 

ENERGETYK - „ WuJaszek Cza
rodziej'" węg. b/o. ~odz . 16.30, 
„CE'nny d<'pczyt" fr od !at 12 
godz. 18.30 

HALKA - „Tor-ba inkasenta" 
radz. od lat 12. godz. 15, .,Nie 
Winni o brudnych rękach" fr. 
Od lat 18. godz 17, 111.30 

PIONIER - ,,Melodie białych 
nocy"' radz.-jap. t>d lat 12, g. 
15.00, „Dwaj ludzie z miasta" 
tr. od lat 19, godz. 17.30, 19.45 

R.EKO.RD - „Magiczny kamietl" 
NRD, b/o godz 18.30, „Swlat 
Dzikiego Zachodu" USA, od Jat 
IS, godz. 1'7 .30. ł9.30 

SWIT - . To '8 zabiłam" poi. 
od lat lłl, godz 111.15, „Szał" 
ang. od lat 18, i;odz. l'l.lS, lll.30 

SOJUSZ - nieczynne 

TATRY - „Cztowtek klanu" USA 
od lat 18, i(t>dz 10, 12.19, 1ł.311, 
16,45 „Wojna I pokój" c.z. IlI, 
radz. b/o, 11odz. 19 

DYŻURY APTEK 

Obrońców Stalingradu 15, Nd· 
clarniana 15, Główna 14, Dąb-
rowskiego 89, :lutomierska 148, 
Olimpijska 'l 

STAł.E DYŻURY APTEK 

Apteka nr 47083, Aleksandrów, 
ul. KoścluszkJ 8 · 

Apteka nr 47-087, Konstantynów, 
ul. Sadowa 10 

Apteka nr 47·093, Głowno, ul. 
Łowicka 96 

INFORMACJE 
O DYŻURACH APTEK: 

w Pabianicach udziela Apteka 
nr 47-083, Armil Czerwonej T 

w Zgierzu udziela , Apteka 
nr 47-080, Dąbrowskiego 10 

w Ozorkowte udziela Apteka 
nr 47·092, Dzlertyńsklego 2 

DYŻURY SZPITALI 

POł.OŻNICTWO 

Szpital Im. Kopernika - dziel
nica Górna: Por. K. ul. Odrz~ń
ska. Cies:i:kowsklego, Rzgowska. 
Lokatorska. Przybyszewskiego i 
gm. Rzgów oraz glnekolog!s 
z dzielnicy Polesie, Poradnia K. 
ul. Fornalskiej 

Instytut Połołnlczo-Gtn. AM 
(ul. Sterllnga 13) dzielnica 
Sródmieścle, Por. K, Kopcińskie
go, Rewolucji 1905 r„ gmina Brój· 
ce, z dzielnicy Górna, Por. K, ul 
Felińskiego oraz ginekologia · z 
dztelnlcy Polesie, Poradnia K, ul . 
I Maja 

Szpital im. H. Jordana ('pOłot· 
nictwo) - dzlelnica Widzew 1 Po· 
lesie 

Szpital Im. H. Wolf - dzielnica 
Bałuty i z dzielnicy Górna Por. 
K, ul. Zapolskiej oraz ginekologia 
z dzielnicy Polesie, Poradnia K 
ul. Gdańska, Kasprzaka · 

Szpital im. Sklodowsldej·Cmle 
w Zgierzu - poło:!nlctwo - mia
sto l gmina Zgierz. Aleksandrów 
Ozorków, miasto Koąstantynów 
gmina Parzęczew I Andrespol 
oraz Łódt, z dzleln1cy Sródm!eś
c!e, Poradnia K, ul. 10 Lutego 

Szpital' Im. Marchlewskiego w 
Zgierzu - ginekologia - miasto 
I gm . Zgierz, Aleksandrów, Ozor· 
ków, miasto Konstantyn6w, lim. 
Parzęczew. Andrespol M'U 
t.ódź-Wldzew, z dzielnicy Pole1re, 
Poradnia K.J ul. Srebrzyń1ka t z 
dzielnicy sródmleścle. Poradnia 
K. ul. 10 Lutego 

Szpital Im. Biernackiego (Pa· 
bianlce) - gmina i miasta Pa
bianice 

Szpital w Głown.le - gmina 
i miasto Głowno, Strylc6w oru 
gm. Nowosolna 

Chirurgia ogólna - Bałuty -
Szpital Im. Biegańskiego (Krua
zlewicza 1/5 dla przychodni rejo
nowych nr nr 4, 6, 8, 9, 10 I 54. 
Szpital lm. Barlickiego (Kopciń
skiego 22) codziennie dla przy
chodni rejonowej nr 7. Sz_pltal 
Im. Skłodowskiej-Curie (Zgierz. 
Parzęczewska 35) dla przychodn; 
rejonowych nr nr l, 2, 3, 5, Szpi
tal Im. . Marchlewskiego (ZJlerz. 
Pubois . t75, Ozor.ir6w. Aleksarldr6w 
Parzęcww, Górna - Szpital im. 
Brudzińskiego (Kosynierów Gdyń 
skich 61) , Polesie - Szpital Im 
Kopernika (Pabianicka 62) Sród
mieścle - Szpital lm. Pasteura 
(Wigury 19). Widzew - Szpital 
im. Sonenberga (Pieniny 30) 

Chirui i:la urazowa - Szpital Im. 
Sonenberga (Pieniny 30) 

Neurochirurgia - Szpital Im. 
Kopernika (Pablutlcka 82) 

Laryngologia - Szpital tm. 
Barlickiego IKapclnslrlego 22) 

Okulistyka - Szpital im. Jon
schera (Mil!nowa 14) 

Chirurgia I laryngologia dzle· 
clęca - Szpital Im. Korcza1ta 
(Armil Czerwone! IS) 

Chirurgia szczękowo-twarzowa 
- Szpital Im Barlickiego (kop• 
clńskiego Z2) 

Toksykologia - Instytut 
dycyny Pra~y (Teresy 8) 

Wener1>logla - Poradnia 
matologlczna (Zakatne 44) 

Me· 

Der· 

AMBULATORIUM 
DORAZNE.J POMOCY 

CHIRURGICZNE.I' DLA DZIECI 

Gabinet chirurgiczny czynny 
całą dobę, Łódt, Armii Czerwo. 
nej 15, tel. 341-36, wewn. '70, 
457-50 do 34, wewn. 10 

NOCNA 
POMOC LEKARSKA 

dla poszczególnycb dzielnic 
czynna codzlannle w godz. od 
2~. telefon centralny 656-68 w 
Wojewódzkiej Stacji Pogotowia 
Ratunkowego w Łodzi 

NOCNA 
POMOC PIELl~GNJARSKA 

dla poszczególnych dzielnic 
czynna codziennie w godz. Od 
20-l!: 

Bałuty - Szpital Im. H. Wolt 
- zabiegi na miejscu; zgłoszenia 
~-;,ableg1 w domu chorego, tel. 

G6roa - Szpital Im. .tonschera 
- zabiegi na miejscu; Szpital Im. 
Wł. Brudzińskiego - zableJCI nd 
miejscu: zgłoszenia na zabiegł 
w domu chorego, tel. 408-56 

Polesie - Szpital Im. Plrogowa 
- zabiegi na miejscu; Szpital !m. 
Madurowicza - zabiegi na miej
scu : zgłoszenia na zab•egl w do- I 
mu chorego, tel 281-95 

Sr6dmleście - Szpital Im. L. 
Pasteura - zahlegl na miejscu; 
zgłoszenia na zabiegi w domu 
chorego. tel. 864-11 

Widzew - Szpital Im. Z. 8~
nenberga - zabiegi na miejscu; 
zgłoszenia na zabiegi w domu 
chorego. tel. 884-11 

\VO.JEWODZK.A STAC.lA 
POGOTOWIA RATUNKOWEGO 

Łódt. ul. S!enkleW!cza nr 137, 
tel. 09 

0G0LN0ł.0DZJU 
PUNKT INFORMACY.lNT 

dotyczący plac6wek slutby zdro
Wia, czynny cał11 dobę we wszy
stkie dni tygodnia, tel. 815·111 

czerwona - 8.50 zł. (kas) '•••••••••a•••••••••·~~~l(l(~""'~ 
DZmNNIK POPULARNY llr 189 (9070) • : . 



30 ROCZNICA WROCŁA \VSKIEGO KONGRESU 

i Intelektualiści w obronie pokoju 
rze JAROSLAW IWASZKIEWICZ: ZGStawdł w świadomości kręgów 

- Kongres Intelektualistów we kulturalnych świata Przekonanie 
Wrocławiu był jednym z najwięk- Zbliża się 30 rocznica Swiatowego Kongresu Inte- o wybitnych wartościach naszej 
szych i najbardziej zn.acri:ących wy- lektualistów w Obronie Poko3·u. Rozpoczął się on 25 kultury i lei sile, mimo hekatiOtmby 
darzeń w hist.or.ii ruchu pokoju nie mm.ionej wojny. Wt>Oeławsk.i KOil· 
tylko w ska.li naszego kraju, ale sierpnia 1948 r. w piastowskim Wrocławiu, znaczo- gres umocnił w sposób decydujący 

m.ałego 
CĄłego nasz.ego globu ziemskiego. nym bolesnymi śladami wojny. Kongres zgromadził przekonanie. te właśnie intelektu-
Byl to pierwszy Kongres światowy l aliści DOwinni w pierwszym rzę-
PQŚwięcony obronie pokoju. Dziś ponad 500 wybitnych przedstawicie i twórczej, po- dzie bronić pok<>ju światoweg"O. 
nie wszyscy może pamiętają laki" stępowej myśli ludzkiej z 46 krajów Uczeni i artyś- K1e<ly myślę, do czego doszedl 
okol1 c:zności t.owarzvszvl:y jego · · • d · ł k lt b )' wt d d świat w latach powojennych. to 
z.wołaniu . jakie to były lata i lak Cl, pisarze l z1a acze u ury przy y 1 e y o wier7.ę, że u<la.lo się uratować Po-
niebezpieezny byl to moment dla naszego kraju odbudowywanego ze zniszczeń ogrom- kói. Czy jednak potrafimy nl>. 
ludz.kośei i św:iata wyniszc7.Qnego nym wysiłkiem narodu, przybyli do Wrocławia - przezwyciężyć grożące światu za. 

ekra11u 
przez wol.nę. Groziła nam wte<ly - n ieez:vmczenie środowi.ska natural-
w okresie pierw.szvch chwil odzys- miasta wróconego macierzy polskiej, aby zaproies- nego. ezy też - użyłbym tego o-
kanej wolności - oowa wolna. je- tować przeciwko nowej groźbie, tym razem totalnie kreślenia - zanieczyszczenie mo-
szcze stTa.sz.niejsz.a od tej, któ~ d . . ralne świata? I tutaj l>Omoea rów-

• an 
pJ.'7.eŹywaliśmy tak n iedawno _ bo niszczycielskiej wojnie wiszącej znowu na swiatem. niei służyć Powinni intelęktualiśei. 
a.tomowa. Widm.o totalnych znisz- Był to bowiem czas, kiedy siły odradzającej się re- Najwięksty od dwóch tysięcy lat-
czeń zawisło nad na.mi. Intelektu- akc3'i i militaryzmu groziły światu nowym katakliz- pnewrót, jaki dokonuje się dz.iś, 
aliści musieli wiec zabrać głos w w erze lotów kosmi=y<:h, będzie 
01>ronle pokoju. mem. dobrodzie~em. jeśli potl'atimy 
Mówiłem zresztą o tych spra- zhuma.nizować lu<hi. jeśli podej-

wach otWiierając Kongres, te jego Przez cztery dni szły w świat, z odbudowanej auli miemy działania, które wzboga~ 
uczestników przyprowadzi! do Wro- k ł · k · 1 ich również intelektualnie. 
cław1a niepokój 0 losy świata 1 ie- Politechniki Wrocławs iej, s owa mepo OJU, a e Wierzę głęboko. że Lu<izlwśc! po-

go kulturę. Intelclctuatiści z.groma- i nadziei oraz ufności, a także nieustępliwej woli kona swe słabości i we:i&ie w no-

,,.„~,..~~ tken.i na Kongresie zaJ)I"otestowali działania intelektualistów te3' miary, co Michał Szo- we tysiąclecie bogata wewnętrznie., 
wtedy przeciwko gro:bbie nowej si~ moralnie. pełna dobrych na-c 
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r 
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Barbara Wrzesińska jest absolwentką PWST w Warszawie, 
SwoJa pierwszą, prace rozpoczęła w Teatrze Współczesnym, w 
którym występowała przez 17 lat (ten długi staż pracy w 
jednym teatrze wydaje się być swego rodzaju fenomenem), 

wojny 1 stanęli w ohronie za,grożo- łochow, Ilja Erenburg, Aleksander Fadiejew, Pablo cki ei. 

I nego pokoju. Picasso, Julian Huxley, Paul Eluard, John Bernal, JACK LINDSAY, znany brytyj-
1 W ciągu mini.onych 30 la.t n.ierarz: s~ pisarz i ttumac--.t (przełożył on 

wra-catem pamięcią do tamtych Martin Andersen Nexoe, Irena Joliot-Curie, Renato ro.in. na język angielski poezje 

' potem przeszła do Narodowego, ' dni. W swych wspomnieniach pO<l. - Guttuso. Bardzo aktywny udział wzięła w kongresie Adam.a Mickiewicza) pan.viedzial: 
I kreślałem zawsze wielka mlę I zna- - Wrocławski Kongres w Obn>-

i 
s 

Aktorka często występowała także w filmie. Pierwszym w 
;ej. karieric był obraz „Dwoje z wielkiej rzeki", potem były 
~olejne: „Kalosze szczęścia", „Popioły", „Sposób bycia", 
„Struktura kryształu", „Wesele", „Opętanie" i wiele innych. 

Jednak największą, popularność I sympatię wśród widzów 
przynioSły Jej programy kabaretowe Olgi Lipińskiej, Tu Bar
oara Wrzesińska stworzyła kapitalną postać ,,Pani Basieńki". 
Te Jej grot&Skowe wcielenie osoby pełnej wdzięku, ale pny 
tym oaromnie roztargnionej i naiwnej, która chodzi po siemt 
nieledwie z przerażeniem i zdziwieniem - ujawnia pełną ska
lę jej talentu. Szczególni!l w kabaretowych utarczkach słow
nych z Piotrem Fronczewskim ujawnia się całe ngubienic 
i naiwność mistrzowsko kreowanej przez nią postaci. 

Aktorka często występuje na małym ekranie także w tele
wizyjnym teatrze. Wkrótce zobaczymy fa w kolejnej sztuce: 
„Dwa grzyby w barszcz". (dor) 

czenie Korutroou w budowaniu polska delegacja, w skład której wchodziii ro.in. nie Pokoju był wYdarzeniem nie-
j świata bez wojen. Nasz ruch zy11- I Władysław Broniewski, Maria Dąbrowska, Jarosław zw;·k.le płodnym I iMpirującym.. 
' kiwał sobie coraz to now-ych zwo- Iwaszkiewicz, Zofia Na~kowska, Julian Tuwim, Ta- Wywal"ł na mnie wyt·aźny wpłyW 

lenników, rosł i potężniał. O sze- i z pewnością w znacznym stoimiu 
rokiim zainteresowaniu rzeez lu.dz- deusz Kotarbiński. określi! kierunek moich utworów 
kich walką o pokój najlepiej w przededniu 30 rocznicy 0 roli i znaczeniu kon- w latach 50-tych. a także pozosta-
świadczą miliony DOd!>Lsów złożone wił trwa.le ślady w szerszym k(llll-
ood apelem sztokholmskim w SPra- gresu mówią jego uczestnicy: tekście. 
wie zakazu utycia broni atomowej, Kongre!, który ml.al miejJSCe na 

li Podpisy te były również wvrazem początku „zimnej wojny", stwo-
wiary w siłę postęP'U. w trwałość ogromną rolę w walce o pokóJ. To drogi, która nas, obrońców pokoju, rzył trwałe podstawy oporu wobec 
Pokojowego rozwoju 9\viata. 1 na właśnie od tamtych obrad zaczęto z.a.prowadz iła do Helsinek. reakcyjnych sił. które usiłowały 

I pewno zasługą również I wroclaw- tworzyć krajowe komiitety obroń- ro~b~c! zgodę koalicji antyhitlerow-
skiego Kongresu Intelektualistów ców ookoju. Prof. STANISLAW LOJ.tEN'IZ: slc1eJ z. C1.;BSóW wojny i wYtworzy~ 

I len fakt. że j\32 Ponad 30 lat ŻY· p6.~1 ... 6 .- że na Franeuzow - Chociaż uczt?stnicy Kongresu antYJS<>CJalI~ty~ą atmo.sfe:ę. Wf:?-
1emy w Pokoju. -.~„~„ 8• . • . 

1 
•. cl- potwierdził WSZY5tk1e mo1e 

RENATO GUTl'lJSO, św.i.atowe(J szczególnie uderzyła s~ner1a c>brad w .wie u wypadkach ~eprezentowa11 przekonania 0 ootrzebie zledru>eze-

~~~~~~~~~ĄĄĄĄfV\Ą~J'V'V'VVV'VVV'VV'VV"'„~"'-"'~~~ 1 
sławy mal.an wlo.ski, grafik i kry- Kongresu. OdbyWal s~ę on-~ itma- ró_zne P<J1tlą<iy, to Jeanak ~ro~ nia na szeroką skalę frontu kultu
tyik sa;tuki, wybitny działa.cz po.111- chu Wrocławskiej Politechn1k1. Na· w1ększośc delegatów uwazała. ze ralnego w walce pokój i postęp 
tyczny i społeczny, laureat Mię- ty.ch~i~t P<> "!Ylśeiu z sali obrad I Kon~r~ spełni! swą dziejową rol~. To właśnie ins~racja Wrocław~ 
dzynarodowej Leninowskiej Nagro- widziehśmy :ui~y. pośr.ód których O~biście uwa.za.m. że na grun<lle stworzyła przestanki do ~isania Z wizytą u kondotiera dy Pokoju w 1970-71 r.: Polacy .sła!-'all &1ę organ1Z.Ować nor- międzY?<irodowrm Kongres wro- serii powieści, którą opatrzyłem 

- Za.siadałem w prezydium SwJa- malne zYCJe, eławski zorg~1Z.0Wany Pr"ZE!2 Pol.s- ogólnym tytułem „The British 

W styczniu br, muzeum w Luw
rze zakupiło portret Sig!smondo 
Malatesty, namalowany w 1450 t'~ 
ku przez Piero Della Francesca, 
malarza I teoretyka sztuki Rene
sansu, autora traktatu „De Per-

solutnym władcą. Rodzinne Rimi
ni przemienił .w jedno .z przodu~ 

ją.cych ognisk Renesansu, promie
niujące na całą Europę do czasu, 
gdy pon.iósłszy klęskę w walce z 
papieżem Piusem II został eksko-

1pettiva Pingendl". munikowany, co w owych czasach 
dyskusj~ i we Włoszech równe było z pozba

towego Kongresu Intelektualistów Wojna we Francji n.ie była tak kę. I?<> zaledWl.e 3 latB;ch od .zak~ń- Way" (,,Droga brytyjska") Starałem 
w Obron.ie Pokoju w 1948 r. we okrutna jak w Polsce. Dopiero we cze!lia straszliwej, mST;CZyciełs!tiej się przedstawić konflikt między 
Wroeławiu. Był.o to dla mnie pier- Wroottwiu zdal!śmy sobie sprawę 'l01IlY t byl;; wraz z 1 odbyWWącą silatpł unierzającymi do wojny 
~ wi~e ~wiadozenie mię• co- omia.oa słowio za.itlada. Po~ ę ~ Y1:1 mym CT.a$ e w_e. ro- i regre.su sPołecznego, a tymi któ
ctzynarodow'e. PoLityczne l ludzkie. była wówczas wielkim aktem askar- cławi'u w•elką Wystawą. Ziem Od- re zmierzają do uświadomienia o
Poznalem ludr.ti ze ws-.i:ystlkich kra- źenia przeciwko wojnie, a równo- zvskanych - ~darzeniem, które \ ble wagi problemu i do rozwin~ę
jów, którzy porz.ootali źY'Wi w mojej cześnie ostrzeżeniem przed nową tru~no przecenie!. Ko~res n~ży cla nowych form demokratycznych 
pamięci i któMY wnieśli wikład do wojenną zagładą. Wielu intelektua- zapisać .Jako ~lu~ną kartę Po ki • walki o z.aipewnienie P<>kolu i ·so
mojej ediukacji komunisty. umac- listów przybyło do Wrocławia nie ~ud.ow~i w ieJ Pierwszyc~ lata.eh cjalizmu. 
nia.jąc ufność w. możliw<>śei osia.a. w pełni orllekonanych o POtrzeble I~tniema. Bardzo .dobrze,. ze odbył · Kongres doprowa"-'I d l 

Zakup wywołał żywą 
liczne komentarze. Eksponowany 
jest wspólnie z dotyczącymi obra
zu dokumentami I Innymi dzie
łami, wyjaśniającymi genezę jego 
powstania I znaczenie, jakie ma w 
historii malarstwa. Obraz ma bo
gatą historię: do pierwszej wojny 
światowej majdował się w Peters
burgu, następn~e - w niezbyt 
dobrze wyjaśniony sposób - trafił 
do rąk Alessandro Contini-Bonacos
si, najsłynniejszego chyba marszan
da lat międzywojennych. 

wieniem wszelkiego znaczenia. 
Portlrety doby Odrodzenia, w peł

ni realistyczne, inspirowane były 

..... lk. "ój w l h 1· tarot 0 S1ę we WroelaWlu bowiem Wro- ...,,., o og o.s.ze-
niecia trWaleg<> pokoju. We Wro- wa •I o PO" · Y ee. a "· s ą cław symbolirowal 'wówczas ziemi nia apcl.•.l o pokój sw'.awwy i>!tie
cławiu poznałem Picassa, Erenbur- głęoo~ oneświadczem. ze trze~ odzyskane. Był miastem, które hi~ rowa:ny a.o lLK!z.1 dobre1 woli. rtuch 
ga, Fadiejewa. Z te10 Kongresu ~:~~w:~~~· ci~ . eń"ędzic! t1erowcy zwali „Festung Breslau". poir.oJu znaczme P;t·zyczynu _się do 
intelektu.a.Listów zrodzil się naj- . w' ~ · U cze.st.nicy Kongresu :robaezyli tam ograniczenia skut.kow zim.n.ei woj. 
szerszy ruch Obrońców pokoju. Kiedy czytam obecnie tekst po- 0 rom zn· · będ h k k' ny. Wal.ka o poko1 m1rua swoje 

od 1420rok.u ma.!Mstwem gotyckd.m: W7oclaw .dał początek i imp\tls I>?" stano~ń Konferencji Bezpi.eozeń- :ojny. ~~~nocz~~e s 1,lt :~ wzloty .i uP<ldlu, afe oo1.ateczme 
przedstawiano postacie z profilu.

1 

tęznej sile, która doczekała się I stw~ 1 Wspólpr~y V! ~elsmkach cale-go narodu POiskiego w ~iel.e o.s1ągnęia .sUKctS. . ~ . ca!ym nacis: 
co pozwalało na ukazanie doskona- ogromnego roziwo]u. . stWler~am. że wiele 1de1 te1 ~on- odbudowy Działał już przec"eż k~em _mogę .nwier·cwc. ze De2 nieJ 

. .. . . . FRANCIS CREMIEUX - dz1en- ferencJ1 zawartych zostało Juz w wów · w ł . . 1. hiatona lat P<>W<>Jennycn oyia.by 
lej w hnn sylwetki. Taki właśnie nik.ar2 radia fra.ncu.slciego: recrolm::jach wroeław.s:k.iego Kongre- ~ le Is-rocka awl1;1t P~I um- :ziupel.nu: oon:uenna. Na konto wa:l
jest obraz pę<;!zla Della Francesca. - Kongres wrocla.wski odegrał su. Wrocław był więc początkiem wersy po PO 1 ee ika. ki o pokoj moz.na zapisać wJele 

Portret, podda.ny konserwacji, jaś 
nieje całym blaskiem, stanowiąc 

symfonię brązów I szarości. Choć 
nie jest to pierwszy obraz Della 
Francesca w muzeach francuskich, 
żaden nie może się z nim równać, 
jeśli chodzi o wartość artystyczną. 

Liczący 528 lat jest portretem w 
pełni realistycznym, pokazując 

człowieka nowego w dobie Odro
dzenia - kondotiera, mężczyznę 

bezwzględnego, robiącego karierę 

I majątek. Malatesta był człowie

kiem, który odebrał staranne wy
kształcenie. Odznaczał się niepNC
ciętną odwagą - pierwszą bitwę 

wygrał, mając zaledwie 13 lat. Zdo
bywszy znaczenie i majątek żył w 
luksusie, tworząc w Rimini minia
turowe królestwo, którego był ab-

W 1928 roku re:tyser Carl Dreyer •tworzył arcyd„ie
ło: film „Męczeństwo Joanny d'Arc". Z rótny.:h 
względów nigdy nie był on wyświetlany w kinach 
francuskich. Kopia powędrowała do archiwum i nie 
konserwowana stała się zupełnie nieczytelna. K.on&er
wator Lo Duca wiele lat poświecił temu, aby s bia
łych, nieczytelnych taśm zabiegami technicznymi wy
dobyć pierwotny obraz. Udało mu ale to w pełni, 
dzieki czemu .,Meczeństwo" trafiło na ekrany w ff 
lat po powstaniu. 

- Od 1939 r. poszukiwałem wszystkich kopii. J.ólkie 
się zachowały. filmu Dreyera. Wierzyłem, ie z kilku 
koali. a moze z kilkunastu - oda ale zmontować Jed
na czytelna. która uda sle następnie przekoplowae. 
Oryginał negatvwowy spłonął. Poszukiwania trw.aly 
25 lat. a:t w końcu moi współpracownicy oatrafil1 na 
7 pudel z napisem „Joanne d'Arc". Ku memu wdu
mienlu był to negatywowy oryginał „Pasji Joanuy 
d'Arc" Jak sie okazało, powstały dwa negatywy, o 
czym nikt nie wiedział. 

Wtedy zaczela sle iście benedykt)'1iska praca. Bra~ 
było zupełnie napisów dialogowych I komentarzy, ~as 
w maszynopisie scenariusza Josepha Deleteil brako
wało większości kartek. Trzeba ale było zwr6ci~ do 
nauczyciela głuchoniemych. kt6ry a ruchów warg 
aktorów odczytywał potrzebne teksty. Trzeba było 
film zaopatrzyć w podkład muzyczny (utwory Albi
oionlego i · Bacha). Dodatko~ trudnoścla była strona 
techniczna: wtedy realizowało ale filmy z azybkosciłł 
16 klatek na sekundę, obecnie zaś - H klatki Do ta
kiej szybkości aa prsystosowane aparaty projekcyjne. 

Ośrodku Propagandy Sztuki w 
Parku im. Sienkiewicza otwarto 
ostatnio interesującą wystawę pt. 
„Sztuka współczesna Bośni i Her-

cegowiny". 
Nazwiska, a raczej imiona niektórych 

jugosłowiańskich plastyków, których 
dzieła tu zaprezentowano, brzmią dla nas 
bardzo egzotycznie, Np. Ljubovic Ibra
him Hasanefendic Seid, Mujezinovic !s
mar: Zaimovic Mehmed. Przypominają 
one o długotrwałej okupacji Bośni i Her 
cegowiny przez Turków. a i o tym, że 
część mieszkańców tej republiki jugosło
wiańskiej jest wyznania mahometańskie
go. Niek6trzy z nas spodziewali się też, 
że również „egzotyczne", będą ich 
dzieła: malarstwo, grafika I rzeźba. 

Tak Jednak nie jest. Inspiracją dla ar
tystów prezentujących tu swoje prace 
nie są ani malownicze plenery. ani ory
ginalny folklor tej właśnie części Jugo
sławii. Nie próbują też oni zamanifesto
wać odrębnych środków formalnych. 

Krótko mówiąc, w dziełach ich widzi
my odbicie tych wszystkich wielorakich 
prądów i konwencji, jakie cechują dziś 
sztukę ogólnoświatową. Tak więc, przy 
rozmaitości treści, sąsiadują tu z sobą 

I DZIENNIK POPULARNY nr 189 (9070) 

obrazy nawiązujące do :formuł 11Ztulti tra
dycyjnej i konwencji bardziej awangar
dowych: 

Ta różnorodnoś6 formalna dobrze 
świadczy o ambicjach twórczych arty
stów, którzy, nie chcąc zasklepić się w 
zaścianku jednej konwencji, szukają ·od
rębnych środków formalnych, a równo
cześnie - co bardzo ważne - kładą na• 
cisk na udoskonalenie samego warszq.tu. 

We wstępie do katalogu Muhamed Ka
ramehmedovlc Dziekan Akademii 
Sztuk Pięknych Socjalistycznej Republiki 
Bośni i Hercegowiny przypomina 
m. in., że przed I wojną światową wielu 
młodych wówczas malarzy z Bom! i 
Hercegowiny (należących wówczas do 
mOI!M'Chii austro-w~kiiej) stud:i<>-
wało w Krakowskiej Akademii Sztuk 

Pobyt w Polsce tak licznego gro- pozytYWnycll rezu1tatów. 
na wy.bitnych intelektualistów Po- Znajdujemy s.ię obecnie w decy-

Dzlekl „przegraulu" taśmy zatraciły ale niektóre dro- I 
bne. nieważne szczegóły w 11,ielicznycb planach ogól
nych, poza tym ta adaptacja przebiegła tak, :le dla J 

przecietneao widza film nie różni sle niczym Od po
wstałych pó~nieJ. 
Oczywiścle nie obyło się bez głosów twierdzących, 

te Lo Duca „dopuszcza sie machioacJi na arcydziele", 
Jednak retY1er do śmierci w 1968 r. :tałowal. te 
Jego film nie był udźwiękowiony, a przynajmniej nie 
miał na11;rane1ro podkładu muzycznego, Gdy w 1928 r. 
ten duński filmowiec realizował we Francji „Męczeń
stwo Joanny d'Arc". techniczna takość dźwięku była 
bardzo zła, wobec czeao twórca zdecydował sie na 
•• film niemy, w którym wiele sie mówi". Jego za
mierzeniem było „pokazanie źycia przez dziurkę od 
klucza - na ekranie" Film kręcony był w porządku 
chronololflcznym, scena po scenie, od skazania - do 
ea:zekocJI. Zblitenla twarzy. częste u tego retysera 
i usta. wymawiające tekst, pozwolllv na Jego odczy
tanie i odtworzenie. 

du1ącym momencie. kle<iy ta wal
k.a JJlU4I byc po<ijęta na nowo, z ca
łq energią. utrwali.nie i r<Y.t.szerze
n1e odprężenia oraz rozoroJenia, 
zaltaz takich ororu jak bomba neu
tronowa są .sprawami p1erw62.0rz.ęa
nej wagi. Ruch obrony pokoju we 
wszy„uuch swoich forma.eh ma do 
spelnienia bardzo ważne z.a.dania 
mobilizowania oputi1 puol.lczne j 
przeciwko reakcJ<>nistom. Ruch 
obrony pokoju powinien pomagać 
w kierowaru•J historii świata na 
tory trwa1ego pokoju i triumfują
cego bratersiwa narodów, 

1''RAN(..0 l)aLAttJ;uo;uttEI, ko... 
munistyczny senator. wiceprzewod
niczący komisji spraw za.granicz
nych parlamentu włoskiego: 

W roli Joanny d'Arc W)'Stapiła słynna Fałconettl -
była to teJ Jedyna kreacja filmowa. za to świP.tna. 
Krótko przed wojną aktorka wyemigrowała do Ame. 
ryki ŁacińskleJ. gdzie zapomniana umarła w wieku 
45 lat. Gdy w 1963 r. Robert Bresson nakrecił ,,Pro
ces Joanny d'Arc" powiedział o dziele Dreyera: -
Ona Jot nie latnleJe. lecz itdY Ingrid Bergman zo
baczyła kreacje Falconettl, ona, która w 19ł8 r. wy
stapiła w USA w roli Joanny d'Arc wyszeptała: -
Gdybym widziała ten film wcześnieJ, nigdy nie podł 
Jełabym aie roll JoaJ111.y.„ 

- Pamiętam Kongres wrocław
ski, który odoywał się w maijącej 
wymowę ostrzeżenia scenerii ruin. 
pozo.stawionych na zien•u POiskiej 
przez hitlerow·.sk1e barbarzynstwo; 
parruętam Jego uczestników. wybit· 
~ych UCL<>nych,_ .arty5t_ów, pisarrz.y, 
Jak Irena Johot-Cur1e, P icasso 
Erenburg i wszystkie inne oSO: 

Portret Pabla Picassa pędzta zna- bi.stości z wielu Krajów, reprezen
nego kubańskiego arłysły Davida. tu;iące przeróżnę kierunki i in

spiracje. Było to jedno z niezapo.. 

Pięknych, co w pewnym stopniu zawa
żyło na kształtowaniu się ich myśli pla
stycznych. Mówiąc w o celu tej wy
stawy, stwierdza: „Główq naszą lnten• 
ci)ł Jest stworzenie okazji miłośnikom 
n:tuk pięknych w Polsce, by mogli po· 
1na6 przynajmniej część tego, co domi· 
naje w nusej 11tnce współczesnej 

Cel ów został osiągnięty w pełni. Dzię
ki wystawie tej istotnie poznaliśmy cha
rakter i walory współczesnej sztuki pła-. 
stycznej Bośni I Hercegowiny •. Jesteśmy 
w pełni uznania dla jej twórców. 

Ze słonecznej Jugosławii przenosi nu 
1 kolei pod bardziej chmurne niebo Fin
landii wystawa otwarta ostatnio w Gale
rii Bałuckiej, gdzie utalentowany malarz 
fimkl Ralmo Kanerwa zaprezentował se
rie swoich arafik. 

W Łodzi działa wielu napraW'dę uta
lentowanycha grafików, jednakże trudno 
prace któregokolwiek z nich porównać 
z graficznymi propozycjami tego fiń
skiego artysty, mają one bowiem swój 
zupełnie odrębny styl. 

Dominują wyborne w swoich kres~ach 
kompozycje figuralne (w tym i collage). 
Fabuła potraktowana jest tu czasem na 
serio, częściej jednak jak gdyby z przy
mrużeniem oka. I to też ustala charak
ter wystawy prac tego oryginalnego gra
fika :fińskiego, który jest m. in. laurea
tem Międzynarodowego Biennale Grafi
k i w Krakowie i Międzynarodowego 
Biennale Plakatu w Warszawie. 

IL IAGOSZEWSKI 

mmanyoh d<>świadczeń mojego dlu
gieg? iuż życia oolitycznego. Na
stąpił tam PoCZąte.k r'Jchu obroń
ców Pokoju, początek iednak, który 
o<i raz.u wykaz.al zdolność tego ru
cl1u oo mob1lizacj.i. na najwyższym 
szc;teolu 1 na bazie na:i.szerszei joo
nosci kultu1·a1nej i moralnej sw1ą
domQŚci nasz.ej epoki. Pamiętam 
także, . że po1scy obrońcy Pokoju 
wn1eśll decydujący wkla.d do sult
cesu wrocławskiego Kongresu nie 
ty~k~ okazując .secwdl'ą i bra~rską 
~osclIUlość. ~e także przejawlając 
aucha humanizmu i konstruktywną 
zdolność jednoczenia wvsilków po
li tycz.nych, 
Uważam, że dzisiaj r:'lch n.a rzecz 

pokoju POdejmując równ:e ważne 
inicjatywy oraz utrzymując nie
zmiennie szerokie więzi, mlhSi sta
wić czoła niePOkojącym pi-zeszko
dom na drodze rozwoju odprężenia 
międzynarodowe20 i kształtowania 
bezp ieczeństwa. Może przynieść 
znaczące owoce mobiliz.ując szero
kie m.a.sy przeciwko ta.kim niebez· 
pieezeństwom lak WYŚcig zbrojeó 
w dziedzinie broni marowej zagła
dy. naruszanie prawa narodów do 
samookreślenia, próby a.ta.ków mię
dzynarodowego terroryzmu na po
kojowe WISPóliycie narodów i na 
odprężenie. 



- Stopi - Mały człowieczek o znużonej twarzy t łysej 
głowie, wystrojony w jasnoniebieski aabardynowy aarnit ur 
wstał zza kame:·y, nachylając się do Fay Estabrook ' 
• -:- Sł~cbaj, ~ay, jesteś Jeao matltą. On tam na · ~enie wy
spiewułe dla c iebie serce. To je€o p1erwsz.a wielka szansa· coś 
na oo hcz,rłaś i o c~ modliłaś sitł przez wszystkie te lata. ' 
Nabrzmiały uczuciem środkowoeuropejski akcent reżysera był 

~~ s?gestywny, że mimo woli spojrzałem na scenę. Nadal 
11w1ec1ła pustkami. 

. -. Czyż nie jest wspa.nialy? - powtórzyła kobieta z wy
s1łk1em. 

- ~epiej. Lepiej. Ale pamiętaj, że to nie jest prawdzoiwc 
pytaime : T~ p y tanie 11etoryczne. A.kcenit spoczywa na słowie 
„ wspa;mały • 

- ~y~ .n ie jest wspaniały! - wyknyknęla. 
- S 1ln:eJ zaakcentuJ. Włóż. w to więcej serca, moja droga 

Fay. DaJ .. upust mac1erzyńskUej m.iJośei do syna śpiewającego 
tak przepiękn.ie. tam za światłami rampy Spróbuj jeszcze raz. 

- Czyz n.ie Jest wspaniały! - uiskowyc.zała fałszywie. 
- Nie! Fa~ tu n.ie pasuje. Nie wolll<l ~ wadzać inteligen-

cj.i. Prostota. Ciepła, kochająca prostota. Rozumiesz, moja 
droga Fay? 
Wydawała się zł.a i roztM-gndon.a. Wszyl!l.'!y na sali, poc.ząw-

szy od asystenta reżysera, a na rekwitz;tł.orl=e skończywS!Zy 
patrzyli na n.ią wyczekująco. ' 

- C;ZYż ni~ jest. wspandały? - powied<Z:iała c>chrYPle. 
- Ouzo, di\lzo lepiej - pochwalil mały człowieczek Popro-

sił o światła I kamerę. • 
.- Czyż n.ie jest. ~pain.iały? - Mężczyzna z siwym wąsl

~i.em uśmiechnął się 1 Jeszcze trochę pokiwał głową. Nakrył 
Jej rękę dłonią: uśmiechali się S'pOglądając sobie w oczy. 

- Stop! 
Uśm~hy rozpłynęły S'ię w pełnej zmęcumia nudzie. Reflek

tory pogasły. Mały reż~ poprosił o numer siedemdziesiąt 
siedem. 

- Możesz już iU. Fay. Juko o siódmej. I spróbuj porząd
nie wyspać się w nocy, kochanie. - Powiedział t<> tak że za-
brzmiało baJt'dzo nieprzyjemn.!e. · 

Nie odezwa!a się ani słowem. Podczas kiedy nowa grupa 
aktorów ustawiała się za kulisami sceny teatralnej, p?"Z<->d 
podjeżdżającą ku nim kamer4, dźwignęła się i oddaliła środ
kowym przejściem. Wyszedłem za n.ią z budynku ponurego 

. n :czym skład w blask słQńce. 

Od drzwi obserwowałem jej nie5p :eSZllly c h6cl. ruchy t:r~hę 
nleskvord y nl'Wa ne, pozba wio ne celu. W niegustownym orz„
bra niu - czarn y kapelusz z wdowim welonem i prosty czar
n y p laszcz - jej duże, dorodne c-iało sprawiało wrażenie n1e
zgra'bnego, ociężałego. Moi.e to słońce świecące mi w oczy 
al'bo zwykły romantyzm wywołał uczuoie, że zło, które uno
siło się w powietrzu studia niczym bezwonny gatt, skupia się 
w tej masywnej cza!l'.nej postac;i Kroczącej pustą, sztuczna 
u1icą. 

Kiedy znikła mi z oczu za rag.iem Hotelu Kontynentalneao. 
podiniosłem z ziemi torbę i podążyłem jej śladem. Znów za. 
cząłem się pocić i był.em jak podstarzały chłopaik do noszerua 
przyboa:6w golfowych, z tych, oo to ndgdy nie z.cstają uwo
dowcam1. 
Dołączyła do sześciu kobiet w różnym ~ieku I różnyc\l 

kształtów, zmierz.ajqcycb do cłów.nej bramy. Po d!\."'<17.e wę
ciły w boczną ulicZkę. Pośpi.e5zyłem za n.imi i zobaczyłem, tp 
zndkają pod stiukowym, sklepionym wejściem clo garderoby 
Popchnąwszy sJtrzydło bramy przesz-edłem obok strażnika . 

Przypomniał ool>ie mrue i kije golfowe. 
- N ie były mu pot.rzebne? 
- NJe b<:dzie gral w golfa, tylko w w-ola!llita. 

ROZDZIAŁ 8 

Czek.ałem na n.lą w IWl.m<>chodzie ta.parkO'W8111Ylll priy tół
tym l<.rawęim.i.ku ruied.aleko wejścia, z &ilnikie.m pracującym 
na wolnych ol>rotach. Wyszła i n=yła cbod·nikiem W P"-"• 
ówny m !ciemn.ku. Puel:n·ała &i.ę w dobrze skrojo;ay cieminv 
kostium, kapelusik nasadlz:iła na bakier. Wola albo elastycz
n y pas do podwiązek pomogły jej się ~tcwać. Z tyłu 
wyglądała o dzi.esięć lat młodziej. 

W połowie drogi d() następnej pneczn.icy przysta:n~a koło 
czarnego czterod:r:i.:wtowego samochodu, otWOI"Zfła go i usia
dła za kierown:cą. Włączyłem się w strumień pe1ja;..dów i po
zwolilem. jej wjechać przede mną w aleję. Miała noweg1> 
Buicka. Nie balem się, że zauważy mój wóz. W o.kręgu roił'> 
się od niebieskiich kabriolimw:yn, a pojaz.dy na bulwarze mi
gały ndczy m szkiełka w kalejdoskopie. 
Nadawała ich wzorowi osoh!ste piętno, wpadając i wypa

dając z alei, prowadtląc jak szalona, ale pewną ręką. N:a 
·11iadukc:e musiałem prze.kroczyć setkę, by nie stracić jej .z 
oczu. Chyba n ie uświadamiała sobie, że ia ścigam; robiła w 
dla zabawy . Bulwarem Zachodzącego Słońca ciągnęła w strune 
morza równą siedemdz.iesiątką piątką. A na zakrętach w B~
verly Hills zwiększała prędkooć do ooiemdziesięciu i d.z.iew:ę~
dziesięcio-.1 kilometrów. 'Jej ciężk i samocb6cl ścierał gumy. W 
moim lżejszym zmagałem siQ z silą odśrodkową. Opony ~ 
czały wstrząsane dreszczem. 

Na ostatniej długiej pętli, opadającej ku Pacific Pallsade.;, 
pozwoliłem Bu ickowi s.!ę oddalić i om.al go n.ie zgub '. tem. Do
gonilem Fay n.n proo.t.ej, a w minutę pótniej już skrędła ~ 
bulwaru na prawo. 

PONIEDZIAł.EK, 21 SIERPNIA 

PROGRAM I 

„Lwy mają apetyt" - nctc. pow. P. 
Dickinsona. 20.00 80 mlnut na go
dzinę. 21.00 Aud. J Webera -
„Wielki planista" S Rachmaninow. 

12.45 Rolniczy kwadrans. 13.00 21.40 Wszyscy grają Jobina. 22.0ł 
Rytmy młodych. 13.20 Na życzenie Fakty dnia. 22.08 Gwiazda siedmiu 
słuchaczy. 13.40 Kącik melo.nana. , wieczorów - zespól Phoenix. 22.15 
14.00 Sta dle Gama. 14.20 S tudio Re- Trzy kwadranse jazzu - aktualno
laks 14.2S Studio Gama 15.00 Wlad. 

1 
ści. 23.00 Głosy poetów - Kazimle-

I 15.05 Koresoondencja z z. agrarucy., ra Iłłakowiczówna. 

1 l~. 10 S tudio Gama. 16.00 Tu Jedyn-
i ka. 18.25 Nie tylko dla kt t>rowcaw. PROGRAM IV 
, 18.33 Muzyka 19 os Dz.i-.?nnl< wte-
j ezorny orar. relacje l m istrzostw w I t.00 Lato 1 radiem. 11 .łO msto.rla 
1 !i-b<;>ju noworz.esnym (Szwecja). 19.25 opery na płytach Seraphim. 12.DO I G~1azdy naszych estrad. l».tO Pol-1 W.I.ad. 12 05 Głos Mazowsza. 12.as 

skte zespoły Janowe. 20 .00 Wlado- (L) Wjad. 12.211 (Ll Chwtla muzyki . 

I mo§ci _t in!o t macJe dla kierowców. 12.30 (Ł) „Wydarzl::nla, poglądy. re-
20.0S Stedem naszych l.nter•.11tmcjl. I fleksje" - mag. łódzki w opr. K. 

1

20.10 Z d~ 1ejów v_ols~leJ muzyki woJ Tamulewln 12.45 Giełda płyt . 13.0łl 
skowej. .0.25 Me.od1e Lat 70. 22.00 ; Plos„nlr...i na wakacje. u .u Rumuń-
Wlad. 21.0i! Krontita sportowa . ius 1 skle doliny. 13 30 (L) Tu Studio Ste
Prze!X>.Ję trzech pokoleń. 22.00 Z 1 reo - Antologia nagrań - zespół 

I kraju I te świata. 22.20 Tu rad!o ! „Weather ł\eport" . tł.OO Naukowcy 
kierowców 22 23 Lublin na muzycz- ! rolnHtom. 14.l~ er~> Studio Stereo -

1 nej antenie. 23.00 Wita was Polska · Recital Jlml Hendrix&. 14.35 Muzycz-
t - magazyn słowno-muzyczny. ny świat M~ Coya Tynera. 15.00 
i Wla<l. 15.05 W Jezioranach. 15.3S 
i PROGRAM II Chwila muzyki. 15.40 Ksiątki, do 
I których wracamy „Moby Dick, czyli 
! 11.30 W!ad. 11.35 Postęp, dam, no- biały Y:"ieloryb". 18.00 Wlad. 16.05 
1 
wcc:resnoś,,. llAll .Muzyka spod strze· I Plon. niesiemy plon 16.25 ~ak foto

: c ;:y. lz.u;; Wakac)o me lomana _ z I grafować - „powiększeni.a - aud. 
i oper Bize.... . i.z .2!> (~) Wlad. l.2.30 i 16.40 ~L) Aktualnośc!, dnia. 16.SS (Ł) 

I 
„ Wydarzerill., POólądy, tetlei.s je" _ i „~ m1n11t o sporcie . t7.00 (Ł) Pio-

1
. m.a!I lódzKt w opr . K. Tamulewlcz. • senkl kabareto;-:r" 17.15 (Ł) „Za fa
l !2.4;i Tanet'l kompozy torow pcls!ilch. i hryc1na b•am11 - rep dźw. J. Bą
' 13.GO Dobie, ale maiQ. l3.l~ A. ha- \ blńskle,go. 17 35 (Ł) Koncert soll

bel - Sy:nfoma O-aur. 13.30 Wiad. : S~ÓW z Ork. PR i TV w i:,odzi. 18.GO 
12.~5 Ze wsi l 0 wsi. 13.50 Offeno- i (·c.) „R<-porterskl klakson w opr.„ 

I r ia M. Zteld1s:oego w wvic Chó"' U I B. Szurgota 18.10 (L) Gra zespół 
1 I Ork. PR i TV ·w Krilkowie . 14 .J.~ i „Chałturnik" 18.25 Kalejdoskop na-
1 Mozart - Divertimento D-dm'. ;4.2„ I ukl. 18.55 Chwila muzyki. 19.00 SOS 
i Muzyka T. Albmonit>go. is.:;o studlo , dla blo•fery. 19.15 42 lekcja języka 
I Plus - program dziewcząt i chłop- I anglelsklel(o. 19.30 Jam, session tf,) 
1 ców 16.10 Muzyka polska i.;biegłego l /Stereo ogólnopolskie). ~.15 Jerzy 
· stulecia. 16.40 (ł..) Aktualności dnia. I Fryderyk Haendel - Alexandera 

le.55 (ł..) Chwtla muzyki. 17.00 Bia- I Feast (Ł) stereo ogólnopol. 22.05 Lu
ski I cienie muzyki Jazz-rock. 17.20 I dwig van Beethoven - Uwertura s 
Notatnik kulturainy. 17.30 Portret ·pi muzyki op. ,!'4 do diamatu Goettte
sarza - Janusza Meissnera 18 oo go „E,gmont 22.15 Krajobrazy hl
Polacy laureatami mlędzy~arod·o- storyczne. 22 35 Bon-ton lat 70 -
Wyctl !<onkursów muzy~znych. 18.25 Kultura zabawy - aud. 22.50 Ne k -

' P lebiscy1 St:idia Gama 1a.w Echa turny Johna Flelda. 22.55 Wlad. 
! dnia 18.40 „Nad żytem t baweiną" TELEWIZJA 

PROGRAM I I 
.I - aud. 19.00 Koncert z nagrań w. 

Malcuzyris;c1e1to 19.40 Dżw1ęlrnwy pia 
- 25 - - 28 - ' kat reklamowy 19.55 Przezorny zaw-

;.-----------------------·-------- sze ubezpieczony. 20.00 Saldo. panie 
14.0!I WakacyJne Kino Młodych 

Sprawy młodych - ,.Próba charak
teru" - tllm fab. prod. rum. (kol.). 
15.30 NURT peda11:011:ika. 16.00 
Dziennik (knl) 18.10 Obiektyw. 16.30 
zwterzy:llec (kol.). 17 .15 „Kółko 1 
krzyżyk" - teleturniej (kol.). 17.30 
Studio Sport (kol.) 18.00 ,życiory
sy współczesne" - , Zwycięzcy i po 
konani" - rep film . o polskich 1 
zai:ranicŁnych :naratończykach 18.20 
.• Doktor Ewa• - odc V pt. „Prze
oczenie" - tllm fab. prod. TP. 
19.00 Dol>ranoc dla najmłodszych 
(kol.). 19.10 Slódemk" 19.30 Wieczór 
z dziennikiem Ckol.). 20.30 Teatr ko
medii - Pete1 Shafff>1 - „czarna 
komedia" (kol.). 21 40 „Jak" - pro· 
i:ram pub!. kult . 22 . 2.~ Dziennik (ko
lor) 22.40 Splewaja Galina B!esiad'C 
na i Slergle1 Tarantenko (kol.). 

dyrektorze! 20.20 Kon trapunkty -
11111111Jl11111In1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111uIm11111111111111111111111111111Ułllll11u111111111111111111111rI!u11!11111111 tygodnik o muzy Ct' XX wieku. 

21.15 AndrzeJ Krzanowski - aud. 
pierwsza do tekstu J. Bierezl.na na 
recytatora, ! ~et, perkusję 1 taśmę 
magnetofonuwą 21.:lO W!ad. 21.40 J. 

l~l KIERMASZ 
WARZYW I WO CÓW 

PL. BARLICKIEGO - w dniach od 23.Vlll. do 26.Vlll. br. 
~~1(-J(lof-li» 
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DUŻĄ działkę nadająca 
się na hodowlę - sprze. 
dam . Zgierz, Konstanty
nowska. Oferty ,17465"' 
Prasa. Piotrkowska 96 

JUSTYNOW - Jałowcowa 
2, sprzedam leśną działkę 
3.000 m, zagospodarowaną 

17441 g 

- PIEC c.o . ...2 m ~ sprze
dam. Tel. 779-~ l~ g 

FUTRO nowe - spne
dam. Tel. 2$6-51 174'79 g 

SADZONKI asparagusu -

„ZAJ:>.OR0:2:CA" z ncrwym 
nadwoziem oraz nadwozie 
po wypadku sprzedam. 
Tel. 15-ZI~. godz. 7-u 

17łe8 g 

sprzedam. Ogrodnictwo - FIATA t:tl p" odbiór Ul 
Nowak, Zgierz, Nowotlti kw „Skodę 100 S" sprze-
37, tel. 16-20-19, Wieczorem dam Ks. Brzóski 34 a , m. 

• 17$48 g • łł . 7~ g 

DOGI - szczenięta rodo
wodowe sprzedam. Zgierz, 
tel. 16-30-66 17497 g „FIATA 131 Mlraf!ori" -

(1976) - przebieg 30.000 -
RADIO „Me•uzyna" (bez sprzedam. Oferty „17463" I 
kolumn) . gramofon 801 sf Prasa. Piotrkowska 86 

okazyjnie sprzedam. 
Tel. 63'7-38. po 16 17558 g 

SPRZEDAM działkę 1500 m J SPRZEDAM owce t.Odt, 
,,,_ Justynowie przy stacji. Liściasta 219, BI.nek 17568 
Mieszkanie , warsztat , du-

„FIATA 12' I> lSOO" 
(111'13). sprzedam. t.ódł , Rol 
n!cza ł9 17458 g 

ży garaż wz~lędnle wy- ZEGAREK złoty „Doxa", 
dzierżawię. Oferty „175'12" aparat „zenlt-E" sprze
Prasa Piotrkowska 96 dam. Tel 795--44, wieczo-

ZGIERZ - domek jedno
rodzinny zdecydowanie -
sprzedam. Oferty „17449" 
Prasa, Piotrkowska 98 

KUPIĘ overlock, 
kę. Tel. 769-77 

kroJar-
17405 g 

rem 175'l'7 g 

PIANINA 8troi, naprawia, 
ocent~. wypo!ycza - trans
port. Instytucje przelę.wem 
Grochowska. Piramowicza 
10. t.el. 376-21 18070 g 

„AUD1·'9L" (lłl'lt) apne
dam. Oglądać wtorek dni.a 
22 ste1·pnla godz. 1&-21 
Parking przy Tamka 8, 
tel. 810-07 1'1100 g 

„FIA TA 12tl p" ('11711). Tel 

"FIATA 126 p" (19'1'1') s 
przyczepą bagatowlł aprze· 
dam. Tel. 13-33-49. 17846 g 

SPRZEDAM tanio „sy.re
nt: 103" Maratońska :u. 
biok 2111, m. u 17291 g 

„FIATA - 1llOll MR 'li" -
sprzedam. Tel. 12-113-97 

17ł81 I 

„WOŁG-1'" łabrycnnie no
Wll sprzedam. BartOSlatt, 
Lublanków lt. Głowna, tel. 
ł8ł 17490 g KUPil'l piec akumulacyj

ny. Sprzedam pokrywę su 
nll<a „Fiata 126 p" . Tel. 
53-711-20, od te 173311 g 411-40 17230 C SPRZEDAM tanio „Skodę

Octavlę" PnybY11zewsk1ego 
BUTLI'; garową, dużą ku- „SYRENI'; !OS" (J.łln) 1pru 3, m r1 17-4!18 g 
pię. Tel. 631-32 17348 g dam. TeL 708·!3, po 1T 

17SGU I 

SPRZEDAM meble stoło
we . Tel. 295-e4, godz. -18 

17404 g 
SPRZEDAM „Nysę" :t ku
chnią polową I górnozawo
rowa .,Warszawę". Hen
ryk Owczarek, t.ód:I:, Oby
watelska 'JIJ'I, m. \, po 11 

„FIATA 12tl p" tl97(1) -
spr zedam. Podmiejska ł-
19tl. godz. i&-:u 17552 g 

„VOLKSWAGENA Passa- M·ł własnościowe - ~prte 
ta" sprzedam. DostoJew- dam. · WU.dcnloilć: lle&lttdz 
sklego Ił, blok 120, m. 4S ka 106 171147 g 

18028 g 

ZAMIENlĘ miesz.lumle M-3 
z wygodami w Knszallnle, 

·na podobne lub większe 
w Łodzi. Wtadomość: An
na Micha lczyszyn, Kosza
lin, ul. RataJc:zaka 1&-7 

2243 lt 

:tUBARDZ - bloki kwate
runkowe, dwa pokoje, lrn
chnla. 47, m, zamienię na 
większe Zubardt. Tel. 
51-20-31, godz. 1&-21 

1'1574 • 

M·I własnotlclowe (bliska 
Dąbrowa) z.amlenię na a-po 
kojowe lokatorskie w 
śródmieściu. Tel. 118S-$J 

17380 ' 

M-ł - dwa pokoje, kuch
nia bez mebli, II piętro. 
bloki ul. Obo!'n.lcka wy
najmę n.a rok lu·b dwa. 
Płatne z góry. Oferty 
„17381" Prasa. Plotrkow
ska tlll 

M-1 własnościowe - zu
bardł. VIII piętro sprze
dam. Oferty „17S$'1" Prallll, 
Piotrkowska 98 

M·I własnościowe 31 m, 
II p. - sprzedam. Oferty 
„17539" Prasa. Piotrkow
ska 9tl 

KUPIĘ M-2. Oferty -
„17578" Prasa.. Piotrkow
ska 9e 1'1'530-17578 g 

WYNAJMJ; pokój UC"&enn1-
cy lub studentce. Retkinla, 
Retklńska llł a, blok 3ł, 
m . 13, po t'I' 17912 g 

LOK.ALU posklepowego -
poazukuję. Tel. 12-70-87 

1'1'731 g 

POSZUKUJJS lokalu Jlada
jącego się na sklep. Tel. 
Sł3-8t. godz. 18-21 1'1SJ2 g 

POSZUKU,JJS pomies:tc:te· 
n.la około eo m w Łodzi 
lub najblitszej okollcy w 
budynku wol11ostoj11cym 
na wytw6rnię galanterll 
(siła, woda koni4>czne). -
Oferty „1'1119ł", Prasa, 
Piotrkowska 98. Tel. Ml-8'7 
godz. 17-IO 

LOK.AL prwmysłoW)' no 
M·I Zgierllka.atefana do m, oddam w chiertawę. 
wynaJęcla na 1-3 lata. Oferty ,,174118" Prasa, P1ott 
OfeTty „1740'1" Praa, Piotr koW11ka 118 
kowska 118 

ł POKOJE, •r6dmiełcle, 
wygody. ogrzewanie e!elt· 
tryc:r.ne , telefon, stare DU 
downictwo, :i:amienli: na li 
pokoje, kuchnia, wygoo.y. 
Oferty •• 17441" Prasa, Piotr 
kowska 96 

!\lATEMATY'KA 830-3!1 -
K!.onowa 1~. m gr P lu-

M·I własnościo- 2tl m - skow&kl 1424 g 
sorzedam. Oferty „1'7ł33" 
Prasa , Piotrkowska 911 :2:AGL0WKI ró:tne - tanio 

spr zedam. Ogrodowa OO 
17408 g 

17367 g „SYREN~ Ula" ~973) -
stan dobr y , spnedam. An- MIESZKANIE kup141, 
drespol, Brnzińska 23, go- wyna jmi;. 'l e l. 270-12 

MA TEl\lA.TYKA. fizyka. -
Mł:T Nlepokojczycki . 733-20 

11'709 g 

KOMPLET urządzeń do „RENAULTA Dauphlna" 
naboi - sprzedam. Tel. sprzedam. Łęczycka 20/22, 
112

_70-87 l7'732 g m . 21 173118 g 
dzina 9-18 17554 g 17ł25 c 

„FIATA 12e p" (odbiór na SPRZEDAM „P-70". Zeli· 
CASTROL - sprzedam. tychmiast) s;>Tzedam. Ofer gowsklego M 1~ g 
S2-08-32. po 18 174711 g ty „17401'' Prasa, Piotr-

kowska lltl SPRZEDAM „syreni: lot' '. 
SIATKI'; ogrodzenlow11 stan i<lealny. Zgierska 17, 
większą ll~ć sprzedam. SPRZEDAM „Wa.rtburga m. 'I, Mikucki, po 15 
Tel. 52-75-lt. p0 16 17475 g 1000". Nowy silnik, blacha 17565 g 

do naprawy. Tel. 82-s:l-32, 
PUDLE brązowe mlnlatu- PO 18 17403 g 
r owe rodowodowe - sprze SPRZEDAM samochód -
dam. Tel 826-8'7 17235 g „Mer~edes i&O-S" przel>leg 

SPRZEDAM silnik „Skody 
tOOO MB" (19efl) oraz czę

Mil!lSZKANIB nadaj11ce •l t: 
na war szta t rzemieślniczy 
w śródmieściu - odstąpię. 
Oferty „1748S" Prasa, 
Plotrkowstt. 911 

DO wynajęrla duży po· 
kój, telefon, wygocty. 
z ii:1erz-Chelmy. Tel. 
111-43-44 , 1'11111 g 

POPRAWKI c hem11, 
matematyk. 'l819-01 . Archl
tl!!kt 1SM7 g 

TECRNIJt. me®anik po
łladający prawo Jazdy 
kat . B przyjm.ie pracę w 
g odzinach popoludnlowyc n 
Ote rty „17"1" P rasa , 
Plotrkowwka 98 

WSt'OLNlK do barobusu 
z samochodem potr~bny. 
Łódt. Klllńsktego 2M-20, 
po godz. JO 1'nll3 g KOZUCH damski (zagrani· 60 .000. Oferty ,1'1436" Pra

cznyl sprzedam. Pojez!er- sa, Piotrkowska 96 

ści zamienne do „Skody M-a Aleksandrów wYUaJ-
100 S". Tel. '63-70, goaz. mę lub . sprzedam. Wlado-
16-18 1736$ g I mość: Oferty „174!1!" Pra-

ska 5. m łl 17302 g sa, Piotrkowska 98 PRZYJ~ pracę na wtry-
KUPlą „'P'orda-Capri". skarkę plonow11. Oferty 

SPRZF.DAM !llanino •. Leg- Tel. eM-91, Wieczorem SILNIK. „volkswagena l!IOO „l'150S" Prasa, Plotrkow-
nlca" . Tel. 833--17, po go- 1'1131 I! TL" kuplę. :terornskiego SPRZEDAM m!eszkanle ska 11t1 
dzlnie 17 17455 g ,,FIATA 12a l"""" (l-) 93 _ sklep 17069 g własnościowe M-3. Dzielni ----------

• """ ~·6 ca Bałuty. O~e..rty „1750!" ZATRUDNllf blacharza „. 
TAKSOMETR „Poltax-2" sprzedam. W11cza 8, · m. 8 Prasa, Piotrkowska INI mochOdowego. Tel. m-1e, 
s przedam. Tel. 25<1-75 1'M68 I! ,,OPEL Rekord" (lł'IO) o- od Ul 1'7831 g 

17429 g ,,TRABANTA _
1
„ (l .... ) ra~ tłumik do „VW-1600" M·4, 1 piętro sprzedam. 

-"----------- "" ..... sprzedam. TeL 12-92-l!O Dziertyńskiego -14 POMOC domowa - ł'O· 
S1LNIK do łódki „s,1ut" sprzedam. Jan l'lzewczya:, 1'1989 I t'MN g trzebna. Tel 257-llll 
_ sprzedam. Tel. m-66, Sędziejowice 131, woj. Sie- 1llt8ll 1 
po 18 17419 g radz 17łtl7 g 

BRYLANT 1,37 karate - „SYRENI'; 105" (tfl7tl) sprze 
sprzedam. Oferty. „17882" dam Tel. tll-:U-110, r,oaz. 
Prasa, Piot.rltowika llO 7-11 J.'i4ell • 

„SK:ODA 105-1'1" - 1ZyDę 
boczną, tylną praw• - pu 
nie kupię. Tel. 12-84-49 

l8021 I 

PRACUJĄCY poszukuje J>O 
koju na 3 lata. Płatne MATEMATYKA., f1syka -
mlea1ęczn.le. Tel. IM_., o4 poprawld mp: Wande, tel. 
11 J.'11118 ' .... 1"2111 ' 

11 
Numes-Garcio - „Mtssa ne Re-1 
quiem". 22.CO Jak zostat żurnalistą 
radiowym - magazyn 23.00 „Spór I 
o Gołubiewa przez lwoni: Smolkę 1 

1 T. Bielickiego w1eddony"'. 23.30 
I Wlad. I 1 

PROGRAM lll 

10.30 Ekspresem przez świat . 10.35 
Coltreane gra Colt~eane•a. 11 .00 Zy
c:e rodzinne - magaz.~ n. 11.30 Dy
skoteka pod gru&7.ll (I). 12.25 Za kie
rownicą 13.00 Powtórk a z rozrywki. 
13.50 •• Pieniądz" - odc. pow. A. 
Struga. 14.00 Latl'l w fllharmonll. 
15.00 Ekspresem przez. świat. 15.05 
Wakacje ze swingiem ,Nie tylko 
wokaliści'· t5 40 Chór Politechnik! 
Szczecińskiej w Stanach Zjednoczo
nych . 16.00 Tydzień reportera radio
wego - Ostatni dzień ·11 Barrelonle 
- rep. 18.22 Muzykobranle. 18.45 
Nasz rok 78 17.00 Ekspresem przez 
świat. 17.05 Muzyczna poczta UKF. 
17:10 Odkurzon~ przeboje. tB.10 Poli· 
tyka dla w•iystlnch 18.25 Czas re
laksu. 19.00 „Kol ·1mbowle" - odc. 
pow. R. Bratnego. 19.30 Eksoresem 
przez świat , 19 . 3~ Opera tygodnia -
Sergiusz. Prokofiew ,Gracz" 19.50 

PROGRAM Il 

16.30 Spotkafmy 111; raz Jeszcze. 
18.35 Prz„myt dziel sztuki - rep . 
Krzysztofa Wesołow~klego. 18.50 Za
mek Ujazdowski progr oub!. 
17.20 Dawne temu - ~awi:d„ Szy
mona Kobyllńqklei:o 17 35 Klowni -
rep. 18.05 Turnie! Hamletów - We
sele". 18.45 Damą być - felieton 
filmowy 19.00 $plewa Marton . 19.10 
WladGmOŚC'ł Ił.). t9 30 Wieceór z 
dziennikiem 20 30 ~ ~na, ..s11m ze 
Stanisławem Grochowiakiem. 21.35 
24 godziny. U 45 ~plewa Marianne 
Wróhl<'wska 21.55 Przed sądem -
granice karykatury - progr. publ.' 

r~w~:~ 
~i ŁODZKIEJ USŁUGOWEJ SPOŁDZIELNI PRACY { 
) ( 

~ w ŁODZI, ul. PIOTRKOWSKA 61 

z a p r a s z a PT Klientów 

do korzystania z usług w z a kresie: 

• Wykonywania i zakładania furtek, bram, krat 
okiennych i drzwiowych, IWykłych i ozdobnych 

( 

• • 
Spawanło i cięcia metali 

Wykonywania garaży metalowych 

• Wykonywania regałów metalowych piwniczny .:h 

• Zakładania siatek ogrodzeniowych 

Zlecenia od osób prywatnych przyjmują ze'.' 

dy usługowe przy: 

ul. GDAf\ISKIEJ 59, 

ul. PABIANICKIEJ 161, 

al. KOSCIUSZKI 22, 

tel. 382-45 

tel. 412-59 

tel. 303-83 
2185-k 

~~~;-.-. 
SZWACZKI'; zatrudnię. -
Oferty „17721" Prasa, 
Plotr ltowska 98 

USZCZELNIANIE okien - SAMOTNI! Ciekawe orc 
tel. 796-18. Stanisławski I ·ty proponu.te Biuro Matr :, 

17631 g mentalne „Rodzina"' -
----------~ skrytka pocztowa 55, 71 -14 
POSZUKUJĘ wykonawcy Szczecin e 1973 t< 
urządzenia pracowni pli
sowania spódnic. Listy kle 
rować : ,6900" Biuro Ogło
szeń , Katowice 2239 k 

ZBIGNIEW Stępnicki -
Piotrków T ryb„ Rze lllle
ślnlcza ~ zgubił świade
ctwo czeladnicze, wyn. 
prze2 lzbt: Rzemieślniczą 
- t.6dł 17432 g 

UNIEW AŻNlA si41 zaęu-
bioną piecz•tkę: „V-ce 
Przew. Rady Osiedla d/s 
Socjalno-bytowych - Zbi
gniew Witoszek" 17453 g 

HU DRA ULICZNO - gazowe 
usług i W:Vkonuje Bedna· 
rek . 1 Maja 9. tel. 235-01 . 
(Popi zednl 330-65 unlewat
n lony .) 17010 g 

NAPRAWA lodówek 786-55 
Int. Wysocki 18439 g 

TAPETOWANIE, malowa
nie m1eszk11ń. Gwarantu)e 
zachowanie czystości (prak 
tyka w USA). Flllge. toi. 
748-61 16652 g 

UNIEWA:2:NlA sti: zagublo ~~RA:A telew\zorow 
n11 pieczątkę o trescl : 2· dnarek 16319 g 
„STW Nr 53" 17555 g 

NOWOCZESNE uslultl ma
t rymonialne poleca PsY· 

CYKLINOWANIE bezpylo- cholog. „Junona"' - Bu· 
we. Tel. ł90-SO, Zakrzew- 1 sko Zdrój, skrytka 92 I 
Ikt 17517 i - 21SS k 

„MATRYMONIUM" koja · 
rzy szczęśll we pary 
Sklerniewke 2, skrytka an 

2H5 k 

NAJSTARSZE w Polsce 
Biuro Matrymonialne -
„Małżen~two • 61-707 Po
znań . Llbt'ltó 29 - koja
rzy szczęśllwe rnałter\stwa . 
lnformac~e 10 zł znaczka
mi pocztowym! 2204 k 

SUPER trwałe ollsowante 
- Przybyszewskiego 9U . 
Cichecki 11320 g 

PLISOWANIE - najmod· 
nlejsze wzory - szybko. 
solidnie . Meller Z,gler slta 
212 16183 g 

NOWO o : ... ·arty skelp po
szukuje dos•awców ar t. 
gospoda rstwa clomowei:o 1 
motoryzac)I Jnvch. Łódź. ul. 
Główna 47 17600 c 

DZmNNIK POPUI.ARN'Y nr 1!19 (9L70) ' 



tKS - RUCH CHORZÓW 0:2 (0:0) GKS KATOWICE - WIDZE\V 1:2 (0:1) 

tu· Łódzki 
We wczorajszym meczu ekstraklasy rozegranym na stadionie przy 

al. Unii jedenastka ŁKS przegrała z chorzowskim Ruchem 0:2 (0:0). 
kiedy na polu karnym bramki ŁKS 
przez kilkanaście sekund trwal 
istny koci<ił, rozbity desperackim 
i szczęśliwym strzałem piłki w po
przeczkę przez Bulzackiego. Ale 
nawet ten niebezpieczny dla ŁKS 
moment nie stał się sygnałem do 
zmiany stylu gry. Zresztą we 
wczorajszym spotkaniu w ogóle nie 
było widać jakiPgok-0lw1ek stylu 
gry w drużynie łódzkiej. Każdy z 
piłkarzy próbował na własną rękę 

Bramki dla Ruchu ~dobyli: Benigcr (w 63 min.) i Małnowicz {w 
89 min). 
ŁKS: Peresada - Filipiak (od 46 min. Lubański), Bulzacki, Dziu

ba, Galant - Drozdowski, Ostalczyk, Sobol, Miłoszewicz - Milczar
ski, {od 64 min. Chojnacki), Terlecki. 

Widzew potwierdził swoje dotychczasowe aspi_racje I jak . przystało 
na lidera tabeli zwyciężył w sobotę w Katow1ca~h tamteJszy GKS 
2:1 (1:0) • ' 

Obie bramki dla Widzewa uzyskał Marchewka (w 35 i 54 mln.), 
a honorowego gola dla GKS z.dobył w 82 min. Gluck. 

I 
ków drugiej Unii. UmieJętnośe cof• 
nięcia się a następnie szybki 
kontratak stał się specjalnością 
aktualnego lidera tabeli ekstra-

RUCH: Bolesta - Malcher, Piechaczek, Drzewiecki (Walet), Ja
kubczyk, Dusza, Lorens, Mikulski, Wira, Beniger, Małnowicz. Widzew wystąpił w katowickim spotkaniu w składzie: Burzyński -

Kowenicki, Grębosz, Tłokińskl. l\loźejko - Błachno, l\larchewka, Sur• 
lit - Dąbrowski {od 60 min.) Gapiński, Boniek, Pięta. 

klasy. 

Można przegrywać, ale nie w 
takim stylu, jak to uczynili we 
wczorajszym spotkaniu z chorzow
skim Ruchem piłkarze t.KS. Tru
dno więc dziwić się kibicom. któ
rzy skwitowali występ sw,>ich ulu
bieńców gwizdami, a wielu z oglą· 
dających to spotkanie widzów być 
może żałuje wycieczki na stadion 
ŁKS 
ŁKS zagrał słabo już przed 

tygodniem w Gdyni, ale w po-
równaniu z meczem z Arką wczo
rajszy pojedynek trudno w ogóle 
mierzyć jakąkolwiek mial'ką. Od
nosi się to przede wszystkim do 
pierwszych 45 minut gry, w któ
rej jedenastka zawodników w 
czerwonych strojach przypominała 
gromadkę bezradnych ~hłopców. 
usiłujących na serio bawić się w 
futbol. Niby każdy i: nich przeja
wiał ochotę do gry. jednak robił 
to w sposob niezrozumiały d\.> 
partnerów. 

Tymczasem chorzowski Ruch, 
który - jak powiedział w i:zasie 
pomeczowej konferencji L Je-
zierski - jechał do Lodzi nieco 
na ugiętych kolanach - widząc 

1 
nieporadność ŁKS coraz śmielP..j 
zaczął atakować. „Niebi~cy" prze
łrsymałi spokojnie pierwszą poło
'Mł, by w drugiej pokusić się o 

Warta· Wisła Płock, 
Żyrardowianka - KSZO Ostrowiec 

W PZPN rozlosowano pary, które 
zmierzą ~ię ·w 111 rundzie tegorocz
nych rozgrywek o olłkarskl Puchar 
Polski. I września, pogromca dru
gollgoweJ drużyny Moto Jelcz Ola· 
wa - sieradzka Warta zmierzy się 
na własnym boisku z przedstawicie· 
Iem klasy „M" (grupa łódzka) -
Wisłą Płock. Nic nie stoi na prze
szkodzie, aby poclopiecznl z. Ula· 
towsklego zakończyli zwycięsko ten 
po3edynek I tym samym awansowali 
do kolejnej rundy rozgrywek. 
Piłkarze żyrardowianki zmierzą 

Ilię eatomlast w 111 rundzie (6 wrze· 
Inia łlr.) z ostrowieckim KSZO. 
R6wniri I jedenastka " Żyrardowa 
ma saans• •kuteczneJ rywalizacji o 
awans do czwartej rundy rozgry· 
wek. (W) 

Polska w 1981 r. będzie organlza· 
torem mistrzostw świata w pięcio· 
boju nowoczesnym. Taką decyzję 
podjęła Maędr.ynarodowa Federacja 
Pięcioboju Nowoczesnego I Dwubo· 
ju Zimowego w czwartek na posle· 
dzenlu w Joenkneplng. Mistrzostwa 
świata w 1982 r. odbędą się w Ru· 
man.il, a rok póznleJ - w RFN. 

LIGA ANGIELSKA 
Birmingham - Manchester U. 
Bristol c. - Bolton 
Coventry - Middlesbrough 
Everton - Chelsea 
Ipswich - West B, 
Leeds - Arsenal 
Manchester c. - Derby 
Queens P. - Liverpool 
Southampton - Norwich 
Tottenham - Nottin,;ham 
Wolverhampton - Aston V 
Leicester - Burnley 
Newcastle - Miłlwall 

w „ * 

O:l 
2:1 
2:1 
1:0 
1:2 
2:2 
1:1 
1:2 
1:3 
1:1 
0:1 
2::? 
1:2 

Wynik zastępczy dla meczu I li· 
&i polskiej objętego zakładami pił· 
karskimi na dzień 19-20. VlII. 1978 
rok. Poz. f Pogoń - Lech wylos. 1. 

nun LOTEK 

I losowanie: 

18, 25, 32, 33, 38, 46 

dod. H 

D losowanie: 

11, 19, 36. 41, 46, 41 
końcówka banderoli: 

0717 

I LOSOWANIE 

szansę uzyskania korzystnego koń
cowego rezultatu meczu. Pierwszy 
uczynił to rutynowany Beniger 
uzyskując prowadzenie w 63 mi· 
nucie spotkania. Piłka po strzale 
Benigera znalazła się w siatce przy 
biernej postawie łódzkiej defensy-

szukać szans 11zyskania bramki. Mimo obfitych opadów deszczu i I Przewaga łódzkiej drużyny była 
Nawet próbował tego zwykle spo- grząskiej nawierzchni boiska mecz widoczna i bezdyskusyjna, udo
kojny Lubański, który widząc nie· w Katowicach bez zbytniej przesa- kumentowana zarówno zdobyciem 
poradność swoi~h kole~ów kilka- dy należy zaliczyć do interesują- dwóch bramek (skutecznym strzel· 
krotnie - tyle że też bez.skutecz- cych widowisk. Jak przystało na 1 cem okazał się Marchewka) jak i 
nie - star·ał się zaskoczy~ Bolestę . lidera Widzew zademonstrował stworzeniem jeszcze wielu in-
Wyobrażam sobie w jakim klo- przeszło 5-tysięcznej rzeszy sym- nych akcji ofensywnych. Czym : 

pocie piłkarze ŁKS postawili dz!a- patyków futbolu w stolicy Górne· widzewiacy zaimponowali w kato
łaczy klubu, inicjatorów konkursu . go Sląska grę pomysłową. szybką, wickim meczu (podohnie zresztą. 
o miano najlepszego zawodnika w I podpartą godinymó. pozazdrc.sr. 1 jak w poprzednich meczach): kon
zespole gospodarzy w tym meczu. / czenia umiejętnościami techniczny- I sekwentną grą w obronie oraz ~ku 

WIESŁAW WRÓBEL mi. ! tecznym! poczynaniami zawodni-

CONCORDIA POLONIA \V-WA 3:0 (1:0) 

Kolejny su11:ces zapisali na swym koncie piłkarze ConcordU pok<l11U• 
Jąc wczoraj na własnym boisku warszawską Polonię 3:0 (1:0). 

Bramki zdobyli: Czekaj - i (W 41 57 min.) oraa RudkOWhkl 
(w 65 mln.). 

Warta - Zawisza 
Zagłębie - OłlmpJa 

TABELA GRUPY I 
1. Lechia 8:2 9-2 Atutem łodzian była duża szyb-

CONCORD1A: Ziólrzyk, Swtstak, I Bąblu (trzy zmarnowane, a pewne 2. Zawisza 7:3 16-4 1 kość i indywid ·1alne umiejętności 
Lęk, Rudkowski, Bogdan, Bąbel, sytuacje strzeleckie szczególnie w 3. ROW 6:4 9-4 , techniczne, skatecznie podporząd-
Kordowiak, Krętet, Dziedzic, Czekaj, 25 i 51 min.). Podobnie niezbyt 4. Górnik Włb. 6:4 7-4 'i kowan-' ustalonemu pianowi gry. 
Jabłoński. przytomnie zachował się w dość d<i· 5. Bałty& 6:4 4-1 Katowiccy piłkarze próbowali 

Gdyby piłkarze C-On<=ordll wyko- godnych momentach do zd-0bycia 6 Moto &·4 4-4 
rzyst.all wszystkie sytuacje - a gola Dziedzic (10 i 16 mln.). 1: Olimpia 6;4 4-4 I wprawdzie stawiać czoła liderowi, 
przede wszystkim gdyby celniej W sumie liczy s1ę końcowy wynilc 8. zagłębie L. s:5 5-3 jednak już po utracie pierwszej 
strzelali niektórzy „wyborowi strzel- 1 dobr;i pozycja w tabeli. 9. Małapanew 5:5 6-S I bramki widzewiacy dyktowali wa-
cy" - warszawskie .czarne koszu· • + * 10. Gward!a K. 5:5 4-4 r·unki gry. Trener B. Waligóra 
le" doznały!n' wczora1 w Piotrkowie W naJbll:tszą środę pllkarze Con• 11. Zagłębie w. 5:5 3-3 I „przydzielił" M11rchewce inną niż 
druzgocącej poratkL Mimo to sym- cordii rozegraj11 towarzyskie spotka- 12. Piast 5·5 3-11 kl 1 · ł · 
patycy drutyny gospodarzy mieli I nie z goszcZ'\ca "' Piotrkowie repre- l3. Stil-On 4·:6 ~ zwy e ro ę: mia za zadame uzu-
nlemało emocji. Trzy celne strzały zentacj'.I Zjednoczonych Emiratów 14• Warta 4;6 ~ pełniać W drugiej linii, jako tzw. 

wy i bramkarza. ZresLtą bram- w siatce bramki Polonii oraz ekw1- Arabskich. Początek o sodz. 17. 15 Goplania 1 .9 3-lO wahadłowy obrońca. Błachnę i Sur 
karz ŁKS jeszcze w kilku innych llbrystyczne wręcz popisy zawodni-, · (wrb) is'. Stoczniowiec i:9 1-11 lita, z którego ten zawodnik w 
momentach nie zaimponował, a ków obu drużyn, którym przyszło pełni się wywią1.ał. 
niewiele uczynił w B!J mi- grat na zalanym wodą boisku, do· A oto komplet WYOlków o mi- I Taik wlęc . katqw;ckie zwycięstwo 
nucie w momencie celnego strza- starczyły widzom sporo emocji. Ktrzostwo II Ligi, w meczach roze-1 P1'ęc1'obo1's'c1· wałczą Widz.owa J'e!>t w p.eln: zasłużone 
łu Małnowicza. rannych pełną pa.-ą pracowała stra- a zademonstrowany styl gry ro-Wprawdzie od wczesnych godzin po- granych w sobotę I niedzielą: I - 1 • 

Chorzowski Buch wywiózł z Łn- tacka motopompa, jednak niektóre GRUPA D Po pierw&zeJ konkurencJi sobotniej kujP„ nadzieję •. iż druży.n~ z ul. 
dzi dwa punkty I przeświadczenie, fragmenty boiska przypominały ply- Siarka _ Resovia o·e Jazdy konnej, pol&cy pięcioboiści I Arm11 CzerwoneJ na dłuzeJ zado-
ze nie taki t.KS straszny. Nawet wackl basen. ursus _ Avia 3:& 12:i> 1 zajmowali drugie mleJ&ce na roz· mowi się na pozycji linera roz-
na własnym boisku, Wydaje się, Trudno w1ęc mieć pretensje d<i Błękitni _ Cracovia 2:1 (2:1) I i:r_ywanych w .łoenkoeplng (Szwecja) grywek. 
że gospodarze byli zbyt pewni łat- piłkarzy ~ nie zawsze popisywali Concordia ..:. PolonJa 3:0 (l:G) m1str:z<iatwacb ś~lata. Polacy wy-

się oczekiwanymi przez kibiców u- Górnik _ Motor 4:2 (l:l), przedzaU naJgrożnieJszych konku· 
wego ogrania Ruchu. Zamiast rze- mlejętnościamł w tym spotkaniu Raków _ Star 31e (l:O) ! rentów, ekip41 ZSRR 0 368 pkt. Pro- W j k 
telnej zespołowej gry oglądać nam r-0zegranym na wodzie pewniej czuli Wisłoka _ Radomiak 2:0 (O:O) wadzJla drużyna USA, wypr'''dzając yn ł 
przyszło do niczego nie prowa• się piotrkowianie zwyciężając zaslu- GKS Tychy _ l!ł$al St. Wota ł:l (O:l) aaszycb reprezentantów 0 40 pkt. 
dzące indywidualne próby zasku- żenłe. Nie zaWl6dl przede wszyst- Indywidualnie obro6ca tytułu mi· 
czenia chorzowian. Ruch zdobył I kim stnelec dwóeh bramek Czekaj TABELA GRUPY U 11trzowskiego, .1. Peciak zajmował 
b k . 18 · t h (podobał się szczególnie drugi gol l. Resovia B:l '1--1 4 miejsce, Rotkiewicz _ e, a Pa-

r am ę ~op1ero po . . mmu ac I zdobyty efekt-Ownym strzałem z wo- a·.2 1.2-5 celt - u. 
gry drug1eJ połowy. N1ew1ele brako leja z 16 metrów) oraz Rudkowski, 2• Motor a:2 11_ 7 Wczoraj odbywał się do późnych 
wało jednak, by ŁKS utracił pierw- który ustalił wYnlk mecr.u. Niestety, ~ ~~~':i~ 7:3 12-ł 1od.zin nocnych turniej szpadowy. 
szą bramkę już w 12 min. spotkania, nie można tego powiedzieć np. o 5. Concordla 1 ;1. 5-2 Polacy przegrali ze Szwecją 4:5, 

s. Górnik 6:4 12-ł ZSRR 2:7, · zwyclętyli Rumunię s:o 

' -~dla M. Nowickiego 
w Łodzi odbyło się kolarskie noc· 

ne kryterium uliczne o puchar „Try· 
buny Ludu" I KS Włókniarz. Na 
starcie stanęło 100 kolarzy. Dystans 
kryterium wynosił 65 km z 8 pre· 
mlowanyml finiszami. Zwyciężył Mie
czysław Nowicki (Włókniarz t.ódź) -
43 pkt„ przed swym kolegą klubo· 
wym Marianem Majkowskim -
18 pkt„ B . Gajkl1Jm (Moto Jelcz Ola· 
wa) - U pkt., G. Gorzkiewiczem 
(Tramw;.jarz) - 10 pkt. I G. Fajkow
skim (Dolmel Wrocław) - 8 pkt. 
Wyścig rozegrano w wyjątkowo 

rieżkich warunkach. 
.ff .... * 

zwycięzcą XIV Wyścigu Przyjatn:l 
został kolarz radziecki O. ŁogWin. 

o końcowych wynikach zadecydo
wał ostatni etap wyścigu - JaZda 
Indywidualna na czas na dystansie 
30 km. Wygrał tę próbę s. Czekań· 
ski (Wielkopolska). 

* .... • 
Triumfatorem wYścigu dookoła 

Słowacji został reprezentant Holan
dll, T. De Rooy, który wyprzedzll 
R. Galatedlonowa (ZSRR) I A. Gu
slatnlkowa (ZSRR). Najlepszy z pol
skich kolarzy J. Kołopajlo ukończył 
wyścig na 11 miejscu . 

• 
T. Busse i P. Kurczewski 

już w Meksyku 

7. Blękitnl 6:4 5-li ~raa zapisali na swym koncie m. in. 
8. Cracovia 5:5 7-6 sukcesy z RFN, Włochami, W. Ury-
9. Siarka 5:5 4-ł tanią. Do momentu oddania gazety 

10. Wisłoka ł:6 7-10 do druku, Peciak miał 35 zwycięstw 
11. star 4:6 6-121 na 47 walk l był najlepszy w tur· 
12. stal 3:7 6-8 I nieJu szpadowym. Drużynowo pro· 
13. Tychy 3:7 4-7 wadzi! ZSRR, a o drugie ubiegali 
14. Radomiak 3:7 0-4 się Polacy z Węgrami. 
15. Polonia 1:9 3-10 
16. Avia 1:9 S-11 

GRUPA I 
Bałtyk Mała panew 
Piast - Gwardia 
Goplania - ROW 
Górnik - Moto 
Lechia - Stocznlowłec 
Stilon - Zagłębie 

3:0 (O:O) 
t:l (1:1) 
2:4 (1:1) 
2:0 (O:O) 
3:0 (1:8) 
1:1 (Oil) 

• Dwóch polskich tutlowc6w awan
sowało do nnalu rozgrywanych 
w Miskolcu (Węgry) zawod•'>w o wiel
ką nagrodę tego miasta -Wotniak 
i F „ blszewski. 

Polski tandem bez sukcesu 
W finale tandemów o pierwsze 

miejsce spotkały się zespoły CSRS 
i USA. Tandem CSRS (Vackar 
Vymazal) pokonał dwukrotnie w pół
finale reprezentację RFN (Giebken 
I Reiman), natomiast USA zwyclę
:l:yly Holandię także 2:0 (Veldt - Pie· 
ters). Tak Więc sensacją było już 
zakwalifikowanie 1lę torowców USA 
do finału. 

Po miesięcznym pobycie w ·USA, 
powróclla do kraju grupa polskich 
zapaśników, sparringpartnerów re• 
prezentacji naszego kraju na mistrzo
stwa świata w Meksyku. Polacy 
przebywali na zgrupowaniu począt
kowo w squaw Valley, a następnie 
w Colorado Springs, trenu3ąc w wa
runk<>ch klimatycznych i wysoko~r.I?· 
wych, zblltoI'ych do meksykańskich. 

• w argentyńskiej miejscowości 
Beriloche rozegrano tradycyjne za
wody w zje:t.dzie narciarskim. Trium
fowali reprezentanci Włoch, zajmu
jąc osiem miejsc w pierwszej dzle· 

w 111'1'1 r. w Bułgarll - n1 uwodni· slątce. Zwyclę:l:yl Glardlni. 
kó 33 krajów • W tradycyjnych zawodach w ly:t· 

W pierwszym biegu finałowym na 
ostatnim Wirażu duet USA po nie
bezpiecznej jetdzle pary CSRS miał 
upadek. SędZ!owie przyznali zwycię· 
stwo w tym wyścigu parze USA, 
dyskwalifikując CSRS. :Sednak jak 
się okazało po badan.lu lekarskim, 
jeden z Amerykanów - Hash doznał 
złamania obojczyka. Wobec takiej 
sytuacji komisja sędziowska wezwa
ła oba tandemy do stawienia 1ię do 
drugiego wyścigu. Na torze pojdWl
li się tylko zawodnicy CSRS. Komu 
przypadnie zloty medal? Decyzja ma 
być podjęta dopiero dziś. 

W wyścigu o trzecie miejsce Ho· 
landla dwukrotnie pokonała RFN, 
zdobywając brązowy medal. 

Po seril sparringów I walk kon· 
trolnych, trenerzy ustalili ostateczny 
skład polskiej reprezentacji, która 
udała się bezpośredulo z USA na 
mistrzostwa śwl„ta do Meksyku. 

A oto składy reprezent;ic.łl Polski: 

· w • ' wlarstwle figurowym, rozgrywanych 
w Saint Gervals, zwyclęzcallll w kon
kurencji par sportoWYch zostali Ki.
nadyjczycy B. Underblll t P. Mar· 
t1t1i. 

• Mł~ piłkarze krakowskiej Wl· 
sly awansowali do finału turnieju 
w Montatalre (Francja), w którym 
występuj4 zawodnicy do 20 lat. Wl· 
sła, grając w grupie eliminacyjnej 

i
.A", pokoni.ła kolejno zespoły Va· 
enclennes 1:0, Betil Sevilla 1:8 

1 Lewski Sofia 1:0. 

Niestety, polskim torowcom B. KO· 
cotowi I 1. KoUińskiemu nie udało 
się wywalczyć awansu do półfinału. 
W biegu repesażowym zwyciężył ze
spół RFN - 12,łS przed Pols~ą 
i Wiochami. 

lie dla nas 
miejsca w finałach 

- Gwaruia - Szombierki 4:4 (3:2) 
- GKS Katowice - Widzew 1:2 

(0:1) 
- Zagłębie - Arka 
- ŁKS - Ruch 
- Polonia - Legia 
- Sląsk - Odra 
- Wisła - Stal 

Mecz Pogoń 
się. 

1. Widzew 
2. Wisła 
3. Legia 
4. Szombierki 
5. Zagłębie 
6. Odra 
7. Arka 
8. Lech 
9. Gwardia 

Ruch 
11.ŁKS 
12. Sląsk 
13. Stal 
14 GKS Katowice 
15. Polonia 
16. Pogoń 

• • • 

1:0 (1:0) 
3::? {O:O) 
0:1 {Oil) 
2:1 (1:0) 
3:0 (1:0) 

nie odbył 

9:1 7--3 
7:7 8-5 
7:3 3-1 
6:4 ll-8 
6:4 4---3 
6:6 7-7 
5:5 4---3 
5:3 4-3 
5:5 7-7 
5:5 7-7 
5:5 5-6 
5:7 4-5 
4:6 5-8 
4:6 4-7 
2:8 2-6 
1:7 3-6 

W irodowej, szóstej kolejce me
czów o mistrzostwo ekstraklasy Wi
dzew podejmiP na własnym stadło· 
nie beniaminka I ligi stołeczną 
Gwardię. (Początek meczu.. o godz. 
11.) Zainteresowanych tym spotka
niem sympatyków piłki no:tnej In· 
formujemy, te bilety można zaku
pić w przedsprzedażY od ponie· 
działku w kasie stadionu przy ul. 
Armil Czerwouej 80. PBP „Orbis" 
przy pl. Wolności . Zamówienia zbio
rowe przyjmuje sekretariat klubu. 

W piątek na szosach prowadzących 
w okolicach Bełchatowa (z metą 
w miejscowości Kącik), odbyły się 
tegoroczne kolarskie mistrzostwa 
w jeździe parami woj. piotrkow
skiego. 

STYL KLASYCZNY 

Kierpacz Maldachowskl, ;r, LlpłeJ\, 
K. Lipień; Suproń, Krzesiński, Dol· 
gowicz, Kwieciński, Bierła, Tomanek. 

w ostatnim spotkanlu finału ,,A" 
międzynarodowego turnieju slatkuzy 
w Charkowie, reprezentacja Polski 
pokonali. drugi zespół ZSRR 3:0 
(15:11, 15:11, 15:9). Polacy, którzy PrZY· 
stąpill do gier tlnałoWYch z jedną 
porażką (zaliczony wynik meczu 
z eliminacji, w którym ulegli 2:3 
drużynie ZSRR). zajęli w turnieju 
drugie miejsce, za pierwszą reprezen· 
tacją Związku Radzieckiego. 

• Kongres Międzynarodowej Fede
racji Zapaśniczej zatwierdził kandy· 
daturę kalifornijskiego miasta San 
Diego. jako organizatora przyszło· 
rocznych mistrzostw świata w Z&.1>a
sach. 

W rywalizacji seniorów tytuł mi
strzowski wywalczyli s. Piasecki 
z J. Kaczmarłdem (LKS Bełchatów), 
wyprzedzając swoich klubowych 

Wczoraj rozegrano w Berlinie za- kolegów A. Pierzyńskiego i L. Ko· 
chodnim pierw~e wyścig! elimlna- buszewskiego. 
cyjne pływackich mistrzostw świata. w kategorh juniorów triumfowali 
Bardzo słabo wypadli w nich poi- również członkowie LKS Bełchatów: 
scy pływacy, uzyskując rezultaty nie R. Smolny _ P. Pierzyński. w wyś
dające Im tadnych szane awansu do clgu juniorów młodszych - ich klu
flnału. Polacy kończyli wyścigi elJ- bowl koledzy J. Stasiak - A. Mar
minacyjne na końcowYch pozycjach. klewlcz. wśród miodzików P. Szcze-

STYL WOLNY 

Drużyna ZSRR I pokonała w ostat· 
nim dniu turnieju Kubę 3:0 (15:10, 
15:13, 15:10) i Jako jedy.ny zespół za
kończyła udział w memoriale Sawin• 
bez ooratkl. 

• W finale turnieju tenisowego Grand 
Priz w Stowe spotkają się ro:r.stawln
ny z numerem 1 1. Connors i jego 
rodak T. Gulliksnn. 

• Piłkarska reprezentacja Łodzi 

s _ 1'3 _ Ul - 20 _ 22 - 711 Palandys, stecyk, Koitczak, Mazur, 
s Uczba dodatkowa do B, 4 1 3 tra- Busse, Kurczewski, Sandurski. 

• • • zremisowała w pierwszym meczu 
Przebywające w Euroole siatkarki międzynarodowego turnieju w Sze

J'aponil po rozegraniu trzech spotkań gedzie (Węgry) a miejscową Dozq 

Na 200 m st. dow. w serii Ili D. gielniak t A. Wędzlkowski (LKS 
Gil był dopiero 6 z czasem 2.03.69, Opocznianka). 

fień 29 
• • • · w PolsCe, zmierzyły się z rywalem 2:2 (0:2). 

u LOSOWANIE polskiej drutyny z grupy ellmlnacyj- • W drugiej kolejce rozgrywek 

a w serl.1 V łodzianin D. Broda przy. Najwięcej tytułów mistrzowskich 
płynął na 1 pozycjj z czasem 1.57,34. wywalczyli w mistrzostwach woj . 

Najlepszy rezultat w ellminact1ch. piotrkowskiego (słowa pochwały za 
uzyskał W. Forrester (USA) - 1.52,09.1 doskonalą organizację i przeprowa-w hall ollmpijskleJ „Juan de ta nej MS - zespołem Węgier. W pierw· o mistrzostwo I ll&i RFN, wysokiej 

M - tll - 20 - ~ - 29 - M J Barrera" w Meksyku wystąpi re I szym meczu zdecydowane zwycięstwo pora:l:kl doznali piłkarze MSV Duis
l Uczba dodatkowa do 2 trafień 17 kordowa liczba ponad 400 zapałnl· 3:0 odniosły J'aponki, drugie spotka- burg - rywale Lecha Pozn&ń 
oraz k<ińcówkl banderol.i: 102688 -1 ków 11 44 krajów. Poprzednio rekor- nle zakończyło się talde triumfem Iw pierwszej run1Zle Pucharu UEFA. 
e2688 - 2688 - 688. Przydział na dową liczbę krajów I zawodników gości, jednak Węgierki zdolnłł' W'!I· MSV przegrał wyjazdowy meca 
„Fiata 126 p" 622411. . zgromadziły mlstr:z<istwa świata gra~ jednego seta. a Bayern Monachium 2:0 (1:4>. 

W finałowym wyśc!gu na 200 m dzenle Imprezy m. In. służbie po
st, zm. T. Caulklns (USA) ustanowi- rządkowej MO I obsłudze medycz
ła rekord śwtata rezultatem 2.14,07. / nej) podopleczn\ trenera LKS Beł
Poprzedni rekord należał takte do chatów - J. Sobótkowskiego. Gra-
Caulkins I wynosił 2.15,09. tulujemył 
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